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Dziś 
polecamy:

Prywatyzacja 
czyli odpowie­
dzialność

9 Kisiel przepo­
wiada

£ Taka gmina...

9 Filharmonia 
woła o pomoc

£ Emocje pod ko­
szem

Nowe kredyt’; z Europejskiego 
Funduszu Rozwoju Vtísi

Komisja rolna EWG w 
pełni zaaprobowała działal­
ność Europejskiego Fundusru 
Rizwoju Wsi Polskiej po­
wstałego w br. ze sprzedaży 
na naszym rynku darów 
żywnościowych krajów 
Wspólnoty gospodarczej — 
powiedział po powrocie z 
Brukseli przewodu czący Ra­
dy funduszu, min. ds. wa­
runków życia na wsi Artur 
Balazs. Fundusz finansuje 
rozwój indywidualnych gos­
podarstw rolnych, budowę 
prywatnych przetwórni żyw­
ności a także wiejskich wo­
dociągów i telefonów. Pod­
pisane w Bruksel. porozu­
mienie między rządem Pols­
ki a ki usją ds. rolnictwa 
.-WG oddaje polskiej stronie 
-nic. atywę w dysponowaniu 
funduszem.

W I kwanaie przyszłego 
roku — stwierdził A. Balazs 
— dc dyspozycji kredyto- 
bior ?ów będz.e ok. 200 rrld 
zł. Jest tez zgoda komisji 
rolr.ei EWG żeby fundus- 
uczestniczył w realizacji 
r-rogramu telefonizacji wsi. 
.ta ten cel przeznaczy się w 
br. 35 mld zł.

Po.i idto ze środków’ 
EFRWP przeznaczono 5 mld 
zł na konto kościelnej fun­
dacji wodnej w celu wspo­
możenia budow’y w.eiskich 
wndoc.agow. (PAP,.

Lban:

Gen. Ann poddał się
W sobotę o świcie samoloty’ 

syryjskie zbombardowały 
główną kwaterę gen. Miche­
la Auna w jego „chrześcijań­
skiej enklawie" oraz pałac 
prezy’dencki w bejruckiej 
dzielnicy’ Ba« uda. Samoloty 
sy ryjskie zbombardowały’ rów 
nież Ministerstwo Obrony 
Auna i składy’ amun.cji.

Gen. Alin, który’ kilkanaś­
cie godzin przedtem zapew­
niał dziennikarzy, iż będzie 
walczył do końca, poddał sie 
i ro: kazał swym żołnierzom, 
by również złożyli broń. Sam 
wraz z rodziną udał się do 
Ambasady Francuskiej w Bej 
rucie.

W Paryżu minister spraw 
zagranic :nych Roland Dumas 
powiedział, że Francja przy­
znała azyl polityczny genera­
łowi Aunowi. (PAP)

Polska U kr a i n a :

Dobre sąsiedztwo
Ministrowie sp-aw zagranicz­

nych Polski i Ukrainy — Krzy­
sztof Skubiszewski i Anaiolij 
Złenko podp.sali w Kijowie 
Deklarację o zasadach i pod­

stawowych kierunkach rozwoju 
stosunków polsko-ukraińskich” 
Szef polskiej dyplomacji przy­
był w sobotę ra Ukrainę, roz­
poczynając tym samym kolejny 
etap swej w’zyty oficjalnej w 
ZSRR, w trakcie której spotyka 
się z przedstawicielami władz 
Rosji, Ukrainy i B.ałorusi.

— Sądzę, że przeżywamy hi­
storyczny moment — oświad­
czył minister Skubiszewski bez 
pośrednio po usídsaniu dekla­
racji. Dokument ten rozpoczyna 
nowy etap w stosunkach mię 
dzy dwoma Krajami i naroda­
mi.

W deklaracji ob e strony pud 
kreślą ją, że jako suwerenne 
państwa pragna umacniać sto­

sunki dobrego sąsiedztwa pod­
trzymywać i rozwijać korzy­
stna dla obu stron współprace 
Potwierdzają, ze narody polski 
i ukraiński, mają niezbywalne 
prawo swobodnego określania 
swego wewnętrznego i zewnę­
trznego statusu politycznego bez 
ingerencji z zewnątrz oraz do 
nieskrepowan go rozwoiu. RP i 
Ukraińska SRR podkreślają, ře 
nie wysuv.aia wooec siebie żad 
nych roszczeń tervioria'nych i 
że nie będą ;ego czynić w przy 
szłosci

Stro ly uzgodniły, że nawiążą 
stosunki konsularne. W najbliż 
szym czasie będą kontynuowa­
ne konsultacje w sorawie usta 
nowienia stosunków dyploma­
tycznych.

Wieczorem delegacja Po ska 
z ministrem Skubiszewskim na 
cze e przvbvla do atoliev B:a 
łorusi — Mińska. (PAP) 

Zatoka Perska:

USA odraczają akcją militarną
- USA postanowiły odroczyć decyzję o rozpoczęciu lub nieroz- 

pcczynoniu ofensywy wojskowej wobec troku i przygtowują se­
rię inicjatyw dyplomoiycznych, w tym projekty nowych rezolucji 
Rody Bezpieczeństwo ONZ, które zmierzałyby do wyw.eronio 
nocisku no Bagdad. Taką opin.ę przedstawił w niedzielnym nu­
merze „Woshingtor, Past”.

Powołując się na miarodajne 
źródła w rządzie amerykańskim 
dziennik pisał, że George Bush 
i jego doradcy uważała, że woj­
na, nawet krótkotrwała, spo­
wodowałaby bardzo duze of'arv 
wśród Amerykanów i poparcie 
po.itvczne dla takiej wojny w 
USA szybko wyczerpałoby sie.

„Wyszliśmy już z etapu 
blefu na którvm mówiono z 
lekkim sercem o woinie z Ira­
kiem” — uważa ia informato­
rzy dziem iką. USA planują 
obecnie przedłożenie rezolucji 
potępiającej zniszczenie Kuwej­
tu przez Irak i postulującej re­
paracje, zgodnie z tym co su­
gerowała premier Margaret 
Thatcher. Departamect Obrony 
nrr-ygotowuje rezolucję potę­
piająca Irak za zbrodnie 

wojenne. Umożliwiłoby t skon­
centrowanie uwagi opinii mię­
dzynarodowej na kampanii 
przeciw Saddamowi Husajnowi, 
zwłaszcza po uchwaleniu rezo­
lucji potępiającej Izra ;1 za wv- 
daizen a 8 pażdziarniK_ w Je- 
rozo inne.

Przygotowanie inicjatyw dy­
plomatycznych — olsze . Was­
hington Post” — nie c- naczp 
rezygnacji z opcji militarnej, 
lecz wskazuje jedvnie, że nie 
naueszła eszcze pora jodjęcii 
decyzji w tej sprawie Nie usta­
lono żadnej uaty takiej decyzji.

Iracka agencja prar iwa INA 
lementc wała w niedzieię in­

formację, według rtórych IraK 
byłby gotów częściowo wyco­
fać się a Kuwejtu. (PAP) 

Kałasznikow i wiaderko naeci 
za... spirytus

Od stałego korespondenta „T SI.” w Moskw i

Tego cennika odwiedza­
jący Moskwę nie znajdzie 
w żadnym przewodniku 
turystycznym. Ale cennik 
taki istnieje. Jest nim nie­
pisane prawo bazarów, na 
których — obok ziemnia­
ków, owoców, mięsa i ciu­
chów — handluje się także 
bronią. Pistolet Makarowa 
kosztuje 1500—2000 rubli. 
Za automat, w zależności 
od klasy, trzeba wyłożyć 
8—10 tys. rubli. Naboje są 
tańsze — od 3 do 5 rubli 
za sztukę.

Ceny te sa, w zasadzie u- 
mowne, a ich wysokość zalezy 
od ilości nabywanego uzbroje­
nia i aktualnych stosunków na­
rodowościowych. Na wzrost na­
pięcia w k órejś ze związko­
wych republik bazar -eaguje 
natychmiast, podnosząc ceny. W 
szczycie konfliktu ormiańsko- 
-azerbejdżańskiego automat Ka­
łasznikowa z Iwoma magazyn 
kami wymieniano na samochód

żiguli, który — na wolnym 
rynku — ceniony jest od 30 ao 
40 tys. rubli.

Pośrednicy i hurtownicy zna­
ją zasady gry. Gorzej jíst z 
amatorami, którzy stosują han­
del wymienny’. N e tak dawno, 
zatrudnieni w jednej z radziec­
kich fabryk zbrojeniowych.
sprzedawali” automat i wia­

derko naboi za... kilka litrów 
spirytusu.

Większość broni oferowanej 
na bazaracn pochodzi z kradzie­
ży. Tylko w ciągu minionych -9 
miesięcy’ przepadło bez wieści 
11993 jednostki. Najwięcej w 
tzw. gorących punktach, czyli w 
Armenii — 6.895, w Gruzji — 
777 i w Azerbejdżanie — 118. 
Dane te są oczywiście niepełne.

Zdaniem płk. Dmitrija Ljusi- 
kowa — ne zelnika jednego z 
zarządów Sztabu Generalnego 
główne kanały’ zaopätrzenia, to 
włamania do magazynów woj­
skowych MSW, wyższych uczel­
ni i organizacji paramilitar­
nych Przy’ czym 18 proc, skra­
dzionego uzbrojenia przypada 
na wojsko ponad 29 proc, i.a 
MSW, a 2o proc, -.na uczelnie 

wyższe i organizacje paramili­
tarne.

Efekty sa zastraszające. Tyl­
ko w ostatnim czasie liczba 
przestępstw dokonanych z uży­
ciem broni zwiększyła s.ę o 56 
prcc.

Przytoczone , dane pochodzą 
już z okresu działania dekretu 
orezyaenckiego, który zobowią­
zuje obywateli do zoama brom 
i rozwiązania nieformalnych 
oddziałów zbrojnych. Niebawem 
minie termin, wyznaczony przez 
prezydenta. Co robić dalej?

Po oryginalną formę ratow-i 
nia powagi dekretu sięgnęło kil­
ka „organizacji społecznych". 
A ycnodzac z zaiożema, że ' roń 
kosztuje, zaproponowały na ła­
mach „Komsomolskiej Prawdy” 
gotowość wykupu broni i prze­
kazania jej bKpłataie minister­
stwu obrony. Z tej formy mo­
że skorzystać każdy, ku za­
dzwoni pod numer 257-26-60 
Mozę to i dziwny sposób — 
twierdzą pomysłodawcy — ale 
czego nie zrobisz, aby ąasz dra­
mat nic zakończył się wystrza­
łami...

RYSZARD ZIÓŁEK

Po burzowej dyskusji Sejm zadecydował: Przedwyborcze spotkania

Wybory bez refereisisn
Od komentatora parlamentarnego „TSl.”

Wybory prezydenckie odbędę się bez referendum. Wynika to z sobotniego glosowa­
nia w Sejmie nad projektem stosownej uchwały. „Za" opowiedziało się 161 posłów, 
przeciw — 1’8, bez zdania — 8. Ustawowo wymagana większość wynosiła 190 głosów. 
OKP przeciwny łączeniu głosowania ludowego z wyborami prezydenckimi odniosł zna­
czący sukces, choć trudno powiedzieć, by przeważyła sito argumentów.

Zanim do tego doszło odbyła 
się jedna z najostrzejszych w 
tej kadencji dyskusji. Izba po 
przedniego dnia tak zgodna w 
obronie >amej instytucji rzecz 
nika praw obywatelskich jak i 
osoby prof. E. Lętowskiej przed 
atakiem pos Bcszt j Boruv skic 
go (o rzeczniku: ..rzekomo uni 
wersytecka erudycja ”, ..atra 
pa”), tym razem skłóciła sic 
głośno i dokłaoriie. Początek 
był jednak obiecujący bez 
większych sporów sk erowa™ 
do komisji proiekt nowelizaci 
ustawy o konsu'tacjacb społec? 
nych i referendum przedstaw n 
ny przez pos. A. Dynowską <SD) 
z zaleceniem by wyczyścić sta

ry tekst z wsze kich pozostałoś 
ci w rodzaju PRON „sociali 
styczne państwo” i zamienić
..większość uprawnionych na 
.więcej niż połowę głosują 

cych”, jako wielkość rozstrzy­
ga.acą o wyniku.

Natomiast projekt uchwały 
zarządza iącej .referendum w 
dniu 25 listopada wywołał 
grzmoty i pioruny, których sła­
bą zapowiedzią były poprzedi.u 
utarczki w Komisji Ustawodaw­
czej. Posłowie z OKP (Bran i. 
Hennelowa. Małachowski, Nie­
siołowski, Geremek. Kern. Li­
tyński i inni) przytoczyli kilka 
podstawowych argumentów 
orzeciw łączen.u elekcji prozy 

oei.ta z odpowiedziami na py­
tanie czy ter parlament ma u- 
chwalić Konstytucję kiedy wy­
bory parlamentarne (wiosna 
jesień 1991, czy nie skracać ka­
dencji). czy potrzebne Senat.— 
bo takie zaproponowała Komi­
sja. Pytama uznano za niewłaś­
ciwe, nie przemyślane, nieistot­
ne. sposób postępowania (naj­
pierw uchwała później pytania) 
— błędny, co w połączeniu z 
kosztami ok. 100 mld zł czyni 
imprezę n.eporozumieniem.

Mówcy z OKP nrzynomnieli. 
że sama idea bedaca przedmio­
tem dvsknsii ooiawiła się w

(CMC DALSZY NA STR. ?)

T. Mazowiecki:

Przede wszystkim
spokój i zgoda

KRAKOW (PAP)
Licznymi spo'.kaniami w Krakowie Tadeusz Mazowleck za­

inaugurował 14 bm. udział w kampanii prezydenckiej. Złożył 
wizytę metropolicie krakowskiemu kardynałowi Franciszkowi 
Macharskiemu, a następnie w Collegium Chemicum UJ «potkał 
się z rolnikami.

Stwierdzając, że nie ma mą­
drego polity cs i odpowiedzialne 
go rządu, który w Polsce mógł­
by nie doceniać wsi i rolni­
ctwa, opowiedział się za kon­
tynuacją i b, szaca korektą prze 
mian dokonujących się w Pol 
sce. W odn esieniu do rolnictw’a 
oztiacza to poparcie dla rozwo 
ju pryw’atneg > przetwórstwa 
rolno-spożywczego, demonopoli­
zację zaopatrzenia rolnictwa, 
twor-enie w tej dziedzinie wa­
runków do konkurencji; d.a rol­

ników jasnego systemu przewi 
dywalnych cen. Mie będziemy 
’skkomyslnie likwidować ma­
łych gospodarstw i pozbawiać 
rolników środków do żvc a. ale 
będz emy wspierać rozwój go­
spodarstw i ich unowocześa a- 
nie — powiedli ał T. Wazowi ec- 
ki. podkreślają« iednoczeS -ie — 
w nawiązaniu do krążących po­
głosek — że ani metr kw. zie­
mi, jaką chłopi otrzymali w

(CIĄG DALSZY NA SIR 2)

Bliski bod

Kompromisowa rezolucja
Rc-zol ■ ia .laaluua przez 

Radę Bezjnri zeństwa w nory z 
piątki na sobotę czasu war­
szawskiego jest tekstem kom­
promisowym między arojektem 
przedłożonym przez USA i pro­
jektem pa istw niezaangazowa- 
nyeh. Wszystkie agencje pra­
sowe zwraca ja nwagę że po 
raz pierwszy od 8 lat USA gło­
sowały -ezo’u<ją potępiają 
cą Izrael. Poprzeć nio było te w 
czerwcu 198Ł r., kiedy wojska 
izraelskie dokonały Inwazji na 
Liban.

Negocjacje nad kompromiso­
wy) prnji ktem rezolucji trwa­
ły ponad 5 Ani. USA przedsta­
wiły w ub. tygodniu własnv 
projekt rezolucji, .formułowany 
łagodniej niż rei plucia paustw 
niezaangažowanvch. Długotrwa­

łe nej scjacje dotyczyły przede 
wszystkim punktu określające­
go zadania specjalnej komisji, 
jaką wyśle sekretarz generalny 
ONZ Perez de Cuell- r, na zie­
mie okupowane od 1967 r. przez 
Izrael. • ■ ■

Otwarcie ognia do .Palestyń- 
'■’.vkôw 8 października w Jere­
mi unie nastąpiło prawdopodob­
nie bez wy dénia rozkazu — 
stwierdza Izraelska orgą_iizacja 
..B’tselem”. która w niedzielę 
ogłosiła wstępny raport w tej 
«p-'awie

Autorzy tego dokumentu 
twierdzą ponadto, że witle ekip 
lekarskich, wysłanych, by ewa­
kuować rannych, zoi tale ostrze­
lanych przez policję, mimo że 
łatwo było je odróżnić. (PAP) 

CSRF

Powstała Fundacja 
»Zaolzie«

W Czec .usłow icji, newstał 
Społeczny Ruch Fundacji „Za­
olzie” utworzony prźfez. ponad 
60-tysięczną mnie;szcsć naszych 
rodaków.

Inicjatywa utworzeń a Fun­
dacji powstała w czasie spot­
kania ZaolziaKÓw rozsianych po 
całym św;ecie. Jej celem jest 
utrzymanie bliskich kontaktów 
pom’çdzy. Poiakami mieszkają­
cymi w CSRF i w nnveh pań­
stwach świata. Oprócz działal­
ności wydawniczej Fundacja, we 
współpracy z innymi organiza­

cjami l ruchami obywatelskimi 
pomagać będzie w działalności 
organizacyjnej i gospoaa.-czej 
oraz w wymianie wakacyjnej 
dzieci i młodzieży. Więcej uwa­
gi poświęci ochronie miejsc pa­
mięci i obchOiiOm ważnych 
rocznic, szczególnie tych oomi- 
janych w minionvm okresie.

Za jedno z najważniejszych 
zadań Fundacja postawiła sobie 
odzyskanie hotelu , Piast” w 
Czeskim Cieszynie, który pc 
wstał ze składek Polaków 60 lat 
temu, a który stanowił miejsce 
wielu, już w tei chwili łrstu- 
rycznych, spotkań. Przewodni­
cząc* Komitetu Założyć elskie- 

o Fundacji wybrano Ursznlo 
Hudec >k. Siedziba Fundacji 
iest i zeski Cieszyn. Aby zo­
stać jei członkiem należy opła­
cić składkę w wysokości 200 
ko-on lub minimum 10 dolarów

(maj)

Niemcy

Zamach 
na W. Schaeuble
W nocy ï piątku na sobotę 

niemiecki minister spraw wew­
nętrznych, 48-letni Wolfgan* 
Schaeuble padł ofiarą zamachu 
w swym okręgu wyborczym 
Oppen: u. w Badenii-Wirtcm- 
bergii, kiedy po v iecn wybor­
czym opuszczał podium. 3<-letiii 
zamachowie.'. zidentyfikowany 
już jakc narkoman, leczony kil­
kakrotnie na schizof-enie: tra­
fił go dwciM strzałami w gło­
wę i szyję. Ugodzony został

również strzałem w brzuch je­
den z funkcjonariuszy ochrony, 
który usiłc wał zasłonić minis­
tra. Schaeuble, jeden z naibar- 
dzięj zaufanych ludzi Kohla, na­
leżący do czołowych polityków 
chadecji, przetransporto any 
został helikopterem do kliniki 
we Fryburg- y b. ciężkim sta­
nie. Z opinii lekarzy wyniKa 
wsuakże iż jego życiu nie za­
graża niebezpieczeństwo.* • *

W , wstępnych nieoficjalnych 
w yr„ków, chrześcijańscy demo- 
k.aci odnieśli sukces w wybo­
rach dn landtagów na tenenie 
b tej NRD.

W niedzielę odbyły się ponad- 
to wybory w jedi.ym z landó w 
dotychczasowej RFN, mianow.- 
c,p w Bawai-ii. gdz'e tiadrcyi- 
nie już zwyciężyła CSU. (PAP) 

Prezydent Kaczorowski 
gotów przekazać insygnia

LONDYN (PAP) 
W piątek odbyły Sie w 

Londynie rozmowy między 
prezydentem RP Ryszardem 
Kaczorowskim a przybyłym 
w tym celu z Warszawy 
przewodniczącym Komitetu 
Obywatelskiego przy prza- 
wodmczącym NSZZ S^li- 
darnośc” Lechu Wałęsie, 
Zdzisławem Najderem.

Prezydent Kaczorowski 
, wyraził gotowość, po doko­
naniu w głosowaniu pow­
szechnym wyboru prezyden­
ta RP w Polsce, udania się 
— na zaproszenie nowo wy­
branego prnzyoenta — do 
Warszawy, by przekazać m- ( 
sygnia prawowitej wład-zv 
prezydenckiej II Rzecz.ypc 
spolitej”.

W komunikacie o rozino- 
w„ch stwierdza się, że „zo­
stał wysunięty postulat ’ak 
najszybszego przeprowadze­
nia wolnych I demokratycz­
nych wybcrów do izb usta­
wodawczych”.

W. świtała w 111 etapie 
Konkursu Chopinowskiego

(WARSZAWA (PAF
Jedynym Polakiem, ktorv 

pomyślnie przebrnął' przez 11 
etap M ędzynarodouego Kon­
kursu Chopinowskiego, jest 
Wojciech Świtała. Licząca 15 
nazwisk lista uczestników 
III etapu, bez względu na 
następne werdykty jury, 
oznacza tri umf japońskiej 
pianistki, której az siedmio­
ro adeptów st mie do dalszej 
rywalizacji. 7-osobowa jesz­
cze w II etapie ą-upa ra­
dzieckich kandydatów skła­
da się obecnie tylko z dwóch 
osób, podobnie, jak ekipa 
francuska. Poza Polską po­
jedynczo jest reprezentowaną 
Austria, Stany Zjednocz.one i 
Włocljz’.

Na 15-csobov.ej liście zni 1- 
dują się: Hiroshi Arimori, 
Moi o Kod: nu Koji Oikawa, 
Kyo'io labe, Ťakako T ka 
hashi, M il uto Ueno, Y'ul io 
Yokoyama (Japonia), Caroli­
ne Sageman i Philippe Giu- 
siano iFrancja), Anna Mali­
kowa i Marg rit«» Szewc žen­
ko (ZSRR), Ruci-Bi i Chen 
(Austria, Kevin Kenner 
(USA). Corrado Rolle, o (Wło­
chy), W ajeieeh Świtała (Pol­
ska).

Wśród piętnastu uczestni­
ków 115 etapu, sześciu przej­
dzie do finału, zaś czterem 
nastepn-m nod względem u- 
zyskanej punktacji przyzna­
ne zostaną wyróżnienia.

L. Wałęsa:

Co was boli?
75 minut trwał przedwybor­

cza mityng Lecha Wałęsy na 
głównym Rynku Kalisz:

Zbierano p„dpisv oooi jrajace 
jego kandydaturę na urząd 
prezydenta. Pytano orzewodni- 
czącego NSZZ o wiele niepo­
kojących spraw — :akres i 
przebieg prywatyzacji. bezro­
bocie, ustawę o aborcji, groźbę 
zniewolenia Polski przez obcv 
kapital, o osobisty stosunek do 
prezydenta, oremiera. niektó­
rych postaci., z rządu i parla­
mentu. o doradców („40 milio­
nów Polaków to moi doradcy”), 
a także o to: „czy będzie pan 
prezydentem państwa prawa. 

czy może prezydentem — sze­
ryfem?”

Będę pres; dentem państwa 
praw, — od) owieJziai Wałęsa 
aie n.e w’er zę żadnej władz ’, 
Wciąż będę si ? spotykał g ludź­
mi. pytał, co jest niedobrze i 
co was boli? Zmuszę was do 
uczestnictwa, do wzi-~is odpo­
wiedzialności za Polskę, bo 
brak waszego udziału, ta nie- 

becn aść 60 proc w wyborai h 
do samorządów, jest przycz”ną 
ta ïo, że źle się rzacMmy.

Lech W: łęsa uoał się następ­
nie do Kdnina, gdzie w tam 
teiszym pałacu sportu odbvł. 
swói 75-m5nutowv wiec. (PAP)

Ośrodek Szkoleniowy ..INTERDONT" 
zoprasza na KURSY:

ORGANIZATORA. MAŁEGO
BIZNESU — dla rozpoczynających działalność gospodar­
czą na własny rachunek
(w Katowicach w dniach 20—28.10.)

# Kasjera walutowego
(w Katowicach w dniach 20—21.10.)

■»X Obsługi i programowania mikrokomputerów
)ř Kosztorysowanie w budownictwie

PONADTO ULA ZAKŁADÓW PRACY
it obsługo suwnic, obsługa I konserwacja dźwigów, obsługa 

butli tlenowych, autoklawów, elektrowciqgóv, pistoletów 
GROM, urządzeń elektroenergetycznych, szkolenie p. po­
żarowe, bhp I Inne.

ZAPISY I INFORMACJE:
Chorzów ul. Dworcowa 3 

tel. 412-128, 41 546
2308

W Europie tylko u nasili

Noczynia kucnenne, częśc.owo pozłacane firmy „ZAHRAŇ” 
w Powitanie Handlowym

AI15QI1
Katowice ul. Dąbrowskiego (NOT) czynnym 
codziennie od 10 do 18. o w sat sty od 
m—14.

Zapraszamy!
Udzielamy 10-letniej gwarant n 

2343

Zakłady Radiowe „ELTRA" 
zopruszają do sklepu patronackiego w Katowicach przy ul. 
Kanięwo 5 (dojście ulicą Sw.erczewskiega od Pałacu Mło­
dzieży).
Polecamy zestawy weżowe, radlamagneta’any, radia samo­
chodowe. kolumny głośnikowe, słuchawki i mikrofony z 
„TONSIL-u", gromofony ona'agowe i cyfrowe z Z. R. 
„FONICA”.
Najtańsze odtwarzacze pł-d kompaktowych 
l.śOO.OOO,— złotych.
— telefoniczne automaty zgłoszeniowe.
Czynne od 10 dc 17-

już od

2355

Zakłady Rowerowe

zapraszają do sklepu patronackiego w 
Katowicach przy ul. Gliwickiej 65 
(obok Domu Kultury huty Baildon)

Oferujemy duży wybór rowerów dzie- 
cęcych, młodzieżowych, turystycznych 

sportowych.

Ceny zbliżane da sklepu fabrycznego 
w Bydgoszczy.

Roczna gwarancjo i serwis 
Czynne ad 10.00 do 17.30.

2353

Sklep patronacki 
Kujawskiej Fabryki 

Farb i Lakierów 
„Nobile s" we Włocławku

oferuje szeroką gamę kolorów:
—‘farb I lakierów ogólnego stasowania
— emalii piecowych i renowacyjnych do samochodów FSO 

1500, Polonez I Hat 126p
— tarb emulsyjnych POLINIT
— lakierów nawierzchniowych I środków Impregnacyjno-de- 

koracyjnych
KATOWIC^ ul. 1 Maja 39, czynny od 10,90 da 18.00.

2352

I
 HURTOWNIA

największego producenta źródeł światło w Polsce Zakładów 
Sprzętu Oświetleniowego POŁAM — PIŁA działająca w Ka­
towicach — Szopienicach przy ul. Obrońców Westerplatte 51, 
tel. 56-94-59, 56-99-11 w. 29 w gadz. od 8.00 do 15.00. 
posiada w sprzedaży: x
— żarówki główneg szeregu — przeźroczyste i matowe
— żarówki z małym gwintem — świecowe i kuliste
— świetlówki 20, 36 (energooszczędne) i 40 W
— oprawy oświetleniowe da użytku domowego i biurowego.
Na cele zaopatrzeniowe ceny bez podatku obrotowego. 
Zapraszamy zaopatrzeniowców i właścicieli sklepów 
Na życzenie towar dostarczamy własnym transj>ortem.

2354

Uprzejmie informujemy, że
RADA WOJEWÓDZKA SOCJALDEMOKRACJI 

RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 
w Katowicach, zmieniła swą siedzibą

Z dniem 1990.10.01 działamy pod adresem:

40-953 Katowice, 
ul. Liebknechta 15
(w przyszłości prawdopodobnie Opolsko)
telex 0312596,
tel 562-<29, 538-415, 562-145

RW SdRP
w Katowicach

2326

WIELE RADOŚCI CIĘ SPOTKA 
WSTĄP PO KOLEKTURY TOTO-LOTKA 

ZAKŁADY SPECJALNE — 17.10.90

DO WYGRANIA:

CHFVROLET - CORS1CA

2443

oraz.
5 FIATÓW 126p
5 TELEWiZOROW

Kupon 5-zakładowy tylko 1000 ił.
Kolektury przyjmują zakłady da 16. .. .90.

REGIONALNE BIURO SPRZEDAŻY 

„CEPELIA"

zaprasza P.T. Klientów 

do Pawilonu Handlowego w Katowicach 

ul. ArmH Czerwonej 6

na organizowaną od 16 października br.

wystawę I sprzedaż

— atrakcyjne] biżuterii ze srebra Australijskiej Firmy „AMA­
DEUS"

Ceny konkurencyjne — szeroki wybór asortymentowy.

OKAZJA — TYLKO U NAS

W nagrodę »a dakonone zakupy biżuterii Firmy „AMADEUS"

10 pierwszych klientaw otrzyma upominek w postaci złatega 

pierścionka z cyrkonią

Zapraszamy do naszego Pawilonu w godz. 10 00 — 18.00 

I tyczymy udanych zakupów

2383



Nowy haracz?
Do Sejmu wpłynął projekt 

ustawv o zmia nie dekretu „Pra­
wo górnicze”. Przew duje on 
o' iłaty za wydobywanie kopal n 
złoi naturalnyc.i. a także uisz­
czanie opłat eksploatacyjnych. 
W projekcie zapisano, że „o- 
I tata eksploatacyjna stanowi 
dochód budżetu centralnego”. 
Przeciwko temu zapisowi pro­
testują w liście do marszałka 
Sejmu Mikoła ja Kozakiewicza 
prezydenci: Katowic, Bytomia, 
Gbwic, Kudy Śląskiej, Zabrza, 
Sosnowca, Świętochłowic oraz 
Siemianowic Śl.

„Społeczność województwa ka­
towickiego stanowczo nie może 
pogodzić się z zap-opcnowanym 
zapisem — czytamy w liście. — 
Uważa, że dochody z tego tytu­
łu nie mogą rasilić wyłącznie 
budżetu centralnego i proponu­
je pozostcwierie 60 proc, opłat 
ola budżetów gmin. (...)

Przedstawiony na posiedzeniu 
sejmowym projekt — piszą 
prezydenci śląskich tmas1 — 
spowodował ob irzenie miesz­
kańców, którzy pragną, by e- 
fekty wyu kające z zamieszki­
wania nad bogatymi złożami 
naturalnymi (...) chociaż ' ~v częś­
ci zasiliły ubogie budżety lokal­
ne. (.. 1

Środki uzyskane nrzez samo­
rządy z opłat eksploatacyjnych 
byłyby przez łączone na ochro­
nę środowiska naturalnego, 
zniszczonego przez pi zemysł, na 
usuwanie szkól górniczych, na 
finansowanie opracowań no­
wych technologii.

Mieszkańcy województwa ka­
towickiego — apelują w liście 
do marszałka Ssjmu prezyden­
ci miast — nie mogą w dalszym 
ciągn wyłącznie s mi ponosić 
konsekwencji wynikających z 
eksploatacji złóż...”. (stelm) 

Rzecznik ministra sprawiedliwości wyjaśnia:

Hiecieruliwość nie »ftns
Podczas telewizyjnych .Inter 

pelacji” fil. hm.) z udziałem 
Idam» Michnika redaktor Jó­

zef Orzeł z „Tygodnika So”dar- 
nośc” zanucił prokuraturze, że 
chroni snołki nomenklaturowe i 
nie czyni nic w sprawie prze­
kazanego D parlamentowi Pro­
kuratury Ministerstwa Sprawie­
dliwości przez redakcję „Tygod­
nika Solidarność” wykazu publi­
kacji krytycznych na ten temat.

IV związku z tą wypowiedzią 
red. J. Orła rze.-znik prasowy 
ministra sprawiedlwości prze­
kazał PAP następujące wyja­
śnienie:

Neprawdą jest, że prnkuratu 
ra nie czyni nic w snrawie tzw 
spółek nomenklaturowych. Mi­
nister sprawiedliwości, któremu 
podporządkowana jest prokura 
tura, wniósł 125 rewizji nad­
zwyczajnych domagając się u- 
chyleii a orzeczeń sądów reje­
strujących te spółki. Uczynił tak 
samo w roli prokuratora gene­
ralnego wnjsząc 107 rewizji 
nadzwyczajnych. Rozpoznane re­
wizje w popad 90 procentach zo­
stały przez Sąd Najv.yzsz; u- 
względmone łącznie z głośnymi

sprawami spółek „Iglcopo ” i 
warszawskiego , Polmozbytu”. Z 
iniciatywy ministra sprawiedli 
wości SN udzielił odpowiedz, na 
pytanie prawne w kwestii nie- 
w azności pow iłama do życia 
spółki z udziałem dyrektora 
przedsiębiorstwa. Przyjęto, że 
dyrektoi nie może być jednoczę 
śn e wspólnikiem spółki.

Powoła-o do życia przepisy 
gwarantujące zwrot korzyści u- 
zyska ny cb niesłusznie kosztem 
skarbu państwa lub innych pań 
stwowych osób prawnych (vide- 
ustawa z 21 Ob. br. S>z U. nr 44) 
w wyniku przenoszenia własno­
ści lub innych praw majątko­
wych na różnego rodzaju oso­
by prawne i fizyczne. Prokura­
tura będzie wnosiła powódz­
twa ,v tych sprawach w wypad 
ku dysponowania odpowiednim 
materiałem i składania do niej 
u: asadn cnych wniosków.

=ygnal zowane przez red. J. 
Orła przypadki (nie było ich 30, 
lecz 18) nie wszvstkie dotyczyły 
spółek nomenklaturowych, a po 
-ostałe są aktualnie badane 
Niecierpliwość jest wiec nieuza­
sadniona. 1? AP)

wzór francuski
We wrześniu br. we Francji 

gościła kilkudziesięcioosobowa 
grupa pre’ydentôw, burm - 
strzow i rarmycn z miast i 
gmin woj. katowickiego oraz 
południowej Polsk . Wyjazd i- 
był się dzięki staraniom Unii 
Komitetów Obywatelskich i 
miał na celu poznanie jak w 
rzeczywistość działa ja struktu­
ry samorządu tery torialnego 
działającego już prawie 200 la .

W sobotę w Świętochłowi­
cach, w budynku siedzib: ■ władz 
miejskich, odbyło się spotkanie 
uczestników stażu. Przybyli 
prezydenci, burmistrzowie i 
radni z ponad 20 miast i gm n 
woj. katowickiego i kieieck e- 
go. W spotkań, j uc estniczyli 
także ssefowię Un.i KO z Ka­
towic. W trakcie kilkugodz n- 
neg > spotkania rzewijały Się 
w dyskusji przede wszystk.m 
dwa zagadnienia. Po nerwsz 
— w jaki sposob —yfcorzystrć 
doświadczenia zdobył B we Fran­
cji i jak je przenieść na nasz 
rodzimy grunt. Z tym proble­
mem wiąże się również rola 
radnego w rozwiązywaniu 
spraw nurtujących skalne spo­
łeczności. W trakcie wymiany 
poglądów stwierdzono, iż pierw­
szym elementem do kariery po­
litycznej w Sejmie i Senace 
pow nna być właśn.e działal­
ność w radach. Rady powinny 
być trampoliną do przyszłej ka­
rier" w zawodzie pcutyka Po­
zwalają bowiem one w natural­
ny i nnjprostsz” sposób spraw­
dzić kwalifikacje osób, które 
oodarzamy społecznym zaufa­
niem.

Z tymi zagadnieniami związa­
na jest także kwestia samorzą­
dów terytorialnych. Prezydenci, 
burmistrzowie, radni i działa­
cze Unii Komitetów Obywatel­
skich postanowili powołać sto­
warzyszenie na rzecz samorzą­
du terytorialnego. Ma to być 
stowarzyszenie osub fizycznych. 
Zebrani zobowiązali się do po­
informowania swych gremiów 
samorządowych o podjętej ini­
cjatywie. Nic nie powinno sta­
nąć aa przeszkodzie, by funk­
cjonujące rady miejsko-gminne 
przystąpili d. stowarzyszenia i 
zaczęły działać na rzecz bar- 
dz ej aktywnej współpracy, -ak 
jak to ma miejsce pomiędzy 
francuskimi merostwami. Taki 
sposoo działań a pozwoliłby na 
rozwiązanie wielu kłopotów- 
(np. na Śląsku problem ekolo­
gu). Obran e bardzo często ic 
kalne inicjatywy nie mogą byc 
.'teanzow. ne z uwagi ną arak 
środków finansowych w małych 
gminach i brak odpowiedn ch 
doświadczeń. Te problemy mia­
łoby skutecznie przezwyciężać 
stowarzyszenie. Dotychczas bo 
“dem nawet w specyficznych 
śląskich warunkach sąsiadujące 
ze sobą gminy i miasta we 
wzajemnej współpracy ograni­
czały sę praktycznie tylko do 
kurtuazyjnych formułek.

Na punkt kontaktowy wybra­
no dotychczasowe pomieszcze­
nia Unii KO w Katowicach. 
Ona też służy bliższymi infor­
macjami pod numerem 571-377.

(JMP)

KRONIKA POLITYCZNA
* 15 bm. przybywa do Pol­

ski na dwudniowe rozmowy 
Jacques Attali — desygnowany 
na prezesa Europejskiego Ban­
íku Odbudowy i Rozwoju. J. 
Attali zostanie przyjęty przez 
prezydenta 1 premiera RP; od­
będzie rozmowy z przedstawi­
cielami polskiej administracji 
gospodarczej.

W dniu ćwtęta narodowe­
go Hiszpanii — rocznicy od­
krycia Ameryki — ambasador 
Królestwa Hiszpanii Fernando 
Olivie wydał przyjęcie w War­
szawie. Obecny byl prezydent 
RP Wojciech Jaruzelski.' Licz­
nie przybyli przedstawiciele 
kół politycznych, świata spo­
łecznego i kulturalnego, du­
chowni różnych wyznań.

Uroczystości w Mowff
Przed zbliżająca się szósta 

rocznicą uprowadzeń1 a i zamor­
dowania ks. Jerzego Popiełuszki, 
w jego rodzinnej parafii — 
Suchowoli (woj. białostockie) 
odbyły się w niedzielę ogólno­
polskie uroczystości poświecone 
jego pamięci. Podczas mszy św. 
w kościele pod wezwaniem 
Świętych Apostołów Piotra i 
Pawła poświęcono tablicę upa­
miętniająca ks. Jerzego. Wmu­
rowano także kamień węgielny 
pod wznoszony nowy budvn k 
liceum ogólnokształcącego, które 
mu nadąpo. imię księdza Jerze­
go Popiełuszki.

Nadzwyczajny zjazd 
filmowców

WARSZAWA (PAP).
13 bm. przez 14 godzin obra­

dował w Warszawie VTII Nad­
zwyczajny Walny Zjazd Sto­
warzyszenia Filmowców Pols­
kie! póstanowiony jeszcze we 
wrześniu 1988 r. na forum SFP 
w Gdyni, kilkakrotnie przekła­
dany. a obecnie spowodowany 
dymisja prezesa Janusza Ma­
jów skie-io.

2R-osobow" Zarzad Główny 
SFP w irai rowv n prezesem 
Jana Kidawę-Błońskiego.

Konferencja Komitetów Obywatelskich
WARSZAWA (FAR)

Krajowa Konierencja Komi­
tetów Obywatelskich, która ze­
brała się 14 bm. w Warszawie, 
udzieliła zdecydowanego popar­
cia kandydaturze Lecha Wałęsy 
na urząd prezydenta RP, We­
zwano Sejm RP do »amoroz- 
■"uą-anla się najpóźniej do koń­
ca 1990 r.

Konferencja przeciwstawiła 
się filozofii grubej krechy”, 
rozumianej j? ko proces niszcze­
nia lokumentów i czyszczenia 
kartek personalnych osób zaj­
mujących ważne stanowiska 
państwowe w przeszłości i o- 
becnie. Zai.ądano by wszystkie 
dokumenty zostały w nienaru­
szonej formie przechowane i 
oddane do dyspozycji specjalnej 
korpisji powołanej przez Sejm 
I kadencji III Rzeczypospolitej.

Najdłuższa i najbardziej e-

mocjonalna dyskusja toczyła się 
wokoł wyborów prezydenckich. 
Na poprzedniej konferencji pod­
jęto wprawdzie uchwałą że 
Komitety Obywatelskie będą sa­
modzielnie decydować o tym, 
czy udzielać poparcia któremuś 
z kandydatów w nieć.-ielę jed­
nak dyskusja rozgorzała na no­
wo. Przez ponad godzjię zasta­
nawiano się czy konferer-ja 
ma zająć stanowisko w sprawie 
wyborów prezydenckich. Głoso­
wana rozstrzygnęło, że takie 
stanowisko jest potrzebne, choć 

• padło wiele głosów przeciwnych.
Przez kolejną godzinę przed­

stawiciele poszczególnych struk­
tur woj, iwódzkich prezentowa li 
stanowiska w sprawie wyborów 
prezydenckich. Po .ch wysłu 
chaniu komisja programowa za­
proponowała trzy warianty roz­
strzygnięcia tej kwestii popar­

cie dla Lecha Wałęsy, popar­
cie dla Tadeusza Mazowieckie­
go oraz ntezajmowanie stano­
wiska popierającego wyłącznie 
’edną z rych kandydatur. Za 
pierwszym wariantem głosowa­
ło 91 osób, za drugim — 7, a 
za trzecim — 35. W konse­
kwencji konfe -cncja przyjęła 
uchwałę, w której stwierdza, 
że Komitety Obywatelskie pro­
gramowo opowiadają się za 
wolnością polityczną, pluraliz­
mem i uemokr: ją i z tych po­
zycji odnoszą się do wyborów 
prezydenckich. Oznacza to, ze 
każdy kandydat powinien -mieć 
równe szanse w dostępie do 
środków masowego przekazu, 
zaś kampania prezydencka po­
winna toczyc się w duchu kul­
tury politycznej i poszanowa 
nia racji konkurenta. Biorąc 
pod uwagę dominujące stano­
wiska Komitetów Obywatel­
skich — glos uchwała — kon­
ferencja udzieliła w glosowa­
niu zdecydowanego poparcia 
kandydaturze Lecha Vv ałęsy.

Wyboiry bez referendum
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1) 

związku z doborem ordynacji 
(większościowa, proporcjonalna, 
mieszana), a skoro nie można, 
jak się okazało, zapytać o nią 
wyborców w sposob zrozumiały, 
tu inne problemy są sztuczne. 
Sejm postanowił skrócić kaden­
cję, więc .po co pytać, Komisja 
Konstytucyjna pracuje, a oby­
watel nie musi mieć zdania o 
przydatności Senatu.

Posłowie: Dynowska, Siera­
kowska, Dobroń, Zych, Oleksy. 
Ziółkowska, Bieliński, Szymań­
ski bronili sensowności pytań, 
idei demokracji bezpośredniej 
— w tym przypadku, dowodzi­
li, ze referendum przyciągnie 
w.ęcej wyoorców do URN i 
okaże się lekcja demokracji. Z 
linii PKLD — SD — PSL wy­
strzelone zostały niejako tra­
dycyjne zarzuty: ..kogo sie boi- 
cie”, „weszliście dzięki fotogra­
fii". „pycha” co spotkało się z 
replik., o niedemckratyczn-m 
pochodzeniu części posłów. Po=

Kern zacytował A. Asnyka: 
„przežvtych kształtów żaden 
cud nie wróci de istnienia"'. Pod­
czas wystąpienia pns. Bieliń­
skiego, który prawej stronie sa­
li wypomniał inic iatywe usta­
wodawczą pt. „Ogródki działko­
we” i wezwał do rozgrywania 
v łasny-h spraw w swoim gro­
nie, część posłów OKP opuśc.ła 
salę. Ostrym, dodatkowo kom- 
■plikującyni dysku'.ję wątkiem 
był pr< jekt włączenia do refe­
rendum pytania o aborcję. — 
Moralności nie można przegło- 
srwywać — utrzvni”wali jed­
ni; to dlaczego chcecie ją usta­
wowo regulować? — kortrargu- 
n er to wal i inni. Padł erntet ..ja­
skiniowcy”. O co tu chodzi na­
prawdę zastanawiał sie B. Ge­
remek i doszedł do wniosku, żc 
o odeb-anie znaczenia wiborom 
prezydenta.

Po tym p-inkcie emocje noad- 
łv. a sala onustoszała. Wice­
premier Jan Janowski refero­
wał oroiekt ustawv o jedno- 
s’kach badav czo-rozwo’owych

przy minimalnym zainteresowa­
niu Wypunktowano kilka nie­
doróbek w tym dokumencie do­
stosowującym organ.zację ze­
społów rodzimych Edisonów do 
nowego ustroju gospodarczego i 
stosui.kow własnościowych (mo­
żliwość prywatyzacji). Ożywie­
nie wśród obecnych na sali 
przedstawicieli pal estry wywo­
łały dwa dokumenty nowelizu­
jące prawo: o adwokaturze i o. 
radcach prawnych. przedsta­
wione przez pos. pos. Bednar- 
kiewicza i Zycha. Postula, po­
słanek Dybowskiej i Taszcz, 
by połączyć oba projekty i 
ustawowo zrównać oba te za­
wody wywołał kłótnię w rodzi­
nie, jak to określił jeden z 
mówców zwraca jac się „wysoki 
sądzie” do nielicznych postów, 
pozostających na sali późnym 
sobotnim popołudniem. Jedni 
wychwalali zasługi adwokatury 
dla polskiej demokracji i sam 
zawód jako rodzą i .,powołania” 
— inni napomykali o kome- 
czności woevfikaeü 'w pal estrze 
i ożywienia te i korporacji przez 
dopuszczeń e konkurencji. Spór 
został przeniesiony do komisji.

WIESI AIV WESOIOWSKI
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gen. Pułaskiego
Wieńce od ambasadora RP w 

USA i od Kongresu Polonii 
Amerykańskiej spoczęły w so­
botę pod pomnikiem gen. Kazi­
mierza Pułaskiego w centrum 
Waszyngtonu. Stało się tak z o- 
kazji 211 rocznicy śmierci Pu­
łaskiego — po raz pierwszy od 
wojny na wspólnej uroczysto­
ści.

Okolicznościową proklamację 
prezydencką, sławiącą zarługi 
bohatera narodowego Polski i 
Stanów Zjednoczonych i wyra­
żającą radość ze zwycięstwa de 
mokracji w Polsce odczytał w 
imieniu leorge’a Busha wielo­
letni dyplomata amerykański 
polskiego pochodzenia Julian 
Niemczyk.

List
do IV. Jaruzelskiego

Prezydent Finlandii ilauno 
Jioivisto podziękował pi ezyden- 
towi Wojciechowi Jaruzelskie* 
mu za jego list z dnia 25 wrze 
iuia 1 wyjaśniający powody od­
wołania wizyty w F.nlandii 
Ivlauno Koivisto wyraził zrozu­
mienie dia tej decyzji podjęte, 
z uwagi na skrócenie kâdencji 
prezydenckiej Wojciecha Jaru­
zelskiego.

Statek „Greenpeace” 
poza obszarem ZSRR

Zatrzymany przez radzieckie 
służb] graniczne przed kilkoma 
dniami u wybrzeży jednej z 
wysp Nowej Ziemi statek ekolc 
gistów z ruchu „Greenpeace”, 
na którym żnajdowaii si ę tak­
że przedstawiciele radzieckich 
„Zielonych ’, zastał wydalony 
poza obręb radzieckich wód te­
rytorialnych — poinformowała 
w sobotę agencja TASS.

V. Klaus 
przewodniczącym

Forum Obywatelskiego
Sejm Forum Obywatelskiego, 

najbardziej wpływowej siły na 
czechosłowackiej scenie politycz 
nej, wybrał w sobotę przewod­
niczącego: został nim 49-letni 
Vaclav Klaus, z wykształceń‘a 
ekonomista, który jest obecnie 
m.nistrem finansów CSRF.

Izba Reprezentantów 
zatwierdziła budżet 

obronny
Izba Reprezentantów zatwier­

dziła w piątek budżet obronny 
USA na 19c 1 r, w wysokości 268 
rnld dolarów. Okrojono przy 
tym wydatki na rozwój broni 
strategicznej. Izba ograniczyła 
produkcję bombowców B-2 do 
15 sztuk i wydatki na program 
SDI do 2,3 m> i do.arć w, pod­
czas gdy prézvdeni Bush zadał 
na ten cel 4.7 mld. Odrz icore 
zostały natomiast wnioski o ge­
neralna redukcję budżetu, ooron 
nego w skali od 2 do 5 proc.

Manifestacje 
w Bukareszcie

W stolicy Rumunii 13 bm. od- 
bvły się dwie manifestacje an­
tykomunistyczne. Pierwszą był 
wiec studencki na rzecz wolno­
ści i demokracji zwołany na 
placu Opery. Młodzież akademl 
cka pragnęła dać wyraz przeko 
naniu, że many apołeczno-poii- 
tyczne w Rumunii nie odpowia­
dają i ichov.. grudr iowej rewo ■ 
lucji. Natomiast pod stołecznym 
Ratuszém z kolei rozpoc„ą» się 
marsz protestacyjny w intencji 
uwolnienia więźniów politycz­
nych aresztowanych po grudnie 
wej rewolucji. Uczestnicy prag­

nęli zwrocie zarazem uwagę 
uiadz na pobłażliwość wobec 
prawdziwych winowajców.

W skrócie
• Korzystając ze swoich nad­

zwyczajnych uprawnień prezy­
dent Michaił Gorbaczow wydał 
dekret zaostrzający kary za pro­
fanację pomników związanych z 
historią ZSRR i symbolów pań­
stwowości radzieckiej — godła, 
flagi i hymnu Związku Radziec­
kiego.
• W Banovcach - nad Bebrawą 

(zachodnia Słowacja) odbył się 
wiec poświęcony 103. rocznicy u- 
rodzin prezydenta państwa sło­
wackiego z okresu II wojny świa 
towej Jozefa Tisy.
• Jak wynika z nie potwier­

dzonych Jeszcze oficjalnie Infor­
macji, władze kubańskie znów 
zamierzają obniżyć granicę wie­
ku osób starających się o wizę 
do Stanów Zjednoczonych. by 
odwiedzić krewnych.

• Władze Bazylei opowiedziały 
się za rozdzielaniem, pod nadzo­
rem medycznym, heroiny wśręd 
narkomanów, którzy nie potrafią 
się bez niej obyć. Zwrócono się 
do rządu szwajcarskiego o zgo­
dę na taki eksperyment.
• W sobotę, po raz pierwszy 

od ponad 70 lat, na placu Czer­
wonym w Moskwie znów roz­
brzmiewały prastare śpiewy gre­
goriańskie. W cerkwi pod wez* 
waniem Wasyla Błogosławionego, 
znajdujące] się opodal Kremla, 
odbyło się prawosławne nabo­
żeństwo celebrowane przez prała­
ta Joana Swiridowa, w którym 
uczestniczyło wiele tysięcy wier­
nych.
• 13 hm. rozpoczęły się w Bu­

kareszcie Międzynarodowe Targi 
Handlowe TIB — 90. W szesna­
stym już jesiennym spotkaniu 
handlowców w stolicy Rumunii 
uczestniczy ponad 700 firm ru­
muńskich i zagranicznych z 
przeszło 30 krajów, w tym także 
z Polski. 

Czy sprawa likwidatora RSW 
trafi do MK?

WARSZAWA (PAP) 
jak oświadczył dziennikarze 

wi PAP pos. Stanisław Gabriel 
skí (PKL I), przewodniczący Ko­
misji Administracji i Spraw 
Wewnętrznych — w najbliższy 
czwartek odbędzie się wspoln* 
posiedzenie tej komisji i Komi­
sji Kultury i Środków Przekazu 
na którym dokona się pełnej 
wszechstronnej' oceny realizacji 
ustawy dotyczącej likwidacń 
RSW, a tym samym działalnoś­
ci jej likwidatora Jerzego Dry- 
galskiego.

W piątek, 12 bm. odbyło się 
1’amKnięte dla prasy -tosiedze- 
nie Komisji A iministracji i 
Spraw Wewnętrznych. Jej prze- 
1 »odniczący powiedział PAP, że 
członkowie komisji otrzymali 
materiał podpisany przez 27 po­
słów dom; 'ający się przeanali- 
zjwar.a róznegc rodzaju zarzu­
tów skierowanych przeciwko J. 
Drygalśkiamu, zawartych w o- 
fwiadczeniu pos. Stefana. Nie- 
siurowskiagi przedstawionym w 
Sejmie 26 lipca br. Pragnę pod­
kreślić — oświadczył przewod­
niczący komisy — że na piat-1 
kowym zebraniu nie wchodzi­
liśmy w merytoryczną treść 
tych zarzutów, uznając, że po- 
‘rzebnr jest pełra ich analiza. 
Komisja, było to jej obowiąz­
kiem, zastanawiała się nad try­
bem dalszycu prac nad przedło­
żonym jej dokumentem. Jego 
treśe trzeba zetelnie zbadać, a 
wyniki przedstawić opinii pu­
blicznej. Komisja uważa, że 
srirawa, o której mowa, po­
winna trafić do Najwyższej Iz­
by Kontroli, a końcowy raport 

I — do kompetentnej komisji sej- 
1 mowej.

PrFetiWKhwc?® spotem
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1) 

wyniku reformy rolnei. nie zo­
stanie im odebrany. Nie będą 
mus'eli réwn'ez płacić żadnycn 
odszkodowań. Nie obiecuję — 
pow edz.ał — rzeczy niemożli­
wych. Jako prezydent obciął­
bym zapewnie Polsce -pokój i 
zgodę oraz godne mie’sco w 
Europie i na świecie, a wsi poi 
skiej — by ""zeds.ębiorczość 
po-skieb rolmkow wsparta zo­
stała troską o stabilność ich 
warsztatu pracy.

T’odcras spařeni T. Mazowiec 
kiego ulicą P1or.anską i Kra 
kowskmi Rynkiem na cześć 
kandydata na fotel prezydencki 
wiwatowały -etki krakowian, 
głusząc okrzyki' głuszące jego 
przeciwników. Zwolenji cy T. 
Mazowieckiego towarzyszyli 
mu, gdy składał kwiaty na pły 
cie upamiętniającej ślubowa­
nie Tadeusza Kościuszki uraz w 
diodzc do Filharmonii gdzie 
podczas sootkania zorganizowa­
nego przez „Sojusz na Rzecz 
Demokracji" przedstawił zarys 
swojego programu. Wspólnym 
zadaniem — powiedział — jest 
odbuduwa autorytetu prawa, 
jego trwałości, odbudowa bez­
pieczeństwa własności i stabil­
ności pieniądza. N;e straciliśmy 
wizji bel u, do którego zmierza­
my — stwierdź ł T. Mazowiec­
ki, podkreślając, że nie można

R. Bartoszcze:

obecnie, wobec perspektywy 
żmudnej i jiełnej wyrzeczeń, ale 
konsekwentnej drogi przebudo­
wy Polski, uicgac demagogom 
mającym magiczno pomysły na 
uzdrowienie polskiej gospoda - 
ki. Podczas spotkania, w któ­
rym uczestnic-yli m. in. Cze­
sław Miłosz, Iltadysi w Frasy 
niuk, Jacek Kuroń, Tzilensz Sy 
ryjczyk i Stefan Jurczyk — wi­
ceprzewodniczący KKW NSZZ 
„Solidarność”, 1 Mazowiecki po 
informował, ze 31 sierpnia zło­
żył Lechowi Wałęsie propozy­
cję znalezienia kompromisu i 
ziysunięc.a trzeciego kandyda 
ta. Nie mogłem — powiedział
— przejąć w odpowiedzi propo­
zycji L. Wałęsy, że gdy on zo­
stanie prezydentem ja dalej bę 
oę premierem- Nie przyjąłem 
jej nie dlatego, by zmienił się 
mój szacuneK dla osoby Lecha 
V ałęsy, ale dlatego, że me od­
powiada mi jego wizja prezy­
dentury, która — według mnie
— nie roKowałaby dłuższej 
współpracy.

Jak poinformował dziennika­
rza FAP rzecznik masowy Ma­
łopolskiego Komitetu Wybor­
czego Tadeusza Mazowieckiego, 
liczba podpisów popierających 
jego kandidatuře w wyborach 
na urząd prezyucnta RP, prze­
kroczyła w godz.nach wieczor­
nych 14 bm.. liczbę 100 tysię­
cy.

Odpowiedzialność za krai
Lider Polskiego Stronnictwa 

Ludowego — Roman Bartoszezc 
pierwsze spotkanie w kampanii 
prezydenckiej raijf w Piie. W 
spotkaniu hrali udział przedsta 
wiciele 3-tysięcznej rzeczy człon­
ków tej partii oraz działacze 
Stowarzyszenia „PAX”.

Decydując się na kandydowa­
nie do urzędu prezydenta — o- 
świadczył Bartoszcze — nie kie­
rowałem się pobudkami osobi­
stymi. Pragnę osobiście wnieść 
do tej kampanii, jak j do roz­
woju demokracji w Polsce, e- 
lement współzawodnictwa pro­
gramowego aby me były to 
tvlko wybory osób i nazwisk.

L. Mcczulski:

Thatcheryzm
LI der Konfederacji Polski Nie­

podległej, kandvdat “a prezy­
denta i cszek Moczulski odbył w 
woj. gdańskim kilka spotkań 
wyborczych. W niedzielę 14 bm. 
dyskutował z wyborcami w 
Tczewie i Starogardzie Gdań­
skim. Jego słuchaczami byli 
głównie ludzie młodzi, na ogół 
juz wcześn ej przekonani do 
programu KPN.

Podczas spotkań L. Moczulski 
zaprezentował swój p: ogram 
prezydencki rekonstrukcji nie­
podległego państw?, sanacji mo­
ralnej, odbudowy gospodar!’ i, 
obrony rolmctwa, ratowan'a 
środowiska naturalnego, reor.en

Wł. Siła-Nowicki:

Siły państwa nie zbudują elity, 
jego siłę staiiowi cały naród 
Stabilizację polityczną, a potem 
gospodarczą może przynieść tyl­
ko ruch ludowy

* * *
14 bm. w Piasecznie koło 

Gniewu (woj. gdańskiej odbyły 
się centralne uroczystości „Dnia 
kółek rolniczych”.

Uroczystości w Piasecznie by­
ły jednocześnie wyborczym spot 
Kaniem R. Bartoszcze, przed 
stawił on progri m gospodarce 
stronnictwa podkreślając, że ca­
ły "uch ludowy gotowy jest 
wziąć odpowiedzialność ta Pol­
skę i gwarantować jej staoili- 
zację polityczna.

w gospodarce
tacji polityki zagranicznej i Ao- 
puszczenia młodzieży do władzy. 
Opowńedział się za przywróce­
niem Konstytucji Kwietniowej 
z 1935 roku i wiążącym Się z 
tym wypowiedzeniem przez no­
wą Polskę wszystkich zobowią­
zań zaciągniętych przez PRL, za 
rozliczeniem i pociągnięciem do 
odpowiedzialności winnych zbro 
dni na narodz.e po skim. za 
szybką prywatyzacją i ooi-ską 
odmianą thatcheryzmu w gos­
podarce za rozwojem chłopskiej 
gospodarki rodzinnej, a także 
za współdzjałan.cm i integra­
cją z krajami F.uropy Wi chod- 
niej.

Przebudzenie z letargu
Z udz'alem prezesa Zarządu 

Głównego Chrześcijańsko-De- 
mokratycznegu Stronnictwa 
Pracy, kandydata ni urząd pre- 
zydr iïta RP Władysław Siły- 
Nowiekiego, obradował 14 bm. 
v. Kieicach zjazd okręgowy 
ChDSP woj, kieleckiego. Stron 
nictwo to skupia w regionie 
świętokrzyskim ok. 250 osób, 
głównie lekarzy, prawników, 
inżynierów i rzemieślników.

Wł. Siła-Nowicki za pi łany 
przez dzier nikarza PAP o skład­
niki wyróżniające jego program 
wyborczy w kampanii o urząd 
prezydenta RP stwierdził m.ln.: 
Uważąm, że mój program jest 
do przyjęcia dla każdego czło­
wieka wyznającego św .atopo- 
glad chrześcijański. Jestem 
zdecydowanym zwolennikiem 
walki nie tylko o wolność aie 
także o demokrację, gdyż w 

1989 roku odzyski.Tśmy wolność 
ale nie odzyskaliśmy demokra­
cji. Obecnie mtim;, w Polsce 
system rządów postkomunistycz­
nych, to znaczy rządzą naszą 
Ojczyzną ludzie których minio­
ny ustrój obdarzył monopolem 
opozycji, a dziś chcą mieć mo­
nopol na władzę. Oni zmieni!'" 
poglądy, ale nie zmienili metod 
dz ałania.

Kandydat na prezydenta uznał 
za najważniejszą obecnie spra­
wę przebudzenie większości pol­
skiego społeczeństwa z 1ełargu 
politycznego. lylko uczestnic­
two wszystkich Poiaków w 
akcie wyborczym, zapewni Pol­
sce właściwego prezydenta.

Wł. Siła-Nowicki spotkał się 
także z roln.kam w Łagów e 
w Rakowie i w Szumsku, gościł 
również wśród studentów Wyż­
szej Szkoły Pedagogicznej w 
Kielcach.

SlASIft, słucham
Pytam po co aż dwie relacje 

z te'ewizyinych audycji w chu­
dziutkiej gazecie zobotniej. Mo­
im zdaniem o wiele właściwsze 
i pożyteczniejsze dla Czytelni­
ków TSl. byłoby wyprzedzające 
i obszerniejsze zapowwda.ve 
a idycji typu spotkanie z Mi­
chnikiem, czy wywiad z Kisz­
czakiem, niż ich relacjonowanie 
i ko nentoioanie. Mam poważ­
ne o'^awy, czy akurat tak od­
powiedz rł A. Michnik na te­
mat autonomii Śląska, jak pisze 
moja gazeta. Rzecz dla sta.-ego 
obywatela nie do - sprawdzeń a. 
p > co >ięc drażnić (II nikliwy 
C yłrlnik - Katowic i nważny 
słuchacz TV);

Po przecz jtaniu irtykułu p. 
Poioązki ..Ultimatum bezradno­
ści" jestem moi no zaniepoko- 
jony, iż w da’szym ciągu szpi- 
ta e opłacane są przez kopdn’e. 
To bufdzo źle wpływa na kosz­
ty w /dobycia węgla, na uzdra­
wianie naszej chorej gospodar­
ki. Nieczytelny system konto­
wania kosztów zaciemnia ich 
j rawdziwy obraz, ułatwia wszel 
kiego rodzaju manipulacje i 
malwersacje, nu służy więc 
absolutnie reformowaniu tej 
gałęz przemysłu w pożądanym 
kierunku. Najwyższy czas skoń 
czyć z utrzymywaniem i finan- 
sowon em służby zdr >win przez 
górnictwo (A.W z Katowic);

Artykuł, bardzo obs. erny, na 
s ego pana senatora Andrzeja 
Wielowieyskiego przeczytałem 
do końca. Uważam osobiście, iż 
w pierwszej, gospodarczej czę- 
śi i jest ćość płytki i powierz- 
. hov ny. Drugi część bardziej 
trafia mi do przekonania. V"o- 
lałbyrn jednak czytać w TSl. 
pozycje krótsze, wnMiusze, nie 
od razu o wszystkim, ale o jed 
nym, natomiast mocniej zgłę­
bionym i wy,aininny,a prob'e- 
rnie (Czytelnik z Dąbrowy Gór 
riczej);

Czternastu kandydatów na 
prezydenta. Pr z °raza mnid jdkz 
to ogromny sztab ludzi oderwa­
ny zostanie od konkretnej robo 
ty na rzecz prouwdzenia kam­
panii wyborczej, jakie kolosalne 
koszty trzeba będzie pov’eść, ile 
wymiernych stiat dla ledwo ly 
chającej gospodarki i kraju. 
Czy nam to naprawdę teraz tak 
bardzo potrzebne" Obyśmy cho­

ciaż -dolali wybrać prezydenta, 
który będz.e w stanie coś cio- 
brego dla Obczyzny zrobić 
(Stały Czytelnik, ledwo wiążą- 
cy koniec z końcem, emeryt z 
Chorzowa);

Słuchając uważnie wszystkich 
głosów w kampanii wyborczej 
prezydenta RP, zwłaszcza zaś 
wypowiedzi p. L. Wałęsy na 
temat pluralizmu, do hodzę do 
wniosku że teraz każdy może 
powiedzieć co chce, pad jednym 
warvnk.em, ze nie powie nic 
złepo c przewodniczącym „So- 
Pdarnoś-1 " Pytam io tc za piu 
rahzm (Z.F. z Rudy Śląskiej);

„Polubić pMc,ę" tytuł uwa­
żam tylko za ładną metaforę. 
Policja będzie szanowana wów­
czas, kiedy będzie fachowo, rze­
czowo i solidnie wykonywać 
swe obowiązki. Skompromito­
waną nadgorliwość np. drogów 
ki ukrytej w lesie na trasie 
E-70 i lep en-e mandatów wca­
le nie tam, gdzie to jest po­
trzebne, moim zdaniem, należa­
łoby już wrzucić do lamusa 
(H.K. z 2or);

Wciąż bulwersuje mnie nie­
sprawiedliwa waloryzacja — 
procentowa — rent i emerytur 
Przy takiej inflacji i dewalua­
cji złotówki, masowo narosłym 
starym portfelu, powinno się 
dokonać w pierwszym rzędzie 
wyrównań kwotowych. Proceň 
ton e waloryzacje już zrodziły i 
nadal pogłęb ają niebotyczne dy 
sprop-rcje. Lata pracy, jej ro­
dzaj i uciążliwość, kwalifikacje 
i wykształcenie, powinny decy­
dować zawsze i w pierwszej ko 
le iności (J.M. z Gliwic);

Uważam ze wypowiedz kleru 
na temat aborcji ooowiązków 
kobiet i rodziny jest nietaktów 
na. Autorytatywnie na ten te­
mat i publicznie mogą wypo­
wiadać się przede wszystkim 
ludzie pos.adający rodźmy obar­
czeni tzwćmi, doświadczeni 
w wychowywaniu potomstwa 
(Stałj Czytelnik z Mysłowic);

Niedawno przeczytałam na 
łamach moiej gazety o wyroku 
w procesie słupskim. Uważam 
że kary są stanowczo za niskie. 
Chodziło przecież o zabójstwo. 
Mam prośbę do r ojej gazety, 
by przy podawaniu wyroków, 
szerzej podawać ich uzasadnie­
nie przedstawiać motywy prze­
stępstw by były to informacje 
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uczccf i wychowujące a nie tyl 
ko lakoniczne i suche budzące 
szereg wątpliwości i denerwują 
ce ludzi (Czytelniczka z Sosnow 
ca):;

Na ruchliwej ul. Oświęcim­
skiej pomiędzy Katowicami a 
Rudą Śląską od ponad dwóch 
tygodni jest duży wyciek wo­
dy. Czyżby z usunięciem awa­
rii czekano na mrozy na, wzrost 
nieszczęśliwych wypadków dro­
gowych? Moim zdanwm spory 
odsetek tak licznych u nas wy­
padków samochodowych wyni­
ka właśnie z nieusuwanych w 
porę awarii z licznych dziur i 
przełomów na ruch' wych jezd­
niach z braku szybkiej reakcji 
na szczególnie częste u nas 
szkody górnicze (A.S. z Kato­
wic):

I?~rdzo mnie to nurtuje, 
chciałam więc zapytać, jak dłu­
go jeszcze u wolne soboty i 
niedziele będzie tyle służbo­
wych samochodów na naszych 
drogach i to przez cali/ dzień. 
Prywatne samochody stoją w 
garażach, a służbowe podjeżdża 
ją po nowo rosnących dygnita­
rzy. lub są podstawiane do ich 
dyspozycji nawet w dni wo'ne 
oď pracy (Czytrlniczl a z Mysło­
wic);

Znowu, jak każdej jesieni, za 
czyna się w naszych, tak bardzo 
skażonych miastach, masowe 
wypalanie liści. Kiedy wreszcie 
przejmą tę funkcję knmpostow 
nie, budowane latami, jak ta w 
Katowicach? (Stały Czytelnik z 
Katowic);

Już ponad miesięcy trwa w 
naszym ' 10-piętrowyru bloku 
przy ul. Sikorskiego 24 w osie­
dlu Paderewskiego ‘w Katowi­
cach remont w,nd. Interwencje 
udręczonych tym stanem rze­
czy mieszkańców pozostają bez 
echa (J.M. z Katowic);

Słucham nocnej retransmisji 
obrad Senatu. Pragnę wyrazić 
swoje oburzenie zachowaniem 
pnnow senatorów Wielowiey­
skiego Che.kowsktego i Piotro­
wskiego, których wybierałam, że 
podczas dyskusji na temat abor 
cji nie poruszyli istotnej dla 
Sląs’ a sprawy. Skażenie środo­
wiska jest tutaj tak duże, że 
stc~z>wi główną przyczynę szcze 
golnie częstych poronień, wpły 
wa uiemnie na rozwój ciąży, 
jest przyczyną Usznych kompli 
kccji. Nie Ko1 c^ół, ale ludzie tej 
ziemi ich wybierali i mieli obo 
wiązek nr ter temat mówć, 
dlaczego milczeli? (A.N psycho­
log z Katowic).

Oczekujemy następnych gło. 
sów o wszystkim. Nasze tele­
fony czynne nd 10 do 15: 

538-927 
537 796

»Gitara Czarnych Diamentów« 
wyjechała na Syberię

Wielokrotnie bisował podczas 
sobotniego koncertu laureatów 
zwyc ęzca III Śląskiej Jesieni 
G tatowej — 20-letni Aleksie.! 
Zunakow, urodzony na Syberii 
w Tomsku a beyme studiujący 
w Moskwie. W prezentacji Con- 
cierto de Aranjuez Joaqu na 
Rodrigo soliście toy 'arzyszyła 
Śląska Orkiestra Kameralna 
pod dyr. J.lna Wincentego Ha- 
wela. Aleksiej Zimakow zdobył 
główną nagrodę tyskiego kon­
kursu — statfcetkę „Gitary 
Czarnych )iamen‘ów”, oraz sze­
reg nagród dodatkowych.

Laureatem II nagrody został 
17-letni Waldemar Gromolak z 
Wrocławia, także obsyuany na­
grodami dodatkow-rri m. in. 
nagrodą Wydziału Kultury UW 
■w Katowicach, oraz nagrodą 
Katowickiej Rozgłośni PR.

III nagrodę ex aequo otrzy­
mali Wl och Èdoardo Catemirio 
i przedstawiciel ZSRR — Alek 
si nder Re igacz.

Wyróżnienia zdobyli Fin Isino 
Eskelinen, Cypryjczjk studiują­
cy w Bułgarii — Dim'tr'- Ileg- 
ginos i student katowickiej A 
kademii Muzycznej w klasie 
adiu 'kt Aliny Gruszki — Ma­
rek Nosal.

Jurorzy Jednogłośnie stwier­
dzili, że poziom artystyczny 1 
organizacyjny tegorocznej im­
prezy był bardzo wysoki. Do­
ceniając zasług:, zmarłego w ub. 
”oku inicjatora i dyrektora ar­
tystycznego dwu p'erws’vch fe­
stiwali, kompozytora pedagoga 
i niezwykłego cziowieka — doc. 
Edmunda Ji’rkowsk'ego jury 
postanowiło nadać konkursowi 
w Tychach jego imię.

Na koncert finałów; przyje­
chał z F-ancii syn Edmunda 
Jurkowskiego dr inż. Romuald 
Jurkowski. M. B.

Komunikat NBn
Prezes Narodowego Lanku 

Polskiego ustalił nową wyso­
kość oprocentowani? kredytu 
refinansowego. Od 15 paździer­
nika br. bodzie < na wynosiła 43 
procent w skali rocznej. Dla 
przypomnienia: w lipou stopę 
oprocentowania kredytu refi- 

arsowego ustalono na 34 proc. 
Podwyższenie oprocentowania 
wiąże się z dążeniem do och- 
■ony realnej wartości depozy­
tów bankowych, stopa redy­
skonta od 15 października wy­
nosić będzie 36 proc, w skali 
rocznej. (PAP/

WOJEWÓDZKA KOMISJA 
WYBORCZA W KATOWICACH

11 października br. powołano 
Wojewódzką Komisje Wyborczą 
w Katowicach W jej skład 
weszło 10 sędziów zgłoszonych 
pi z ministra sprawiedliwoś­
ci. Dziś (15 bm.) zbiorą się oni 
na swym .pierwszym posiedze­
niu. ab” w”brać przewodni­
czącego Komisji, jego dwóch 
zas ępców oraz sesretarza. 
Zgodn e z ordynacją wyborcza 
-.a ipózniei na 25 dni przed wy­
borami Komisja powoła obwo­
dowe komisie wyborcze. J.W.

W BIELSKU POWOŁANO 
WOJEWÓDZKIE BIURO 

WYBORCZE
Zgodnie z U'tawa o wyborze 

rrezj denti Rzeczypospolitej, wo­
jewoda bielski powołał Woje­
wódzkie Biuro Wyborcze oraz 
jego oekrrtanar. Pracą WBW 
kieruje jego przewodniczący 
Piotr Szwarc, a dyrektorem Se - 
kreiar atu Bjiira został Andrzej 
Gabrych. Siedziba Wojewódzkie­
go Biura Wyborczego mieści się 
w Urzędzie Wojewódzkim w 
Bielsku-Białej przy ul. Pias­
towskiej 40 (budvnek ,.B'. po­
kój 22). tel 36-680, 36-374.

(sah)

— Nie jestem przyzwyczajo­
ny do występowania w tego ty­
pu • salach — powiedi jpł Wła- 
«Ivslaw Frasynink, który wraz 
z senatorem Andrzejem Wielo­
wieyskim, wziął udział w spot­
kaniu ze środowiskiem uniwr ■- 
syteckim i mieszkańcami Ka­
towic. Odbyło się J'io w unio- 
ną sobotę w Au’i im. M. Ko­
pernika w Uniwersytecie Śląs­
kim. Wcześniej przebywali 
oni w hucie „Katowice”, gdzie 
spotkali sie z iei Drecowmka- 
mi.

Władysław Frasyniuk i An­
drzej Wielowieyski są członka­
mi Krajowego Komitetu Wy­
borczego Tadeusza Mazowiec­
kiego.

W czasie wspomnianego spot­
kania najwięcej pytań dotyczy­
ło rozpoczętej właśnie prezy - 
□enckiej kampanii wyborczej. 
Interesujące dla zebranych by­
ły również kulisy "»».padu „So­
lidarności” i rola jaka w tym 
odegrał Lech Wałęsa. Padały za­
rzuty, źe kampania wyborcza 
na ' rzecz Tadeusza Mazow ec- 
k;ego prowadzon; jest w b’a- 
łych rękawiczkach, podczas gdy 
najgroźniejszy przeciwnik nie 
przebiera w środkach. Adam 
Michn.k należy do nielicznych, 
którzv maja odwagę ’ rvtvko- 
wać Wałęsę — stwierdził ieden 7 
obecnych , na sali wyborców, a

W Ha S£»3HI
ROAD BIUREM WYBORCZYM 

T. MAZOWIECKIEGO
W Biurze Wyoorczym 

ROAD, znajdującym się w 
Częstochowie przy ul. Modze 
lewskiego 23/25, na II pię­
trze, można składać podpisy 
na listach poparcid dla Ta­
deusza Mazowieckiego, kan­
dydata na prezydenta RP. 
Biuro jest czynne codziennie 
(oprócz niedziel) od godz. 
15.00 do 17.00.

Częstochowski oddział 
ROAD zapowiada spotkanie 
z liderem tego ruchu, Zbi­
gniewem Bujakiem, kłóre od 
będzie się <9 października w 
klubie „Politechnik”. Począ­
tek o godz. 17 00. (JS)

JANUSÍ KORWIN-MIKKE 
W WOJ.' KATOWICKIM 

15 i 16 hm. (poniedziałek i 
wtorek) przebywał ordzie w 
woj. katowickim kandvu .t na 
prezydenta RP, prezes UPR Js- 

z-------------------------------- , 

nusz Korwin-Mikke. Terminy 
spotkań: 15 (poniedziałek) o 
godz. 14.30 Sosnowiec, KMPiK 
Małachowskiego 2. o godz 17.30 
Katowice Aula WNS. Uniwer­
sytet Śląski ul. Bankov.a 11.
16 (wtorek) o godz. 17.00 Bytom. 
MDK ul. Żeromskiego 27.

spotkanie założycielskie 
REGIONALNEGO SZTABU 

WYBORCZEGO LECHA 
WAŁĘSY

W siedzibie Zarządu Reg o- 
nu S’askp-Dabrowskiego NSZZ 
„Solidarność” p-zy alei Kc-fan- 
tngo 2 (dawna ul. Armii Czer­
wonej) odbędzie się w środę.
17 października, o godz. 15 90 
spotkanie założycielskie Regio­
nalnego Sztabu Wyborczego 
L< rha Wałęsy.

Na «potkan.? zapraszamv 
wszystkie osoby. organizacje 
FDo’rczne i partie po’itvczne 
popierające, kandydaturę Lecha 
Wałęsy na rrząd prezydenta 
Rzeczypospolitej Polsk’ej oraz

Za umiarkowaną inią
przy tym robi to z zachowaniem 
kultur;/ politycznej.

— Ostra walka popłaia do­
raźnie, ale pózniei za to sie 
płrci — powiedział Andrzej 
Wielowieyski, zwolennik pro­
wadzeni i kampanii wyborczej 
w sposob spokojny.

Ten punkt widzenia nie za- 
dowo; ił większości obecnych.

— Jestem przeraśżbny. że na 
moich oczncb rodzi s e kolejna 
kariera Nikoaema Dyzmy — 
stwierdził mężc-yzna, który 
jak sam to określił, już da .vno 
pi zestal być pod urokiem Wa- 
łę<

Władysław Frasyniuk wyra­
ził pogląd, że w Polsce ludzie 
naieszcie zaczynają odróżniać 
t hłi co zręcznie mówią od tych, 
których atutem jest solidna 
mrówcza prac Wysuw? jąe 
kandydaturę Tadeusza Mazo­
wieckiego wzięto pod uwagę 
jego autorytet moralny. — 
Znam go od lat — dodał Fra- 
svniuk, jest fo pnhtyk, który 
w sposób konsekwentny i bez­
pieczny cjemontuje stmktury 
komu nistvczn e.

Tej zdecydowanej. ale 
umiarkowanej linii ’rzeba hre 
nić — dodał senator Andrzej 

Wielowieyski. Spokojnego mar­
szu, a nie szamotaniny chce 
wielu ludzi. Dod?ł. że sztab 
wyborczy, w którym działa, li­
czy na kobiety. Są one trudnym 
elektoratem, gdyż one właśnie 
odczuwają kryzys najb=rdziej. 
Jednak instynktownie szuka ja 
tego co niesie stabilizację.

Bvły tez pytania o Porozu­
mienie Centrum.

- To zlepek ludz. o bardzo 
lóznych poglądach, co stanowi 
słabooc tego ugrupowania — 
powiedział Frasyniuk. Łączy Ich 
osoba przewodniczącego.

Jedna - uczestniczek spotka­
nia zapytała o sprawy naszego 
rągianu. N rządzie Tadeusza 
Mazowieckiego brak ludzi ze 
Śląska, nawet w takich resor­
tach jak przemysł czy ochrona 
środowiska, a daje on kraiiwi 
więcej niż inne — stwierdzi­
ła. Senator Wielowieyski zgo­
dził się. że w tych resortach 
ludzie ze Śląska powinni zna- 
Ifzć się na stanowiskach kie­
rowniczych lub uótkierowni- 
czych. Wyraził także zdanie, że 
jedną z najważniejszych spraw , 
jakie stoią urzed posłami i 
se latoram. ziemi śląskiej jest 
wywieranie w Warszawie na- 

nragnące wziąć udział w jego 
kampanii wyborczej.

ZBIERANIE FODPISÖW 
W CHORZOWII

Komitet W^borcz’ I.echa 
Wałęsy w Chorzowie zbiera 
nodpisy udzielające poparcia 
kandvdaturze Leci a Wałęsy 
na Urząd Prezydenta Tr, co­
dziennie w godz. 9.00—15.00 oraz 
wtorki i czwartki w jedz. 
16.00—18.00, w siedzicie Miejs­
kiej Komisji Koordynr cyjnej 
NSZZ „Sol idarność” w Chorzo­
wie przy ul. Kopernika 6 >raz 
w Dumu Handlowym „Uniwer- 
sum” w godz. 15 30- -18 00.

Listy z poparciem dla L. Wa­
łęsy wyłożone są także ■ ko­
misjach zakładowych NSZZ ,So. 
1 idarność '.

KANDYV1AT 
wspólnoty n śRonow ej 
13 bm. w Warszawie odbyło 

się zebranie członków regionu 
wa—szawskiego oraz aktywistów 
innych regionów kraju repre­
zentujących Polską V’snôlnote 
Narodową — Polskie Stronnic­
two Na idowe, na którym Bo­
lesław Tejkowski kandydat na 
prezydenta tego stronnictwa o- 
ficialnie rozpoczął kamnanię 
wyborczą.

v
Cisku na przyznanie odpowied­
nio ..użych środków, które by 
na Slask trafiły. (isa)

* * *
Nieco odmiennv charakter od 

spotkania w hucie .Katowice” 
miały rozmowy s natoia An­
drzeja Wielowieyskiego z mie­
szkańcami Dąbrowy Górniczej. 
Kilkugodzinna dyskusja pozo­
stawił? z boku problematykę 
przedwyborczą, natomiast skon­
centrowała się na ąprawach 
bieżących. Wiele czasu poświę­
cono m. m. kwestii prywatyza 
cji i reprywatyzacji gospodar­
ki. a zwłaszcza konfrontacji za­
łożeń rządowych z ich realiza­
cją na najniższych szczeblach 
przedsiębiorstw i spółek. Wiele 
emocji wzbudził r sprawy pł? 
co we i wysokość ooecnycn rent 
i emerytur. Dyskusja w dą­
browskiej .Rotundzie” zdaje s;ę 
potwierdzać tezę o słabnięciu 
społecznego zainteresowania 
sprawami „wielkiej” polityki, a 
wzrastającej randze problemów 
dnia codziennego. Do rpraw Ślą­
ska i Zagłębia nawiązywano w 
rozmow ie wielokrotnie, a jedno 
z pytań związane było z oba­
wami przed napływem na na­
si e tereny obcego kapitału, 
zwłaszcza niemieckiego.

(Mp)
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D
o naszej redakcji na 
desłano tekst drama­
tycznego apelu o po­
moc dla Filharmonii 
ROW. Poniżej przy­

taczamy fragmety tego doku 
mentu.

„Mająca obchodzie jubile­
usz 30-lecia , działalności w 
grudniu tego roku Orkiestra 
Symfoniczna Filharmonii 
ROW w Rybniku — od paru- 
nastu lat zarejestrowana ja­
ko Stowarzyszenie Muzyczne 
„Filharmona Rybnickiego 
Okręgu Węglowego” z półe- 
tatami dla muzyków — któ­
rych wynagrodzenie miesię­
czne wynosi dziś 184 tys. zł. 
przeciętnie — jest zagrożona 
w swo.m bycie. Od stycznia 
1961 r. potrzebujemy sponso­
ra. Niegdyś przez przemysł 
węglowy, zaś od paru lat do 
towani byliśmy z nadwyżek 
budżetowych miasta Rybnik, 
w minimalnym stopniu przez 
pozostałe miasta regionu, a 
także przez Urząd Wojewódz 
ki — z tzw. Funduszu Roz­
woju Kultury.

Wysoko oceniana przez wielu 
znakomitych solisto w orkiestra 
filhartnuniczna w Rybniki — 
wyraz ambicji, śląskiej muzy - 
kalności, jest dziecki&n jednej 
z najstarszych na Górnym Ślą­
sku, założonej w 1933 roku Szko 
ły Muzycznej braci Szafranków

Frlharmonk, 
pomocweła o

będącej przykładem dla młod­
szych szkół w Raciborzu, Wo­
dzisławiu, obecnie i w Jastrzę­
biu, Żorach — a d'a ich peda­
gogów, byłych uczniów, stano­
wi dodatków., warsztat pracy' 
popołudniowej, estradę muzyczna 
i ,-gencję artystyczną jednocze­
śnie.

W 30-leciu odbyło się około 
tysiąca koncertów symfonicz­
nych z udziałem wybitnych ar­
tystów polskich i z całego świa 
ta, Europy, obu Ameryk, Japo­
nii, oraz koncerty popularne w 
całym regionie także uzdrowis­
ka Cu i szpitalach. Akcja umu­
zykalniająca od 25 lat — pielę 
gnowana u nas — w ostatnich 
latach znacznie szersza niz w 
innych filharmoniach (zc Ślą­
ską włącznie), to ponad 400 kon 
< ertow w szkołach, i ocznie dla 
1 l..ko 100 szkół regionu połu­
dniowego.

Wszystko to ofiarni« prowa­
dzone przez entuzjastów przez 
lata, z szerokim społecznym od 
zewem przy najmniejszych ko­
szta« h dla takiej dz ałalności w 
całej Polsce ma zniknąć-/

Zniknąć w mieście i regionie 
które zawsze więcej dawały, bo 
środki stad bierze się i dziś dla 
innych regionów, choć to my 
staliśmy się najhardziej potrze 
bujący, o zaniedbanej irjraslruk 
tul ze komunalnej, zdrowotnej, 
środowiskowej, szl olnej?”

Bardzo istotne w cytowanym 
apelu jest, mo.m zdaniem, to 
właśnie zdanie. Dlaczego Ryb 
mk ma utrzymywać innych i 
to w sytuacji gdy zagrożone sa 
własne placówki regionu? Nic 
idem, czy akurat Filharmonia 
ROW jest tą instytucją artyst” 
czną. której istnienia najbardziej 
domagają się mieszkańcy Ziemi 
Rybnickiej. Ale nie ch o tym za­
decydują oni sami za posiedm- 
ctwem wybranych przez s.eb.e 
przedstawicieli władz lokalnych 
i działających w regionie repre­
zentantów šrodov iSk twórczy eh. 
Będąc przeciwnikiem scentrali­
zowanej kultury, z mieszanymi 
uczuciami przyjmuję postu’at 
autorów apelu przekształcenia 

rybnickiej orkiestry w instytu­
cję państwową, choc równocze­
śnie zdaję sobie sprawę, że w 
obecnej sytuacji organmacyjno- 
prawnej przedłużyć egzystencję 
zespołu może jedynie zmiana je 
go statusu.

Apel, oraz projekt porozumie 
nia dotyczący finansowania i 
zmiany statusu Filharmonii 
ROW rozsyłany do prezydentów 
burmistrzów i wójtów regionu 
połudn owego woj. katowickie­
go podpisali członkowie Komité 
tu Pomocy filharmonii ROW i 
Organizacji ’anscwowej Filhar­
monii Regionu Południowego. 
Znajdują się wśród nich przed­
stawiciele Komisji Kultury Ra­
dy Miejskiej w Rybniku Nieza­
leżnego Komitetu Kultury w 
Katowicach Komitetu Obywatel 
sk'ego w Rybniku. Kościoła ra­
dni i artyści. m.inJ współinicja­
tor utworzenia Filharmonii ROW 
Karol Szafranek; pianiści — Li­
dia Grychtołówna Klara Lan- 
gci-Danecka i Michał Banasik, 
malarz Marian Rak j ksiądz 4 
lojzy Klon.

Tych, którzy zechcą pomóc 
Filharmonii ROW, Komitet 
prosi p szybki kontakt. A- 
dres: Rybnik, ul. Saint Va­
lí er 1. gmach TZR, tel. 22- 
32C

marek brzeźniak
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— Coraz < ześciej słyszy się 
głosy ostro krytykujące dc 
dejście do pryw .tyzaeji. Re­
gien „Solidarności” domaga 
się prywatyzacji szybkiej, in­
tensywnej, słowem takiej, 
która ruszyłaby gospodarkę 
z bezwładu. Jak się to ma do 
realiów?

— W tyra tnomer cic rząd 
i region mówią tym samym 
głosem, bo kiedy porównamy 
wizję prywatyzacji sprzed 
pół roku i tę, która została 
stworzona w postaci progra­
mu w ubiegłym miesiącu, to 
one się radykalnie od siebie 
różnią: zakresem 1 tempem.

W tym programie, który zo­
stanie przedstawiony KERM 
-owi. wręcz zapisaliśmy, że 
jedną z głównych zasad pry­
watyzacji jest jej radykalne 
przyspieszenie. Firmy pań­
stwowe nie przystosowały' się 
do nowych warunków. Bazu­
ją na minimalnym poziomie 
aktywności, który zapewnia 
iin przetrwanie. W związku 
z tym coś trzeba z tym zro­
bić. Kryzys jest poważny, 
niusimy więc dokonać bardzo 
radykalnych posunięć w sfe 
rze całego sektora p; ństwo- 
wego.

— Inni znów domagają się 
przekazania załogom takiej 
części akcji, która pozwoli 
mieć wpływ na firmę. Naj­
chętniej widzieliby pakiet 
kontrolny. Tymczasem rząd 
— ich zdaniem — jest temu 
niechętny.

— Akcjonariat pracowni­
czy jest jedną z równopraw­
nych metod prywatyzacji. O- 
tóż będzie ona miała wtedy 
skutek pozytywny, jeśli bę­
dzie połączona z możliwością 
kontroli nad zarządzaniem 
przedsiębiorstwa ze strony 
właściciela. Jeśli tak się nie 
stanie, to oędzie to tylko no 
zorna zmiana. Jednvm z naj­
większych problemów jest 
dziś znalezienie wystarczają­
cej liczby tych aktywnych, 
strategicznych inwestorów.

którzy będą fi~mę xontrolo- 
wać. Jednym z mch jest wła 
śnie załoga A kontrolny pa­
kiet jest pojęciem bardzo nie 
jednoznacznym, bo możemy 
sobie wyobrazić, że dajemy 
inwestorowi 20 proc., a więc 
nie jest to żaden pakiet kon 
trolny, ale jednocześnie pod­
pisujemy z nim tzw. umowę 
menedżerską. Wtedy on wła­
śnie kontroluje przez określo­
ną ilość lat zarządzanie firmą. 
A więc aby mieć wpływ na 
firmę, można stosować róż­
ne rozwiązania. Niekoniecz­
nie trzeba mieć pakiet wię­
kszościowy. Przy czym po­

wiedzmy sobie od razu jasno: 
nie możemy całej naszej go­
spodarki sprywatyzować na 
zasaazie akcjonat latu praco­
wniczego To oznaczałoby 
wejście w nowy, historyczny 
eksperyment w skali ogólno­
światowej. Prywaty zacja jest 
zbyt poważnym procesem, a- 
by można było zdecydować 
się na jedno rozwiązanie. My 
przyjęliśmy inną generalną 
strategię, którą można bv 
nazwać wielosciezkową. To 
znaczy: do różnych katego­
rii przedsiębiorstw, stosować 
będziemy różne metody pry­
watyzacji. To jest strategia, 
która została bardzo wysoko 
ocen1'ona przez Bank Świato­
wy, a w tym przypadku je­
go ocena ma dla Polski o- 
gromne znaczenie, bo stam­
tąd będziemy otrzymywać 
tak potrzebne kredyty i gwa 
rancje.

— Jak rząd-' będzie wobec 
tego prywatyzować wielkie 
przedsiębiorstwa. Takich ma­
my na Śląsku najwięcej

— Wielkie i barozo dobre 
przedsiębiorstwa będą sprze­
dawane w drodze publicznej 
oferty. To oznacza, że ogło­
simy subskrypcję na akcję dla 
wszystkich chętnych Pola­
ków. Oczywiście takie przed 
siębiorstwa muszą spełniać 
bardzo ostre kryteria, ponie­
waż rząd nie może pozwo­

li« sobie na przedanie „śmie 
ci . Będą cne sprzedawane 
także drobnyri ciułaczom, 
więc rudzie ci muszą mieć 
niemal pewność (bo gwaran­
cji niedy nie mą), że te a- 
kcje będą przynosiły im dy­
widendy, a ich wartość ryn­
kowa, w miarę upływu cza­
su będzie 'osła w cenie, tak 
jak dobr“ wino. Żeby mieć 
tę pewność, trzeba dokonać 
niesłychanie skrupulatnych 
nadań przedsiębiorstwa. Mu- 
Fimy wreszcie zrobić praw­
dziwą ocenę stanu finansowe 
go firmy. Nasze metody księ 
gowe nie pozwalają niestety 

stwierdzić, czy firma napraw 
dę przynosi zysk. czy. może, 
stratę

— Będziemy też sprzeda 
wać fîrmv z góry upatrz o 
nym inwestorom. To może 
się wydawać podejrzane.

— Jest to’ praktyka nor­
malnie stosowana na całym 
świecie. Ogłaszamy aukcje 
na przedsiębiorstwo, zapra­
szając do rokowań wszyst­
kich potencjalnych zaintere­
sowanych. Taką metod«; za 
stosowaliśmy dla Fabryki 
Maszyn Papierniczych w Je­
leniej Górze. Ogłosiliśmy 
przetarg międzynarodowy i 
.pod koniec sierpnia ukazało 
się. ogłoszenie w „Financial 
Times” Oczekujemy na zgło 
szenia. Już pojawiły się pier 
wsze. Wybierzemy inwestora 
który zaoferuje najkorzy­
stniejsze warunki

— Od 45 lat nieufni wo­
bec urzędników. będziemy 
podejrzewali przeróżne ukła­
dy, węszyli w tym prywatę 
i łapówkarstwo.

— Tak, to racia Prywaty­
zacja zawsze na całym świę­
cie rodzi nieraz podejrzenie, 
że ktoś z administraci na 
tym zbił nieczysty interes. Żeby 
tego uniknąć trzeba prze­
strzegać jednej z podstawo­
wych zasad tzw. przezroczy­
stości tego procesu, Chod :i o 
to, aby cała ta akcja była

poddana społecznej kontroli 
Włamie dlatego. aby nie 
podejrzewano układów w u- 
stawie zapisany jest obowią 
zek publiczneg* ogłaszania o- 
ferty. Przy czym jest tu ty­
le zabezpieczeń, że nawet 
gdyby ktoś chciał, nie zbije 
na tym interesu. Powołano 
specjalną komisję sejmową 
ds. przekształceń własnościo­
wych. , Przy premierze powo­
łano grupę osób, które rów­
nież kontrolują proces pry­
watyzacji pod kątem uczciwo 
ści i sprawności. A poza tym 
ludzie pracujący w tym mi­
nisterstwie mogliby natych­

miast stad wyjść i zarabiać 
5 do 10 razy więcej.

— Mówi się o komercjali­
zacji, o jedrmosobowe i spół 
ce skarbu państwa. Na ka­
towickim spotkaniu z prol 
Krawczykiem jeden z ucze­
stników. docent zresztą 
stwierdził, że jest to totalitär 
no - faszystowskie zagarnie 
cie mienia przez państwo.

— Jeżeli ktoś o Rzeczypo 
spolitej Polskiej, mówi, ż« 
stosuje ona metody totalitär 
ne czy faszystowskie, to mo­
im zdaniem albo poniosły go 
nerwy, albo me zauważył w 
jakiej rzeczywistości żyie. 
Gospodarka państwowa musi 
mieć swojego przedstawicie­
la. Z prawnego punktu wi 
dzenia właścicielem jest 
skarb państwa.

— A to wszystko wiąże 
się z dyskusją czyją własno­
ścią! sa przedsiębiorstwa 
Skarbu państwa czy załogi? 
Prof. Krawczyk praekfcmuję. 
że należy rozdać załogom a- 
kcje, bo fabryki są ich.

— To jest dyskusja. Która 
została przesądzona zarówno 
przez Sejm, jak i nasze usta­
wodawstwo. Załóżmy, ze 
właścicielem przedsięnior- 
stwa jest załoga. Która za­
łoga? Załóżmy też, że przed­
siębiorstwo zostało zaiożone 
w I960 roku, a więc która 
załoga jest właścicielem ?

Ta obecna? A pracownik, 
który ndszedł pół toku te­
mu? Poza tym przedsiębior­
stwo powstało dzięki różne­
go rodzaju dotacjom. Były 
one ds wane przez całe spo­
łeczeństwo. Chłopi w Sejmie 
mówili: Jak to, przecież in­
dustrializacja w latach 50. 
odbywała się kosztem rolnic­
twa To my finansowaliśmy 
rozwój przemysłu, to my je­
steśmy również właściciela­
mi przedsiębiorstw! Wów­
czas, kiedy mówimy, że za­
łoga jest właścicielem, poja­
wia się dylemat filozoficzny 
ze starożytnej Grecji. kiedy 
zaczyna się łysy?

— Kolejny, często podno­
szony zarzut: prywatyzację 
będzie przeprowadzała biuro 
kracja a to złe wróży.

— Mogę od razu uspokoić, 
że nie biurokracja. Będą to 
robić wynajęci specjaliści, 
którzy się na tym znają. Klu 
czowe decyzje podejmowane 
są przez ministra, lecz całą 
pracę związaną z oceną 
przedsiębiorstwa, z jego wy­
ceną, ustaleniem planu sprze 
dąży, pi zygotowują specjali­
ści, którzy nie mają nic 
wspoinego z administracją 
Są w ^najmowani

— Na spotkaniach słyszy 
się: dlaczego prywatyzacji 
nie robią np. banki?

— Alfz robią to wiasnie 
banki! Zachodnie banki in­
westycyjne. A dlaczego nie 
nasze? Bo nasze banki tego 
nie potrafią robić. Bank in­
westycyjny to przecież zu­
pełnie inna sprawa niż PKQ 
W tych właśnie bankach są 
wielkie departametitv składa 
jące się z ludzi, którzy zajmu­
ją się sprzedażą nrwidsie.- 
biorstw r

— VI rocmy na Śląsk Co 
radzi pan górnikom? Nie
chcą zostać w tyle, nie chcą
być jedyną państwową en­
klawą w prywatnej gospo­
darce.

— Spotkałem się z nimi w 
kopalni „Piast” kilka tygod 
ni temu. Mówili o koncepcji 
spółki pracowniczej. Powie­
działem im wtedy, że myśle­
nie o prywatyzacji jest już 
samo w sobie rzeczą cenną 
My wolimv przychodzić do 
przedsiębiorstwa, gdzie zało­
ga interesuje sie prywatyza­
cją i przygotowuje się do 
niej. Jednak w ■ górnictwie 
problem w tym, że, my nie 
wiemy tak naprawdę, które 
kopalnie są dobre, a które 
złe. Głównie dlatego, że nie 
działa ją jeszcze w systemie 
rynkowym... Kopalniom ewi­

$PRYWATYZACJA
CZYLI ODPOWIEDZIALNOŚĆ

Rozmowa z doradcą ministra ds. przekształceń własnościowych 
JACKIEM KWAŚNIEWSKIM

dentnie nieefektywnym zad­
ni« prywatyzacja nie pomoże. 
Nie czuję się kompetentny 
aby odpowiadać na pytanie 
jak uzdrowić górniewo. Nale­
ży jednak przede wszystkim 
zbadać stan finansowy i et o 
numiczny kopalń. W niektó­
rych przypadkach może się 
okazać, że jest to zupełnie 
nieopłacalny interes.

— Rządowemu programo­
wi mimo wszystko zarzuca 
się wciąż, że będzie trwał 
sto lat.

— Czy mówimy o liczbie 
prywatyzowanych przedsię­
biorstw czy o sprywatyzowa­
nym kapitale? To są dwie, zu­
pełnie różne rzeczy. Przekształ 
cenie dwustu największych 
przedsiębiorstw dałoby połowę 
potencjału sektora państwowe­
go. Taką mamy koncentra­
cję produkcji. A przedsię­
biorstw jest ponad osiem ty­
sięcy. Jeśli mys'imy o noten 
cjale, to do końca przyszłego 
roku chcielibyśmy objąć pry 
watyzacją 1/6, a może , 1/7 
gospodarki. Nikt, nigdy na 
swiecie nie wykonał czegoś 
takiego, a tym bardziej ■ nie 
w ciągu ruku. Jest to zada­
nie gigantyczne, zwłaszcza, ze 
nie mamy doświadczeń. Są­
dzę, że do końca przyszłego 
roku będzie można sprywa­
tyzować około 200 dużych i 
średnich pizedsiębiorstw, a 
oprócz tego 800, a może i wię 
cej, drobnych i małych firm 
Zamiarem rządu jest sprze­
danie wszystkich małych i 
średnich przedsiębiorstw w 
ciągu dwóch czy trzech lat. 
Otrzymujemy więc oko! o ty­
siąca firm i daje to 1/7 wszy 
stkich przedsiębiorstw w 
Polsce

— Proszę nam jeszcze po­
wiedzieć, za co mamy ku­
pować akcje? Iluż z nas ma 
na koncie miliony?

— Na szczęście to nie jest 
tak, jak my sob. e wyobraża­
my, że na świecie ludzie in­
westują tylko za pieniądze, 
które mają w kieszeni albo 
w banku Inwestuje się czę­
sto na kredyt To jest oczy- 
w.sta i normalna zasada' 
Kr idytow będzie udzielało 
państwo, otrzymamy też kre 
dyty zachodnie Poza tym 
prywatyzacja jest procesem. 
Nie sprzedajemy wszystKie- 
go od razu. Pracownikom bę 
dziemy sprzedawać część a- 
kcji za pół cen« Słowem — 
nie oramatvzumiv

— Dziękuię za rozmowę.
Rozmawiało:
BARBARA

CIESZEWSKA

Pieniędzy brakuje wszyst­
kim. Biednieje także państwo 
z trudem egzekwujące piano 
wane na ten rok należności. 
Recesja okazała się tak dot­
kliwa dla przedsiębiorstw', że 
nie są w stanie zapewnić bu 
dżetowi dostatecznych wpły­
wów’. W najtrudniejszej sy­
tuacji znalazły się budżety 
gminne, które w razie defi­
cytu mogą liczyć tylko na do 
tacje wojewódzkie, a o te nie 
zwykle trudno, gdyż kasy wo 
jewództw świecą pustkami.

Gminy ratują ' fmanse zacią 
gając kiedyty. W wie'u z 
nich niebezpiecznie rosną od 
setki. Zanosi się na to, że w 
nowy rok władze samorządo 
we wejdą ze sporym zadłu­
żeniem. Ostatnie miesiące 

ł budżetu wojewódzkiego
Wójt uważa, że i tak jest nie­

źle. Jeszcze w marcu kiedy sta­
ło się jasne, że gmina nie uzy­
ska planowanych dochodów wla 
snych, Olsztyn został zwolniony 
z. wniesienia udziału do budżetu 
województwa — doxladnie 468 
min zł. Gmina uzyskała nato­
miast dotację 1 miliard 478 min 
zł. Z " ’ch zobowiązań budżet 
wojewódzki wywiązuje się jak 
dotąd terminowo. Do końca wrze 
śnia na konto urzęd i gminy 
wpłynęło 854 min zł. Nie o mno 
zenie zer tu jednak chodzi. Z 
udziałów czyli przekazywania 
części własnych dochodów do 
budżetu woj. częstochowskiego 
zwolniono wiele gmin. Ba, sy­
tuacja uległa odwróceniu. P e- 
niądze płyną raczej z budżetu 
wojewódzkiego w teren. Mimo 
to gminnym finansom grozi za­
paść.

Taka
gmina

przyniosły co prawda pewne 
ożywienie gospodarcze i nie­
co więcej pieniędzy skapnęio 
do gminnej kiesy, ale prawie 
wszędzie wydatki nadal prze 
kraczają dochody.

Nierealne piany
Konslruki ja budżetów gmin­

nych ua rfu rok zakładała, że 
powinny być oue zasiane naj­
pierw z tzw. środków własnych, 
czyli dochodow pochodzących z 
podatków od płac, podatków z 
zak-aduw rzemieślniczych oraz 
dochodowego i obrotowego od 
pizedsiębiorstw Jeśli rue wy- 
s: arczało środków można było 
ubiegać się o dotacje z budże­
tu wojewódzkiego. Plany budże 
towe w /zderzeniu z recesja ■ >- 
kazały się nierealne. W wielu 
gramach woj. częstochowskiego 
do września udało się uzyskać 
zaiedwie okolę 30 proc, przewi- 
dywi nych dochodów własnych.' 
Stąd rozpaćzliw e wołania z te­
renu o pieniądze. Siermiężnie 
jest na ogół wszędzie. Gdzie naj 
gorzej, v' Urzędzie Wojewódz­
kim będzie wiadomo po ukoń­
czeniu sprawozdawczości za III 
kwartał G .ninne finanse wi­
dziane z bliska wyglądają ran ej 
w ęcej Lak, jak np. w Olszty- 
nie k. Częstochowy. Zmieniają 
się jedynie liczby. Wszędzie tez 
można dostrzec bardzo podobne 
mechanizmy powstawania defi­
cytu budżetowego.

W gminie OiSztyn w woj. czę 
stochowskim juz poprzednia w ta 
dza w czerwcu zaciągnęła 200 
min zł kredytu na wypłaty dla 
nauczycieli. Jednym z pierw­
szych posunięć nowego u toda- 
rza grn.iy Jarosława Tobolew- 
skiego było sięgnięcie po ko­
lejny kredyt — 400 min zł, aby 
uregulować odsetki za poprze­
dni i zapłacić oświac'e. Ruda 
Gminy' ze zdumieniem dowiady­
wała się.- że w grę wchodzą tak 
duże kwoty i że place nauczy­
ciel, obciążają budżet gminy. To 
spostrzeżenie skłaniało niektó­
rych działaczy' do radykalnych 
ocen. , N;ech idą na urlopy bez­
płatne Po co nam szkoły wy­
starczy zbiorcza w Olsztyn!' " 
Początki samorządności są jak 
widać trudne, a emocje spore 
— jak zwykle zresztą kiedy dy 
skutuje się o pieniądzach. Po­
dobnie jak w wielu innych gmi 
nach, gdzie wydatki na oświatę 
pochłaniały prawie wszy stkie do 
chody lokalnego budżetu. 

W O'sztynie na początku paź­
dziernika po stronie wpływów 
budżetowych zaksięgowano 170 
min zł. Budżet t”lko pozornie 
był na plusie. Struktura spo­
dziewanych wydatków bieżących, 
czyli do uregulowania, „na już”, 
w oglądała podobme jak w wie­
lu innych gminach woj. często­
chowskiego. Na co więc prze­
znaczane są pieniądze gminnych 
podatników i dotacje z buażetu 
wojewódzkiego9

Same rachunki za woda (do­
płaty' z budżetu gminy, miesz­
kańcy nie pos;adają wodomie­
rzy) i prąd (oświetlenie ulic) 
przekraczały 320 min zł. Po stro 
nie wydatków znajdowały się 
też płace nauczycielskie 320 min 
zł, pius opał dla szkół — 30 min 
zł. Deficyt budżetu gminnego 
sięgał więc 500 min zł. Urząd 
u ie OKazuje się też rzete nym 
płatnikiem wobec rzemieślni- 
ków. Wykonawca przekopu pod 
gazoc ąg wykonujący usługę w 
lipcu, do pierwszych dni paździer 
nika otrzymał około połowy z 
całej kwoty należności wynoszą 
cej 115 min zł. Straszy nawet 
sądem.

jacyduią pieniądze
Skalę finansowych niedostat­

ków dobrze widać w zderzeniu 
planu dochodów własnych z rze 
czywistymi wpływami. Rzemie­
ślnicy do końca Sierpnia w for­
mie podatku obrotowego w pła­
cili do kasy gminnej zaledwie 
29.7 min zł wobec planowanych 
1 mld 290 min zł. Wpływy z po 
datxu od wynagrodzeń zap ano- 
wano na 200 min zł. Dotąd u- 
lało się uzyskać 79 min zł. Je­
dynie rolnicy me zawoazą i 
wnieśli do budżetu gminnego w 
formie podatku 77 min zł na 
przewidywane 107 min zł. W su 
mie wykonanie p'ami dochodów 
własnych gminy w ci" 'u 9 mie 
s;ęcy sięgnęło 50 proc. Podobne 
dane dotyczące bilansu docho­
dów i wydatków można uzys­
kać i w innych gminach.

Generalnie Kłopoty z niedo­
statkiem środków mają wszy­
scy. Znając projekt ustawy re- 
gulu'acej finanse gmin w nad­
chodzącym .-oku trudno jeszcze 
prognozować budżety terenowe. 
Radni z pewnością będą mieli 
trudny „ zech do zgr; zienia bo 
o możliwościach samorządnej 
gminy decydują wszak pienią­
dze...

PIOTR WRÓBEL 

D
aje puste / kalorie. 
Psuie zęby. Tuczy i 
szkodzi zdrowiu na 
kilka innych sposo­
bów. Mowa oczywi­

ście o cukrze, którego białe 
kryształki są doprawdy wą­
tpliwym smalcolyk'em
Wpływ cukru na nasz orga­
nizm to jednak pestka w po 
równaniu z wpływem na na 
sze portfele. Wprawdzie przy 
zwyczailiśmy się już do ce­
ny za torebkę cukru, oscy­
lującej wokół 4 tys. zł (z wo 
zu), ale z tym przyzwyczaje­
niem rzeba było boleśnie 
zei wać po pierwszej podwyż 
ce cen ropy we wrześniu. Od 
tamtej pory cena cukru nie­
ustannie rośnie.

negocjacjach cukrownia ustąpi­
ła ze swoich pozycji (140 tys.), 
popuścm tez. p'anta torzy — i 
mamy p.erwszą cenę skupu bu­
raków z nowej kampanii w wy 
sokości 200 tvs. zł za tonę.

Co będzie da" ej? Niektórzy u- 
ważają, że lubelski cukier bę­
dzie najdroższy w kraju i inne 
cuKrownie, które nie czyniły po 
chopnych obietnic, nie będą sku 
powały buraków po tak wyso­
kiej cenie. Na razie fiic nie 
wskazuje na słuszność takiego 
poglądu. Niektóre cukrownie są 
już zablokowane pizez chłopów, 
rowód? Ano nie dają tych 200 
tys. „a tonę... Dyrektorzy gro­
żą niekupowaniem buraków oa 
„blokadowiczów”, licząc pewnie 
na „łamistrajków”, jako że bu­
raki obrodziły i niejeden plan­
tator będzie woiał sprzedać ta­

KOGO KRZEPI 
CUKIER ?

„Sezam” — otwarty
W centrum Bielska-Białej, przy ul. 3 Maja, czynny jest nowy 

duzj sklep spożywczy, Mieści się „ i w oa« n ,m PSS-owskim 
Domu Towarowym „Klimczok”, który po wybudowaniu ogrom 
uego SDH-u otrzymał nową nazwę — „Sezam”

W ostatnich latach jego koleje losu były dośe skomplikowane. 
Ongiś sklep z artykułami przemysłowymi był poddawany wlo­
kącemu się remontowi, szukano lia nieco przeróżnych branż, 
wyrajmowano powierzchnię handlową .óżnym firmom i spół­
kom, ai ostatecznie PSS „Społem” uznała, ze znacznie korzyst 
niej bodzie własny obiekt wykorzystać dla siebie. Po miesięcznej 
idaptaeji połowę parteru przystosowano do sprzedaży artykułów 
spożywczych W najbliższym czasie druga część parteru (poprzed­
nio branż" chemwzno-kosmetyczna) również zaadaptowana zo­
stanie nc oiganizację stoisk z towarami codziennego użytku. 
Łącznie parter będzie wiec skie" «m ogólnospożywczym, o po­
wierzchni ok. 500 m kwadratowych.

Obecnie „Secam”, a właś ciwie jego parterowa część, otw arty 
jest od godz. “ 00 do 21.00. Po :akoń< zeniu adaptacji drugiej po­
łowy parteru, i przetargach placówek handlowych znajdujących 
się w z. sobach mi: sta. zarząd „Spot m” pi „nuje uczynienie z 
n.ego sklepu całodobowego. Dla klientów ewidentna wygoda, dla 
spółdzielni możliwość stworzenia dodatkowych miejsc pzacy dla 
sprzedawców.

Do końca bieżącego roktł piętro w „Sezaiaie” p.owadzić bę­
dzie nalał sprzede« 1 on ’keji Ja nskiej i inesF-iej ora« artykułów 
elektronicznych Później, v zależności od środków na r« monty i 
mouernizację. również i ta część minidomu towarowego amieni 
przeznaczenie. t 0

Foto: Z. Wieczorek

Nowa kampaň ia cukrownicza 
rozpoczęła się — ile będzie za­
tem kosztował cukier z tegoro­
cznych buraków? Jeszcze w kon 
cu sierpnia możną było l.czyć 
na . ceny mewiele odbiegające 
od dotychczasowych. Zwyczajo­
wo za tonę buraków można by­
ło kupić 1/5 tony pszenicy. W 
oierpn u oznaczało to cene sku­
pu buraków zbliżoną do 160 tys. 
zł za tonę. Wprawdzie iv ub. 
r. tona buraków kosztowała 
przeciętnie około 40 tys. zł ta­
niej, ale znacznie wyższy był 
koszt uzyskania kredytu. A tak 
się składa, że rok temu buraki 
potrzebne do produkcji kilogra­
ma cukru były warte mniej niż 
tysiąc zł, zaś na cenę finalną 
torebki najbardziej rzutował dro 
gi Kredyt.

Od tych prłnych optymizmu 
asów m.nął zaledw.e m esiąc 

i wszystko się zmieniło. Coraz 
droższa ropa oznacza, że i cu­
kier, ta- jak inne towary, bę­
dzie droższy niz mogliśmy się 
tego spodziewać.- Nie bez zna­
czenia jest też ugoda pomię­
dzy plai ta torami, a cukrownia­
mi na Luhelszczyźnie. Cukrow­
nie Lubelskie rok temu obie­
cały producentom buraków ce­
nę za tonę równą 30 proc, ceny 
skupu pszenicy. Oznaczałoby to 
kupowanie buraków za 250 tys. 
i... upadek Cukrowni Lubelskich. 
Ni» f srto obiecywać — to już 
w Lublinie wiedzą Po długich 

niej niż fatygować się do War­
szawy i zwalać burak’ min« stro 
wi rolnictwa na podwórko.

Konsument najbardziej 
jest ciekaw nie kłopotów 
chłopa i cukrowni ale ostate­
cznej ceny cukru. Pobieżne 
obliczenia pozwalają przypu­
szczać, że amatorzy słodyczy 
będą musitli zapłacie przy­
najmniej 5 tys. zł za kg i 
więcej (ob; m się myliła). W 
efekďe pani Ziuta nie będz.e 
piekła tylu ciasteczek, a pan 
Marek przestanie sypać trzy 
łyżeczki cukru do filiżanki 
kawy. Każdemu —■ z wyjąt­
kiem cukrowników — wyj­
dzie to na zdrowie. Zwažvw 
szy, że w ub. r. zjedliśmy śre 
dmo na głowę ponad 45 kg 
cukru, możemy teraz mniej 
słodzić, jeśli zdrowie i zasób 
nośc portfela nie są nam o- 
bojętne Łasuchom doradzam 
spokojne oczekiwanie na o- 
bniżkę cen, do czego zape«’- 
ne dojdzie, jeśli cukrownie 
nie chcą udławić się awoim 
wyrobem. Mogą eksporto­
wać? Wątpliwe — eksport 
jest słabo opłacalny, a ceny 
cukru na rynku światowym 
spadają. Zatem — bierzemy 
na przeczekanie.

S1ELLA SAWAJNER 

KISIEL
PRZEPOWIADA

Potrafi skomentować i wy­
jaśnić wszystko, co zdorzyto się 
w przeszłości. Ma swoje zdanie 
na temat dnia dz.siejśzego. Zda­
rzało mu się przewidzieć 
przyszłość. Zawsze kontrower­
syjny, nienawidzony przez jed­
nych, uwielbiany przez drugich. 
Stefan Kisielewski — postać 
jedyna w swc.m radzoju. Na 
autorski,m spotkaniu z czytelni­
kami w Katowicach zabawił się 
w Kasandrę. Chcecie — to P°* 
słuchajcie.

O prezydencie u'" iązk ■ Mł- 
dzieckiego: W”mysiiłem kiedyś, 
że posyła depeszę do Gorb'»- 
_:owa. Tekst depeszy taki: 
íadnycn reform. Jedyne wyjś­

cie — trzydniowa ■ zygrani woj­
na atomowa’’ Nie wysłałem 
jednak tej depeszy, bo chyba 
by mi nie odpisał.

O Kościele w Polsce: Kościół 
boi się słowa - kapitalizm, boi 
się słowa — ä.vsk bei się słowa 
— konkurencja No, bo to wszy­
stko jest żyw ołein szatana. 
Trudno, rady nie nia, s'zatana 
się nie pozbędziemy, a rjragnie 
nie wzbogacenia się jest je«.3 
nym motorem "ozwoju wielu 
krajów Można się przecież po­
wołać na kilka b bli jnych prz> - 
powieści i stworzyć nową teolo­
gię. Taką w idzę rolę dla Koś­
cioła w popieraniu tej kontr­
rewolucyjnej teorii mającej 
zrobić z Polski prawdziwe ka 
pitalistyczny sraj.

O Tadeusza Mazov.ieckim: 
Kiedyś czytałem wywiad z Kan- 
toieni, w którym oa mówi, że 
nie lubi twarzy polityko'/, oo 
to są twarze celne cregoś zwie­
rzęcego. Ale jest jeden wyją­
tek, który ma twarz poety — 
to jest Mazowiecki.

O Adamie Michniku: Ja kie­
dyś Michnika bardzo kochałem, 
jak był KOR. Nadzwyczajne — 
w totalitarnym ustroju grupka 
facetów podaje ad'esy, telefo­
ny, zamykają ich, prześladują, 
a oni swoje. To było wspania­
łe. Natomiast teraz Micnmk 
oszalał polityczriiè. Ja uważam, 
że na politykę trzeba mieć po­
gląd trochę z dystansu, a on tak 
się przejął, ż.e pluje po prostu. 
Tak ze ja z nim teraz mało 
przestaję. bo nie chcemy s;ę 
denerwować.

O zjednoczeniu Niemiec: Ja 
myślę, że jest to naród wspa­
niała — pracowity, soFdarny, 
uczciwy, tylko że raz na ki ka 
dziesiąt lat znajduje się ktoś, 
kto im mówi, ze naje być żli. 
No, to wtedy oni są żli, bo co 
mają robić? Więc boję się żeby 
to znowu nie przyszło. Pamię­

tam jak Hitler zajął Austrię, to 
w Warszawie mówili: no, teraz 
mamy na dłuzszy czas spokój, 
bo zanim on to strawi... Tym­
czasem on -rawił coraz szyb­
ciej. Ale może mc nie będzie.

O uo: adcach Wałęsy: Taki 
Micewski to bardzo mądry fa­
cet, ale jak się weźmie do u - 
lityki, to zawsz« cos zawal'.. 
Boję się, że on i V¥ał Sie coś 
zawali, jeśli cl odzi o Kaczyń­
skich .— byłem la spotkaniu z 
Jarosławem, gdzie go szalenie 
atakowano i on wspaniale s ę 
bronił. Ja potem mówię: To jed­
nak jest inteligentny człowiek. 
A ktoś odpowiada: Ťak, ale nie 
ma szans politycznych. Dlacze­
go? Bo niesympatyczny.

Kt" będzie ehciał b«t premie- 
rem u prezydenta Wałęsy? Ja 
mam kandydata tylko n kt go 
nie chce. To Zbig liew Roma­
szewski Niestety nie jest po­
pularny,, aie pod każdym 
względąm oąrdzo wyrobiony 
czlo’i’iek. Waiesa ostatnio po­
wiedział, że jak wygra, to mia­
nuje premierem Balcerowicza, 
po.i.ewiz to Test facet, który 
potrafi zmienić pogląd. Ja nie 
mam pewności, bo Balcerowicz 
ma takie oezv îanatvka jednak.

Prze« idywany rozwój afery 
.Fela'ac'’: Ja się tylko boję, 

żeby K szcz ikf nie zamknęli. 
Szkoda by było Obecny mini­
ster sp: a w .vewnętrznych, 
Kozłowski oo wiedział mi kie­
dyś: Zapamiętaj sobie, że MSW 
n’gdy nie będzie polityczne. 
Jest to pogląd trochę dziwny. 
Teraz okauuje się, że i u nas ten 
resort będzie polityczny, bo wy­
kryto tę ąfezę. Zo1 «aczymy.

Zniesienie cenzury a felieto- 
nistyks.: Znałem cenzorów, któ­
rzy byli barozo wyrafinowani. 
Co drug e zdanie analizował — 
skresi "ć jedno słowo, czy nie 
skreśl ć. Ja pamiętam, jeszcze 
w roku 1980 chyba napisałem 
taki felieton o Przemyślu. Tam 
jed„o słowo oyło skonfiskowa­
ne. Proszę zgadnąć jakie? Ja 
napisałem coś o kość eïe grec ■ 
kokatolickim. Było skreślone 
„grecko”.

Kultura i pieniądze: We Fran­
cji obliczono, ce filmy z B. Bar­
dot przy, iosłj więcej docho­
du niż fabryka samochorió v 
Renault. Teraz je»t koniunktu­
ra na Polskę i gdyby subwen­
cjonować nasze filmy to można 
sporo zarob.ć. Ale Balcerowicz 
stosuje żelazną : asadę — nie 
m. wyjątków. Nie mam pew­
ność", czy to słuszną. Ale ja s ę 
nie biję o kulturę, nieci sobie 
radzi sama. No, w końcu Sło­
wacki nie widział żadnej swo­
jej sztuki na acen.e, Norwid 
biedował, nie miał na wino na­
wet. A przeć eż dobrze im to 
posłużyło.

Zarirtowala:
EWA 

GROCHOWSKA-SLIMAK

W galerii
»J ‘od Pręgierzem«

W kameralnej scenerii, w pomieszczeniu jakby stworzo­
nym dla takich ekspozycji, odbywają się spo.kania twór­
ców i ich dzieł z publicznością. Co dwa tygodnie inny ar­
tysta prezentuje tutaj wycinek swojej twórczości. To ga 
leria „Pod Pręgierzem” w Muzeum Śląskim w Katowicach)

Takich wystaw było już, no 
maja 1988 roku trzydzieści dwie. 
Otwarcie tej mimgalerii odby­
ło się równolegle z udostępnie­
niem zwiedzającym sal ekspo­
zycyjnych. Artyści profesjonal­
ni, głownie ze środowiska ślą­
skiego, chociaż nie wyłącznie, 
pokazują w niej swoje prace z 
dziedziny malarstwa, rzeźby, gra 

■ fiki i rzem.osła ąrtystycznego 
Wybór dzieł sztuki na wystawy 
należy wyłącznie do ich twór­
ców Były tu już «'ystawy prac 
Renaty Bonczar, Stefana Cha- 
browskicgc. Mirosławy Satryjan 
-Potoczek, Mariana Wodzisław­
skiego, Eryka Dragańczyka, Frań 
eiszka Kłaka, Pawła Warchoła 
Stanisława Kluski, Mariusza Pał 
ki. Janusza Karbowniczka, Ta­
deusza Czobera, Mariusza Palu- 
chiewiczj- Byli więc ci zna-i i 
uznani, ale galeria „Pod Prę­
gierzem-’ to także szansa dla de 
biutan! ów, jak Jarosław Per- 
czak, Iwona Wilk, Krzysztof Pi 
lir.i którzy również wystawia­
li tu swoje prace.

Galeria cieszy sie dużym za­
interesowaniem artystów’. Chę­
tnie eksponują w niej swoja 
twórczość. Spotkania z okazji

wernisaży umożliwiają tez bliż­
sze poznane artystów, którzy 
w ciekawy i bezpośredni sposób 
dzieią się swoimi przemyślenia­
mi na temat własnej twórczoś­
ci. Każdej wystawie towarzyszy 
informacyjna ulotka o artysty­
cznych dokonaniach twórcy. Cza 
sami, nakładem autora prezen­
towanych prac, ulotkę zastępu­
je lub uzupełnia pomysłowy ka­
talog.

x W pianach galerii wiele na­
stępnych wystaw. Będą ci, dla 
których jest to debiut, którzy 
chcą pokazać swą najn< "'szą 
twórczość, ale także cl którzy 
po kilku latach unikania spot­
kań z- wystawową publicznością 
tu właśnie chcą zaprezentować 
swoje ostatnie artvstyczne do­
konania.

Działalność galerii „Pod Prę­
gierzem” uhonorowano w 1988 
roku wojewódzką nagrodą w o- 
góinopolskim konkursie na ..Naj 
ciekawsze Wydarzenie Muzeal­
ne Roku ” (c«ka) 



CO PISZ4 INNI
Tempa się nie wstydzę

XV Tygodniku Powszechnym 
w rozmowie z Krzysztofem Ko­
złowskim, ministrem spraw we 
wnętrznych, Magdalena Ba.«e. 
pyta: ilu było funkcjonariu­
szy SB’

— Ponad 22 tysiące nosiło le 
gitymacje w lipcu tb, roku. Z 
tej liczby tylko 14,5 tys. zgło 
siło się do weryfikacji, co ozna 
cza, że pozostali odeszli wcze­
śniej. Do Ko nisji Centralnej 
odwołało się 4,5 tys. osób. (...) 
■''zym w istocie njmouMa się 
Służba Bezpieczeństwa? Pierw­
szy départe w-nt to był wywiad. 
Drugi to był kontrwywad. Po­
tem zaczynały się przeznaczone 
do kontrolowania społe zeństwa, 
które ostatnio podlegały pułków 
nikowi Karpaczowi. Departa­
ment trzeci — od „nadbvdowy", 
czyli śledzenia inte’igencji. w 
ostatniej chwili przezwany De­
partamentem Ochrony Porząd­
ku Konstytucyjnego; czwarty — 
od księży, oficjalnie: Studiów i 
Analiz; p ąty od gospodarki, co 
oznaczało śledzenie ogniw „So­
lidarności” w zakładach pracy, 
szósty — od chłopów. Z rozwią 
zaniem SB wszystkie te déporta 
merty i ich odpowiedniki w wo 
fewództwarh przestały istnieć. 
Poza tym legitymacje SB mia­
ły panienki wypisujące paszpor­
tu, technicy zakładający pod­
słuch, czasem nie bardzo w e- 
dząc komu i po co. Co zrobić z 
tymi ludźmi? Urzędniczki w 
biurach paszportowych są za­
wsze potrzebne, technicy mogą 
robić różre pożyteczne rzeczy, a 
jeżeli prokurator generalny wy 
razi zgodę, będę mógł korzystać 
z ich umiejętności i uciekać się 
do podsłuchu w ściganiu gan­
gów przestępczych akie się w 
Polsce mnożą, działając z coraz 
większą bezwzg'ędnofcią Bęaę 
to robił.

O myśleniu 
politycznym

W rozmowie z senatorem An­
drzejem Szczypiorskim przepro 
wadzonej przez Andrzeja Ro 
nera i Ry^zai da Turskiego, l-tó 
ra ukazała się w ,.Po prostu”, 
na pytanie na czym polegają 
zasadnicze różnice między zwa­
śnionymi stronami odpowiada 
senator'

— Obóz, nazwijmy to, rządo­
wy. podchodzi z ogromną po­
wago do problemu przyszłości 
Polski, do przebudowy ustroju 
państwo, do szansy rintegrowa 
nia Polski z Europą. Są to spr" 
wy dla narodu zasadnicze; dla 
tego rząd działa powoli, z na­
mysłem., aby unikać większych 
błędów.

Natorr'ast koncept ie Porozu­
mienia Centrum — jeżeli nie 
odmawiamy dobrej woli ich au­
torom — cechuje niesłychanie 
dziecinny stosunek do polityki, 
do rzeczywistości społecznej. 
Kiedyś takie programy kwito- 
wero hasłem: gorące serca 
zwalczą mróz. (...) Każda grupa 
pole rzną czy za wodowa w dzi­

siejszej Polsce ma prawo dama 
gać dę poprawy swojej sytuacji 
życiowej Wszystkim jest jed­
nakowo ile: w tak'ch okolicz­
nościach, niesłychan e łatwo, 
posługując się popu1 .tycznymi 
hasłami, szkicować różową przy 
szłość dla złego narodu. Mó­
wiąc wyraźni'') — podpisywać 
czeki bez pokrycia.

Dni Techniki
woj. Częstochowskiego
Po raz 25 rozu > 'zynaja s ę, 

15 boi. Dni Technik i Ekono­
miki woj. częstochowskiego. 
Do końca miesiąca organizo­
wane będą sympozja, konferen 
cje. pokazy, poświęcone pre­
zentacji nowych technologi. 
zastosowań wynalazków. W 
imprezie biora udział zakłady 
przemyśle we i przedsiębior­
stwa rolnicze. W programie 
Przewidywany jest udział w 
„Dniach” firm zagranicznych

Tradycyjnie jednym z głów­
nych nunktow bedzie rozs< -zv 
gnięcie konkursu racjonaliza­
torskiego obejmującego pomy- 
słv. wynalazki. usprawnień a 
w gospodarce paliwowej, rai- 
teriałowei ochronie śród iw:- 
ska, polepszające warunki 
praev. (JS)

Za grosik
Wokół nas jest wielu ludzi, 

którzy żyja w trudnych wa­
runkach. Obdarowani czuja s;ę 
jednak dawana im. w ich od 
czuciu jałmużną, zakłopotani. 
Dobrym pomysłem są w.ec 
giełdy za przysłowiowy grosik. 
Przez parę typ' dni zbielaniem 
używanej odzieży zajęli się 
ludzie o zmyśle organizaevj- 
nym w Mikołowie. Mikołowski 
Komitet Obywatelski, tutejsza 
.Solidarność”, i pracown rv

Miejskiego Ośrodka Pomocy 
Społecznej zainicjowali akcie, 
która pomógł rozpropagować 
ksiądz dziekan Alfons Janik.

Przr dużej współpracy, m.in. 
Bożen” Krzyżów skie j. Ludo- 
miłv Panas. Edvty Patalong, 
tVandv Łuki. Meksandry Mar­
kiewicz. Tad< usza Patalonga. 
tndrzeja Bo idola i innych, 
sprzedano odzież za 4 min zł. 
Suma to niebłaha, jeśli zważeć 
ze naiczęściej cena ubrań 
wszelkich oscylowała wokół 
500 zł. a najdroższe futerko 
sprzedano za 10 tys. zł. Zdoby 
te na giełdzie pieniądze prze­
znaczone beda na zorganizowa 
nie uroczystej Wigilii dla lu­
dzi w złej s*tuacji materialnej 
c"”- Ł iVch. boleśnie dotknie-

• -rZeZ los. (n)

Znów śmierć na drodze
W Starym Oleśnie, na ul. 

Kluczborskiej. wydarzył się 
tragiczny wypadek drogowy. 
Wieczorem na nie oświetloną 
przyczepę samochodu ciężaro­
wego najechała skoda. Którą 
Kierował mieszkaniec Katowic. 
W wyniku zderzenia na miej­
scu zginał pasażer skody 29- 
letni mieszkaniec Siemiano­
wic. Kierowca odmosł niegroź 
ne obrażenia (JS)

Jak w kryminalnym filmie
Tylko szczęśliwemu przypad 

kow'i zawdzięczać należy, że 
ten wypadek nie zakończył się 
śmiercią dwóch osób. Na leś­
nej drodze łączącej Zborow­
skie i Łebki (w okolicach Lu­
blińca) jadaev nocą (około 
23.00) motorowerem mężczyzna 
i kobieta wjechali na przecią­
gnięty między drzewami drut 
kolczasty. Oboje z obrażeniami 
ciała znaleźli sie w szpitalu.

Janek zdał - czyli konkurs 
na najlepszą telegrafistkę
W środowisku pracowników 

poczty od lat funkcjonuje ane­
gdota, która opiera się w rze­
czywistości na prawdziwym wy 
darzeniu. Otóż pewnego razu 
we Wrocławiu telegrafistka przy 
jęła telegram, w którym były 
tylko dwa słowa „Janek zdał”. 
Ohodziło o zawiadomien.e ro- 
dz:ców o pozytywnym wyniku 
egzamirtów wstępnych na stu­
dia, które zdawała ich latorośl. 
Zmęczona całodz enna pracą mło 
da dziewczyna popełniła „nie­
winny” błąd literowy. Napisała 
w depeszy ..Janek zmar!’’. Zro- 
zpaci.on i rodzina przyjechała do 
Wrocławia w nieutulonym żalu 
by odebrać zwłoki syna... a zo­
baczyła swoją pociechę uroczy­
ście świętującą sukces życiowy.

Anegdota anegdota, lecz jas­
no z niej wynika jak ważną ro 
lę odgrywają telegrafistki w u- 
ązędach pocztowych. Od ich 
sprawności zależy szy bki prze­
pływ informacji. Rokrocznie w 
kraju rozgrywane są zaw’Ody. 
w których wyłania się najlep­
sze ' telegrafistki. Tegoroczny 
konkurs na naj.epszą telegra­
fistkę organizowała Dyrekcja 
PPTT w Katowicach i odbywał 
się on w Jaszowcu. Z całego 
kraju przyjechała 50-osobowa e- 
lita. W tym gronie znalazło się 
tvlko dwóch panów. W trakcie 
15 minutowego seansu startują­
cy mieli za zadanie przepisać na 
dalekopisach jak największą i-

lość telegramów (w tym obco­
języcznych), i to z możliwie naj 
mniejszą ilością błędów.

Nasze dalekopisy pracują z te 
oretyczną prędkością ok. 400 
znaków na minutę. Startujące 
panie osiągały znakomite wy­
niki. Najlepsza, Hanna Szuba z 
Warszawy, uzyskała 347 uderzeń 
na minutę i popełniła tylko je­
den błąd, co przy ponad kilku 
tysiącach uderzeń dało 0,02 pro­
centa. Druga była Hanna Najs- 
Biała ze Szczecina^ — 338 ude­
rzeń, (2 błędy), kolejna pani Ta 
mara Jakubowska pochodzi z 
Białegostoku — 341 uderzeń na 
minutę. W pierwszej dziesiątce 
znalazły się trzy przedstawiciel 
ki woj. katowickiego, co dobrze 
świadczy o poziomie naszych pań 
telegrafistek. Panowie tym ra­
zem musieli uznać wyższość ko 
leżanek, gdyż zajęli miejsca w 
di ug.ej dziesiątce. O dobrym 
przygotowaniu pracowników po­
czty może ruwniez świadczyć to. 
iż ostatni wynik wynosił 315 
uderzeń na minutę, przy rów­
nież minimalnej ilości błędów. 
Były oczywiście nagrody. Zwy­
ciężczyni otrzymała milion zł. 
oraz piękny serwis do kawy. Ka 
żdy uczestnik konkursu otrzy­
mał stosowny upom.nek. Na ko 
nieć przedstawiciele płci brzyd­
kiej odgrażali się. iż za rok oni 
będą górą. Życzymy powodze­
nia.

(JMP)

Kto zatruwa... z drog?
Mimo że nasze pojazdy i 

tak przekraczają dopuszczalne 
europejskie normy, jeśli chodzi 
o wydzielanie trujących, bru­
dnych soalin, to jednak na­
wet wśród nich można doszu­
kać sie „gorszych” i tych „naj 
gorszych”. Jak wyłapać i usu­
nąć z ruchu tych ostatnich?

Połączyły swe siły dwa wy­
działy: Prewencji Komendy 
Wojewódzkiej Policji i Ochro­
ny Środowiska Urzędu Woje­
wódzkiego w . Bielsku-Białej 
Na drogi wyruszyły ..lotne brv 
gady” i już pierwszy wypad w 
teren wykazał, że roboty będzie 
wiele. Oto w dniach 4 i 5 bm. 
skontrolowano 40 pojazdów.

które iuż „na oko” wyjswały 
się podejrzane, bo dymiły ile 
wlezie. I mimo profilaktyczne­
go nastawienia kontroluncrei 
(chcieli UBommać. nrzvporfp- 
nać. doradzać), trzeba by­
ło sięgnąć do kar. Musia­
no zatrzymać sześć dowodów 
rejestracyjnych i ukarać man­
datami siedmiu kierowców sa­
mochodów. D'aczego za nimi 
ciągnął sie dym trujących spa­
lin? Niewiele trzeba, wystar­
czy „starość” pojazdu, albo 
żle ustawiony zapłon, źle wy­
regulowana pompa wtryskowa 
i to. Takie „techniczne trupy” 
musza iść w odstawkę.

(sab)

»Klundert’s Chor« w Bielsku
Zna.iv z występów w. całej 

Europie znakomity chór* z Ho­
landii — „Klunderťs Chor”, 
pod kierownictwem wybitnego 
muzyka Henka Krutwagens, a 
także organisty Jana Wille- 
boordse’a i śpiewaka Ar! v. d. 
Mvsi przybył do Bielska- 
Białej na zaproszenie Zarządu 
Oddziału Polskiego Towarzy­
stwa Ewangelickiego.

Dzisiaj 15 bm. o godz. 18, w 
kościele ewangelickim Zbawi­

ciela w Bielsku przy, placu 
Marcina Lutra, odbędzie się 
„Wieczór muzyczny” z udzia­
łem chóru. W programie dzie­
ła wokalne i iustrumentalno- 
wokalne m.in. Bacha,' Haendla, 
Mozarta, Schumanna oraz mniej 
znanych współczesnych kompo 
zytorów holenderskich. Pi .yjść 
może każdy miłośnik pieśni 
chóralnej i muzyki, a występ 
ten, to ważne wydarzenie w 
bliskiej kulturze. (sab)

Uratowali!
Przywykliśmy do komuni­

katów o pożarach i stra 
tach akie z reguły przy 
nosi szalejący "gień. Warto 

czasem opisać coś. w cc trud­
no uwierzyć, a nranowicie, że 
nasi strażacy potrafią być szyb 
si niż płonąca jak zapałka sto­
doła. Taki przypadek miał 
miejsce w małej podbeskidz- 
kiej wsi Marcyporęba. Ok. 
godz. 14 zaczało płonąć skrzy­
dło stodoły wypełnionej tona­
mi słomy i sianś, materiałami, 
sprzętem. Zabudowania te nale 
żały w połowie do miejscowej 
parafii, w połowie do prywat­
nego dzierżawcy.. Gaszono w 
tym październikowym dniu po 
żar aż do godz. 22. Strażacy 
przerzucali tony słomy i siana 
bv powstrzymać żywioł. Ura­
towali część stodołę w której 
zgromadzone były m.in. rury 
pcw dc gazyfikacji wsi o war 
t Bei 140 min zł. Łącznie ura­
towali mienie warte 200 łmln 
zł. a straty oszacowano na 65 
min.

Udział w tej akcji wzięli 
głównie strażacy ochotnicy z 
ośmiu OSP w Marcyporebie i 
okolicznych wiosek a także 
zawodowa jednostka z Wado­
wic. Chc.ałoby s.e krzyknąć: 
„Ludzie, doceńcie swoich stra­
żaków. którzy niemożliwe ezy 
nią możliwym!” Docenić trze­
ba przede wszystkim ochotni­
ków. którzy łacza prace ze słu 
żba. ćw-czeniami na które cza 
sem mieszkancv wsi krzywo 
oatrza. Przyczyn tego pożaru 
dochodzi pohcia z Wadowic

(sab)

ZAPROSZENIE

OD ARII DO ROMANSU...

Agencja artystyczna „Silesia” za­
prasza na koncert, który odbędzie 
się dzisiaj, 15 bm., o godz. u, w 
Muzeum w Świętochłowicach. Z 
recitalem wokalnym, zatytułowa- 
nuym „Od arii do romansu", wy­
stąpi artysta Opery Śląsk ej Alek­
sander Tel.ga - bas-baryton. To­
warzyszyć mu będzie na fortepia­
nie Galina Teliga.

...I KONCERT MUZYKI POLSKIEJ

Jutro, 16 bm., o godz. 18, w Mu­
zeum Diecezjalnym odbędzie się 
uroczysty koncert muzyki polskiej, 
który zainauguruje „Dni Muzyki 
Chrześcijańskiej”. Wystąpi Stani­
sław Meus — tenor oraz Regina 
Strokosz-Mlchalak. w programie 
pleśni Moniuszki, Karłowicza i 
Niewiadomskiego.

PONIEDZIAŁKOWE WIECZORY 
PRZY ŚWIECACH

Poetycko-klawesynowe wieczory 
przy świecach zaczęły się odbywać 
w każdy poniedziałek, w sali Zam 
ku Sułkowskich w Bielsku-Białej 
— obecnie jest to siedziba Muzeum 
Okręgowego. Dzisiaj, 15 bm., o 
godz. 18, zagra Angelika Cslzma- 
dlova — młoda Słowaczka. Utwo­
ry poetyckie recytować będzie ak­
te Teatru Starego w Krakcwi" 
Jerzy Blńczyckl. uałrt

SOBOTA I NIEDZIELA 
- W KRAJU

Sejmik „Wici"
Problemy polskiego rolnictwa 

oraz sposo1'"' ich rozwiaza ruą o- 
mawiano 13 bm. na zwołanym 
we wrocławskiej Hali Ludowej 
II ogólnopolskim sejmiku chłop 
skin. „Wici”. Obok wójtów, soł 
tysów i delegatów wiejskich w 
obradach uczestniczyli przedsta 
wiciele resortu rolnictwa oraz 
władz woj wrocławskiego. M.-r 
szalek „Wici” Stefan Makow­
ski. wskazał na potrzeby ochro­
ny socjalnej tzw chlopów-robot 
ników, którzy dotychczas po­
zbawieni są — po zwolnieniu z 
pracy — prawa do korzystania 
z zasiłków Jli bezrobotnych

Zjazd ZSMP
Obradujący w Warszawie VI 

Nadzwyczajny Zjazd ZSMP do­
konał wyboru przewodniczącego 
Krajowej Rady Koordvnacvinej 
Związku. Został nim Piotr Mo- 
chnaczewski - dotychczasowy 
sekretarz Zarządu Głównego 
•zsmu

Konferencia Porozumienia 
Centrum

W Laskach koło Warszawy 
odbyła się 12—13 bm. konferen 
cia pvogramowo-organizaevina 
Porozumienia Centrum. Wzięli 
w niej udział przedstawiciele 46

wojewódzkich biur Porozumí e- 
nia Centrum. Delegaci dyskuto­
wali nad społeczno-politycznym 
i samorządowym programem Po 
rozumienia. Przyjęto oświadcze­
nie wyrażające zaniepokojenie 
utrzymującym się rządowym 
monopolem kontroli nad środ­
kami masowego przekazu.

Przygraniczna 
manifestacja

Około 20C osób wzięło udział 
w mańfestaeji zorganizowanej 
urzez KPN 13 bm. w rejonie 
przejścia gran.cznego w Słubi­
cach. Demonstrowano pod ’ ha­
słem: „Żądamy zniesienia muru 
na Odrze i Nysie”. Równocześ­
nie — jak dowiaduje się dzien­
nikarz PAP — po strome nie­
mieckiej grupa młodych oby­
wateli RFN manifestowała pod 
hasłem „Żądamy wolnej grani­
cy na Odrze i Nysie”

Ruszyła toruńska 
komunikacja

13 bm o godzinie 17 został 
przerwany strajk pracowników 
miejskiej komunikacji w Toru­
niu. Rada Miejska, w trakcie 
nocnej nadzwyczajnej sesji, roz 
wiazała MPK powołując w to 
miejsce przedsiębiorstwo komu­
nalne — Miejski Zakład Komu­

nikacji. Zarząd Miejski przygo­
tował założenia organi— cvjne 
nowego przedsiębiorstwa i wraz 
z zasadami płacowym, pized- 
stawił strajkującym do zaak­
ceptowania. K erowcy. mając do 
wvboru możliwą przy obecnym 
•stanie kasy miasta podwyżkę 
plac lub zwolnienie dyscyplinar 
ne — z takim oi trzeżeniem wy­
stąpił Zarząd Miasta — wybra 
Ii to pierwsze.

Dziennikarze 
o prywatyzacji

13 bm. odbył się I. po wzno­
wieniu działalności. Zjazd war­
szawskiego, najw.ększego w kra 
ju, oddziale Stowarzyszenia 
Dziennikarzy Polskich. 150 de­
legatów dvsk itowało m. m. o 
prywatyzacji prasy, radiofonii i 
telewizji, konsekwe.icii zlikwi­
dowania koncernu RSW oraz 
sytuacji dziennikarzy na ryn­
ku pracy (wg danych OW w 
samej tylko stolicy bez pracy 
jest 150 dziennikarzy). Nowym 
pr izesem oddziału wybrana zo 
stała wieloletnia dziennikarka 
m. ’n. tygodnika „Perspekty­
wy”, dotychczas pełniącą obo- 
wiąLKi prezesa OW SDP, Anna. 
Borkowska.

Ku przestrodze
W Sądzie Wojewódzkim w 

Wars iwie na rejestrację ocze­
kuje Towarzystwo Ochrony Za 
bytków Realnego Socjalizmu. 
Inicjatorzy, wywodzący się ze 
spółki handlowej „Proihos SA", 
chcą och/onić budynki i inne 
zabytki „ku przestrodze następ 
nycb pokoleń” które dzięki te­
mu będą mogły łatwiej zrozu­
mieć czym był realny socjalizm.

W dworku Zegadłowicza
Grupa ludzi kultury — działaczy, pracow­

ników placówek 1 twórców — spotkała się 
w Gorzeniu Górnym k/Wadowic, w dworze, 
w którym żył i tworzył Emil Zegadłowicz, 
„poeta ludu beskidzkiego i przyrody” — jak 
głosi tablica pamiątkowa, autor głośnych po­
wieści („Motory”. „Zmory”) oraz zbiorów po­
ezji. Tu zainaugu-owano rok kulturalno- 
-oświatowy w woj. bielskim.

Ten piękny dwór od 1983 r. poddawany jest 
gruntov lemu remontowi, który dobiega już 
w zasadzie końca. Wnętrza czekają tylko, na 
generalne’ malowanie, sprzątanie i ulokowa­
nie w nich ciekawych zbiorów i rnebii, które 
poddane zostały starannej konserwacji. Po 
otwarciu będzie to interesujące muzeum bio­
graficzne E. Zegadłowicza, wzbogacone dzie­
łami sztuki ludowej (rzeźby Jędrzi ja Wowry), 
malarstwem i grafiką m. in. Jerzego Hule­
wicza, Leona Wyczółkowskiego i Stefana Le­
chowskiego, twórców związanych przez lata z 
pilarzem.

Foto: Z. Wieczorek
Po odnowionych komnatach tego 19-wieC’- 

nego, póznoklasycystycznego dworu oprowa­
dzał gości wnuk pisarza —Adam Zegadłowicz, 

Emil Zegadłowicz zmarł osamotniony w 
1941 r. w Sosnowcu. Ocalałą z wojennej za­
wieruchy resztę swoich bogatych zbiorów 
przekazał narodowi polskiemu wraz z życze­
niem, by w Gorzeniu Górnym założono mu­
zeum regionalne. Jego ostatnia wola nabiera 
coraz realniejszych kształtów.

Podczas spotkania, odczytano zebranym list 
wojewody bielskiego z życzeniami pomyślnej 
pracy na trudnej niwie kultury. Jak każę 
tradycja, uhonorowano ludzi związanych z 
kulturą. Tym razem wyróżniono głównie rze­
mieślników pieczołowicie odbudowujących go 
rzeński zabytek. Znalazł się wśród mch także 
Alojzy Chmiel ze Spółdzielni Wielobranżowej 
w Wadowicïch — przyznano mu złotą odzna­
kę „Za opiekę nad zabytkami”. Sympatycz­
nym akcentem był występ młodzież z SP nr 
4 w Wadowicach, która przypomniała frag­
menty zegadłowiczowskich „Powsinóg oes- 
kidzkich”. W dawnej oficynie dworskiej — 
obecnie, po remoncie, budynku z salą wy­
kładową — urządzono także małą wystawę 
poświęconą Zegadłowiczowi i najważniejszym 
wydarzeniom związanym z dworem. (sah)

Transakcja epoki
...W każdym razie Mcgda’en- 

ka stała się w pewnym momen 
cie podziemiem „okrągłego sto­
lí1.” — mówi Krzysztof Dubin­
ski, sekretarz obrad przy „okrą­
głym stole” i w Magdalence, z 
; tżrym w „Prawie i yciu” roz 
mawia Piotr Ambroziewicz. Od 
tego momentu zaczęto uzgadniać 
sporne kwestie, przełamywano 
blokady krępujące negocjato­
rów, poszukiwano spokojów o- 
minięcia raf zagrażających , sto 
łowi”. Jest też faktem, że nie 
każdą ważną decyzję poddawa 
ro wówczas pod vub'iczny osąd. 
Zwłaszcza że nie było wiado­
mo, czym się to wszystko sknń 
czy. Poufność obrad sprzyjała 
. o zumieniu odmiennych sposo­
bów myślenia, była chyba nie­
zbędna. A w Magdalence mó­
wiono dosłownie o wszystkim. 
Nie dokonywano wprawdzie za­
pisów o charakterze formal­
nym, obowią~ującym następnie 
przy „okrągłym st le”, ale u- 
zgodnienia z Magdalenki obo­
wiązywały w całej rozciągłości, 
tak że trudno nawet powie­
dzieć, by akurat o tej, a nie in 
nej kwestii zdecydowano wła­
śnie w Magdalence.

Pam irarcorsMcIi tradycji
Fundacja Nagród i Wyróż­

nień im. Bohaterów Wież” Spa­
dochronowej wyrosła niejako z 
idei budowy pomnika bohater­
skich harcerzy śląskich pole­
głych na wszystkich frontach 
drugiej wojny światowej. Utwo­
rzona z pieniędzy pozostałych 
z budowy pomnika harcerzy 
posiada nadal sponsorów, a na 
koncie około 14 min zł. Pomnik 
już od s.edmiu lat stoi w cen­
trum Katowic, a Zarząd Fun­
dacji przyznaje co roku nagro­
dy i wyróżnienia za prace 
utrwalające bogate harcerskie 
tradycje, jak również współ­
czesny rozwój tej organizacji.

W tym roku w pracach nade­
słanych na ten swoisty konkurs 
zoocała zawarta przede wszy­
stkim duża porcja histori., co 
wiązać można z przypadającą 
właśnie na 1990 r. jubileuszową 
dat? 70-lecia harcerskiego ruchu 
na Górnym Śląsku, dokładniej 
w tej jego części, która po I 
wojnie światowej wróciła do

Macierzy. Uroczystość wrę­
czenia nagród i wyróż­
nień odbyła się w sobotę 13 
października w Muzeum Śląs­
kim w Katowicach.

Jury najwyżej oceniło pracę 
Tadeusza Czyloka — „Geneza i 
yo wstanie harcerstwa Katowic­
kiego”; loki n ntacyjne opra­
cowania dziejów harcerstwa 
polskiego w Niemczech, a także 
historii ZHP w Zabrzu w la­
tach 1913-45 (autorstwa Komisji 
Historycznej Hufca w Zabrzu) 
oraz pracę Haliny Dudy doty­
czącą realizacji zadań wycho­
wawczych ZHP na przykładzie 
Hufca Ziemi Tarnogórskiej. 
Autorzy prac to na ogół ludzie 
trzeciego wieku — świadkowie, 
a także współtwórcy historii i 
tradycji harcerskich na Górnym 
Siąsku, którzy chwytają za pió­
ro, by własne doświadczenia 
przekazać swoim następcom. 
Również w sobotę zasłużeni dla 
ZHP otrzymali wysokie har­
cerskie odznaczenia. (jur) 

„Pośredniak” dla młodzieży będzie uzyskanie rozeznania 
co do wolnych miejsc pracy, 
kursów przekwalifikowania,

Wojewódzkie Biuro Piacy 
Urzędu Wojewódzkiego w 
Bielsku-Białej uruchomiło 
punkt konsultacyjny do 
spraw zatrudnienia młodzie- 
ży.Tak więc wszyscy bezro­
botni młodzi ludzie, a zwła­
szcza absolwenci szkół, mogą 
w tym punkcie zasięgać in­

formacji codziennie, w godzi 
nach urzędowania, w pokoju 
nr 217. Pracownicy Woje­
wódzkiego Biura Pracy udzie 
lają również telefonicznych 
informacji w każdy piątek 
tygodnia w godzinach od 10 
do 14 — tel. 36-215.

W ten sposób łatwiejsze

warunków podejmowania in­
dywidualnej działalności gos­
podarczej. Informacja ta jest 
zarazem apelem do tych, któ 
rzy mogą pomóc w zatrudnię 
niu młodych ludzi, mają o- 
ferty, propozycje i inicjaty­
wę. I oni proszeni są o kon­
takt z punktem konsultacyj­
nym. (sab)

Praca w policji fest trudna 
i odpowiedzialna. Coraz czę­
ściej bywa ryzykowna. Ale też 
jest jedną z najbardz.ej w żv- 
ciu, społecznym potrzebnych. Mi 
mo to. policjantów brakuje. 
Zaważyła na tym przeszłość. 
Dziś polska policja zrzuca z 
siebie udium bezwzględnego 
strażnika minionego, nie chcia­
nego systemu. Pragnie pod­
nieść prestiż tego zawodu.

Szansą dla policji są zatem 
również nowi, uczciwi i nie 
bojący się ryzyka ludzie. Dla 

• nich to właśnie Rejonowa Ko-

Jeśli chcesz 
zostać

policjantem...
menda Policji w Choczow.e or 
ganizuje w dniach od 16—18 
października w Klubie Studen­
ckim „Kocynder” przy ul. Są­
dowej 1 (centum miasta) na­
bór publiczny do pracy w po­

licji Zainteresowani taka pra­
cą na terenie woj. katowi :kie- 
go mogą się zgłaszać w godz. 
11—16 na rozmowę z fachow­
cami. Beda oni zwracać uwa­
gę me tyle na wvmogi podsła- 
wowe. iak ukończona ?o naj­
mniej szkoła średnia ’ mena- 
ganna postawa moralna, ale 
również psychiczne i fizyczne 
predyspozycje, kwalifikujące 
kandydata do tego zawodu.

A zatem jeśli chcesz zostać 
policjantem... masz szansę!

(mat) 
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Męczył się coraz bardziej, lecz wiedział, że Magdalenie 
jest z nim znacznie gorzej, niż jemu z nią, a nawet zna­
cznie gorzej, niż jemu z samym sobą. Najgorsze było to, 
że za :ał na niej odreagowywać- swoje niepowodzenia 
Był nikim. Pracował na coraz bardziej podrzędn; ch sta­
nowiskach, miał coraz mniejszy prestiż — nawet, a ra­
czej zwłaszcza we własnych oczach, i kiedy wracał, do 
domu pijany, zdawało mu się, że to wszystko jej wina, 
w.ęc krzyczał na nią, a czasem nawet posuwał się do 
bicia jej. Nigdy tego nie pamiętał i kiedy następnego 
dnia mówiła mu, że wykręcał jej ręce i na dowód poka­
zywała siniaki, czuł się skończonym byd.akiem, przysię­
gał czasem dosłownie na klęczkach, że to się już nigdy 
więcej nie powtórzy, szedł z fizycznym i moralnym ka­
cem do pracy albo do lekarza, żeby wyłudzić przynaj­
mniej dwa dni zwolnienia, potem wstępował do knajpy, 
żebv wypić tylko tyle, aby przestały mu się trząść ręce 
i by ustąpiły zawroty głowy, a kiedy budził się następ­
nego dnia rano, znowu nie mogąc sobie przypomnieć, w 
jaki sposób znalazł się w domu, Magdalena miała na rę­
kach nowe sińce.

Zdarzało się, że nie pił przez tydzień, dwa albo trzy. 
Później jednak zawsze nadarzała się jakaś okazja i wszy­
stko zaczynało się od nowa. Próbował wyrwać się z tego 
Kręgu zdarzeń i następstw, lecz po trzech tygodniach ab­
stynencji niezmiennie dochodził do przekonania, że skoro
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potrafił odmówić sobie alkoholu przez tak długi czas, to 
przecież w gruncie rzeczy nie było problemu: nie był al­
koholikiem, a jeśli ktoś go tak oceniał, to przez czystą 
złośliwość. Potrafił nie pić przez trzy tygodnie, nawet 
dłużej, nawet wcale potrafiłby nie pić, a więc tym bai - 
dziej był w stanie kontrolować się, wypić tylko tyle, ile 
chciał wypić, a nie do końca, do całkowitego zaniku 
świadomości. Wstępował więc na jedno piwo, potem pił 
drugie, a później wpadał w trans, szedł w „tango”, by po 
kilku dniach ostrego picia dojść do wniosku, że to nię by­
ła w gruncie rzeczy jego wina. Spił się kompletnie, po­
nieważ był alkoholikiem, w zaawansowanym stadium, co 
zwalniało go oczywiście od odpowiedzialności za wszy­
stko, co się stało. Podejmował mocne postanowienie de­
finitywnego wyrzeczenia się alkoholu, lecz po kilku ty­
godniach jego samoocena odwracała się o sto osiemdzie­
siąt stopni i ponownie zaczynał swój zwykły obchód 
wszystkich knajp w całym mieście, a także w przyleg­
łych dzielnicach miast sąsiednich.

Któregoś wieczoru przyprowadził do domu przygodne­
go kumpla. Był juz mocno wstawiony i kiedy dokoń­
czyli przyniesioną butelkę, Ryszard padł. Po nrostu za­
snął, zmorzony przez alkohol, a następnego dnia Magda­
lena powiedziała, że tamten, korzystając z jego stanu, 
zaczął się do niej dobierać.

— I co? — spytał Ryszard.
— Musiałam go wywalić z domu na zbity łeb! — po­

wiedziała. — Dobrych masz kolegów!
Zaśmiał się głupio. Właściwie był to śmiech ulgi. Sko­

ro bowiem ona powiedziała mu o tym zdarzeniu, skoro 
w ogóle zaczęła mówić na ten temat, znaczyło to, że 
wciąż jeszcze mógł jej ufać, wierzyć jej i polegać na niej. 
Ona jednak zrozumiała jego śmiech zupełnie inaczej.

— Jeśli cię to śmieszy — powiedziała pogardliwie — 
to w porządku: następnym razem skorzystam z okazji.

Roześmiał się jeszcze raz, lecz jej zdanie wryło mu się 
głęboko w świadomość i nigdy nie potrafił o nim zupeł­
nie zapomnieć, chociaż powiedziane zostało wyłącznie w 
intencji dokuczenia mu i nie zawierało w gruncie rzeczy 
realnej groźby. Magdalena i jakiś pijaczek z ulicy! Było 
to coś absolutnie nieprawdopodobnego... Nie miał jednak 
pewności, czy później Magdalena istotnie nie skorzystała 
z okazji, czy też to, czego się domyślał, było tylko grą 
jego brudnej, chorej wyobraźni...

Zdarzyło się to, kiedy wyrzucono go z pracy w „Kok- 
soremie”, gdzie po skończeniu studiów 1 Kilkumiesięcznej 
pracy w „Domgosie” jako referent działu sprzedaży oraz 
w Przedsiębiorstwie Remontowo-Budowlanym w charak­
terze technika budowy zaczepił się w dziale socjalnym 
jako chłopak do wszystkiego i zajmował się przede wszy-

1 stkim kupowaniem biletów miesięcznych dla załogi. Wy­
rzucono go zaś stamtąd, ponieważ opuścił bez usprawied­
liwienia jeden dzień pracy, co ostatecznie nie stanowiło­
by większego problemu, gdyby nie to, że nie potrafił roz­

liczyć się z dwóch tysięcy złotych, zebranych na bilety 
na występ zespołu „Bieriozka” z Ukrainy czy z Białoru­
si. Pomógł mu wtedy j?k zawsze ojciec, pożyczając mu 
brakującą sumę, ale i tak było już za późno — nie 
chciano go tam już więcej, a on nie zar .erzał prosić o 
łaskę. Magdalena po raz drugi zażądała, żeby się wyniósł, 
więc wyprowadził się ponownie do rodziców.

Po trzech dniach przyszedł do domu. licząc na to że 
znów, tak jak niegdyś, wszystko się między nimi ułoży 
w naturalny sposób. Tym razem jednak było inaczej. 
Magdalena przyjęła go chłodno, a w czasie rozmowy sta­
ło się dlań oczywiste, że. coś się stało, że prdczas jego 
trzydniowej nieobecności musiało nastąpić coś, co prze­
kreśliło szansę na ponowne uregulowanie ich „życia ro­
dzinnego”, jeśli tę nieustanną szarpaninę można było je­
szcze tak nazwać. Jej ironia, a nawet sarkazm, jej po­
garda do niego — uczucie, ktorego nigdy dotychczas nie 
okazywała — były nieomylnym znakiem, że tym razem, 
to już był naprawdę koniec.

— Czy ty sobie wyobrażasz — spytała bezl: tośnie — że 
będę cierpieć przez całe życie dlatego, że miałam pecha 
wyjść za alkoholika? Na tobie świat się nie kończy, przyj 
mij to do wiadomości!

Tym razem mieszkał u rodziców przez ponad miesiąc. 
Zdążył w tym czasie znaleźć inną pricę: został zatrud­
niony’ jako ślusarz-składacz w brygadzie montanowej, 
montującej dźwigi budowlane, przestarzałe technicznie 
żurawie wieżowe. Otrzymał stawkę trzynaście pięćdzie­
siąt na godzinę plus sto dziesięć procent premii ryczałto­
wej za akord plus należność za czterdzieści do pięćdzie­
sięciu godzin nadliczbowych miesięcznie, które były tam 
właściwie obowiązkowe, i zarabiał tak dobrze, jak jesz­
cze nigdy dotąd, pomimo iż przyjęto go po „dyscyplinar- 
ce” na stawce obniżonej o jedną grupę

U rodziców mieszkał przez caiy maj, na początku czer­
wca wrócił do Magdaleny, którą nachodził w czasie tego 
miesiąca prawie codziennie i w końcu zdołał ją prze­
konać, że powinni spróbować jeszcze raz od początku, a 
w lipcu Magdalena poinformowała, go że jest w ciąży, 
ale w związku z tym, że nie wierzy, by iąh małżeństwo 
miało trwać jeszcze dłużej niż kilka miesięcy, zdecydo­
wała się na zabieg.

Był rok 1978. Od dwóch lat cukier sprzedawano na 
kartki, coiaz gorzej było z zaopatrzeniem i ludzie Córaz 
głośniej wyrażali swoje niezadowolenie. Wszystko było 
do niczego: gospodarka, polityka i jego osobista sytuacja.

To był poniedziałek. Popołudnia Ryszard czekał na 
Magdalenę na ulicy przed domem, w.którym mieścił się 
gabinet zabiegowy spółdzielni lekarskiej. Kupił w pawi- 
lófiie warzywno-owocowym naprzeciwko butelkę soku po­
midorowego i usiadł na betonowym taborecie przy beto­
nowym stole przed sklepem. Palił papierosa za papiero­
sem wiedząc, ze w gruncie rzeczy na nic lepszego nie za-
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W wykonaniu zadań wynika­
jących z art. 25, ust 2 pkt. 10 
ordynacji wyborczej do rad 
gmin z dnia É marca 1990 r. 
(Dz. U. nr 16 poz. 96) informuję, 
ze pomimo upływu w dniu 27 
lipca br. terminu ustalonego w 
art. 62 ust. 2 cytowanej ustawy 
nie wszystkie organizacje, ugru 
powania bądź kandydaci ubie­
gający się indywidualnie o mail 
dat radnego przedłożyły Woje­
wódzkiemu Komisarzowi Wyb?r 
czemu sprawozdania finansowe 
zawierające informacje o ponie­
sionych kosztach związanych z 
prowadzeniem kampanii wybor­
czej oraz źródłach pozyskania 
funduszy.

Spośród 158 organizacji lub 
ugri .powań wysuwających swo­
ich kandydatów na terenie wo­
jewództwa katowickiego, pomi­
mo 2-krotnych ponagleń pisem­
nych skierowanych indywidual­
nie do organizacji lub ugrupo­
wań, które nie wywiązały się z 
obowiązku określonego w art 
62 ust. 2 ordynacji wyborczej do 
rad gmin oraz przypomnieniu o 
tym obowiązki: w środkach ma­
sowego przekazu, z obowiązku 
tego do chwili obecnej nie wy­
wiązało się 67 organizacji lub 
ugrupowań.

Do organizacji tycb należą m. 
in.: Federacja Konsumentów’, 
Górnośląska Federacja Zielo­
nych, Grupa Południowo-Zacho- 
nia, Grupa Przyjaciół Ziemi 
Krakowskiej, Grupa Środowi­
ska „Ślązacy”, Klub Inteligencji 
Katolickiej, Klub Wyborczy 
Wodzisław 2000, Miłośnicy Mia­
sta Piekary Śląskie, organizacje 
społeczne dzielnicy Grodziec, 
Partia Zielonych, Polska Partia 
Obywateli Świata, Polska Par- 
t:a Socjalistyczna, Ruch Ludzi 
Pracy, Rybnicki Front Antyso­
cjalistyczny, Samorządny ZZ 
„Juwenia”, Sosnowiecka Koali­
cja Wyborcza, Społeczna Rada 
Rzemiosła, Społeczny Komitet 
Rozwoju Katowic, Związek Sy­
biraków, PAX-Pro-Vita.

Jeszcze gorzej przedstawię się 
sytuacja, gdy chodzi o kandyda­
tów ubiegających się indywi­
dualnie o mandat radnego w 
okręgach jednomandatowych. 
Snośród bowiem 3337 kandyda­
tów tylko nieliczni złożyli wy ■ 
magane rozliczenia finansowe.

Wojewódzki 
Komisarz Wyborczy 
w Katowicach 
mgr Marian SłoniewUd

WIEŚCI 
zfiIEWY

Mocny »maluch«
Na ostatniej sobotnio-niedziel­

nej giełdzie samochodowej w 
Mysłowicach z uwagi na dobrą 
pogodę panował spory ruch. 
Tłumy spacerowiczów korzysta­
jąc z wolnych chwil wybrały 
się, aby zobaczyć co słychać w 
motoryzacyjnym (i nie tylko) 
światku. W porównaniu do ubie 
głotygodniowych notowań dało 
się zauważyć lekką podwyżkę 
cen małego fiata z roczników 
1987—1990. Starsze samochody 
oferowane były za mniej wię­
cej te same pieniądze co poprze 
dnio. Zachodnie pojazdy nie 
wywoływały większego zainte­
resowania potencjalnych kup­
ców. O średnio 2 min zł pota­
niały Polonezy.

Oto ostatnie notowania:
Polski Fiat 126p: (rocznik 

1979) 5.3 min zł; (1980) 6,2 min 
zł; (1981) 7.9 min zł; (1982) 8.2 
min zł; (1983) 10,3 min zł; (1984) 
12,0 min zł; (1985) 14,0 min zł; 
(1986)) 15,0 min zł; (1987) 17,7 
min zł: (1988) 21,2 min zł; (1989) 
24, i lin zł; (1990) 28 min zł.

Polski Fiat 126p Bis: (rocz­
nik 1988) 23.5 min zł; (1989) 25,5 
min zł; (1990) 28,5 min zł;

FSO 1500: (rocznik 1979) 9,2 
min zł: (1980) 10,5 min zł; (1982)
14.9 vn’n zł; (1983) 17.0 min zł; 
<1985» 22,2 min zł: (1986) 23,5 min 
zł; (1987) 25,0 min zł; (1990) 37 
rnln zł; 

Polonez: (rocznik 1984) 24,0 
min zł; (1985) 25,5 min zł; (1987) 
37 0 min zł; (1989) 45,0 min zł; 
(1'90) 53 min zł;

Wartburg: (rocznik 1979) 7,5 
min zł; (1985) 18,0 min zł;

Trabant: (rocznik 1983) 8,2 
min zł; (1988) 14,5 min zł:

Skoda: (rocznik 1985) 24 min 
zł;

Lada: (rocznik 1982) 20,3 min 
zł,

Marka i złoto w górę
W porównaniu do ub. tygod­

nia „ajbardziej nas interesująca 
na śląskim rynku waluta, czyli 
niemiecka marka poszła w górę. 
O i.e tydzień temu Bank PKO 
płacił (kunno — sprzedaż) 
59G0—6140, to w piątek kurs 
marki wynosif 6070—6230. Odpo­
wiednio też podskoczyły kursy 
w kantorach. W związku z za­
potrzebowaniem na .złoty złoi.i 
w kantorach płacono też więcej 
niż poprzednio. Przykładowo w 
Sosnowcu w „Opalu” cena złota 
podskoczyła aż o 2 tys. na gra­
mie.

Oto notowania:
Kantor wymiany walut 

„Agat” Mysłowice: dolar 9400— 
9550, marka 6050—6150, bon PKO 
9200—9400, złoto próba (583) 62 
tys. zł/gram.
Kantor wymiany walut „Opal” 

Sosnowiec: dolar 9400—9500, 
marka 6100—6200, bon PKO 
9300—9400, forint 130—135, koro­
na CSRF (—) — 290, lewa (—) — 
906. złoto próba (583) 64000 
zł. gram, srebro 900 zł/gram, 
platyna 90000 zł/gram.

Bank PKO Katowice: dolar 
945t -9550, marka 6070—6230, 
bon PKu 8800—9150, frank fran­
cuski 1310—1860, frank szwaj­
carski 7230—7430. funt angielski 
18600- 19140, szyling austriacki 
810—890.

(JMP)
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października 
Aurelii, Jadwigi, 

Teresy
Wschód słońca 6.00 
Zachód słońca 16,43

TELEWIZJA
PROGRAM I

WIADOMOŚCI: 16.00 19.30 22.30

13.30—15-55 Te.ewizja eduka­
cyjna

13.30 Spotkanie z literatura, kl. 
V — Mity

14.05 Agroszkoła — Układ ko­
stny

14.35 Język francuski (6) — kurs 
dla początkujących

15.05 Sezam — Archiwa ziemi
15.30 Uniwersytet Nauczjciel- 

ski
15.55 Program dnia
16.10 „Video-Top” .
16.20 „LUZ” — program nasto­

latków (młodzieżowe ugru­
powania polityczne)

11.15 Teleexpress
17.30 „10 mir ut”
17.45 „Rodzina Kanderów” (4) 

..Nowe porządki” — serial 
TP

18.45 XII Międzynarodowy Kon­
kurs Pian styczny im. Fry 
deryka Chopina — stvd:o 
konkursu

19-15 Dobranoc , Bolek i I.olek” 
20.05 Teatr Telewizji — Sławo­

mir Mrożek .Garbus" rez. 
Michał Kwieciński, wyk.: 
Małgorzata Niemirska, Ma­
rek Walc :ewsk , Mar.a 
Ciunelis, Leon Charewicz 
Janusz Michałowski, Woj­
ciech Malajkat

22.00 „Rzeczpospolita samorząd­
na”

22.45 Program publicystyczny
23.05 Międzynarodowe Spotka­

nia Wokalistów Jazzowych 
— Zamość '90 — koncert 
laureatów

23.40 Język niemiecki (1) — kurs 
dla początkujących

PROGRAM II

13.30 Powitanie
13.45 Antena „Dwójki"
14.00 CNN — Headline News
14.15 Studio sport
15.00 „Idy marcowe" — spot­

kanie w Uniwersytecie 
Warszawskim w rocznicę 
marca 68 — -eporta-

15.30 „Doktor Faustus” (3) — 
serial prod. RFN

16.30 „Ojczyzna — polszczyzna” 
— „wokół meczów”

16-45 „Widziane z Gdańska” — 
program publicystyczny

17.00 „O jeden za dużo” — dra- 
>at psychologiczny prod 

USA, wyk. Michelle Pfei­
ffer, Val Kilmer

17.45 „Opus sacrum” — poże­
gnanie Warszawy — re­
portaż o kolekcji Barbary 
Piaseckiej-Johnson

18.00 Aktualności Górnośląskiej 
Telewizji Regionalnej

18.30 „Studio im. Andrzeja Mun 
ka” — „Józef Piłsudski” 
cz. 2 — fragmenty filmu 
z 1937 r.

19.00 „Córki .larjŁałka — re­
portaż T. Litowczenki

19.30 Język angielski (1) — 
kurs dla początkujących

20.00 „Auto-Moto Fan Klub”
20.30 Studio im. Andrzeja Mun- 

ka — Bphdan Kasiński — 
Parada wspomnień

21-00 Film dokumentalny (po­
wtórzenie)

21-30 Panorama dnia
21.45 Sport
21.55 „Doktor Faustus” (3 — 

ost.) — serial produkcji 
RFN

22.55 „Rozmowy o cierpieniu”
23.10 Księgarnia' „Dwójki”
23 15 W czas e konkursu o kon­

kursie
0.10 Komentarz dnia
0.15 CNN — Headline News

PROGRAM III — REGIONALNY

11.00—16.00 Retransmisja progra 
mu satelitarnego CNN

16.00 „Jak Ru:ncajs z Cypiskiem 
zdobyli olany wojenne”

16.10 „Przygody pana Michała” 
— serial JVP pt. „Porwa­
nie”

16.40 Muzyczna 15 — program 
W Zamorskiego

16.55 Kalejdoskop sportowy
17.25 Muzyczne klocki — pro­

gram M Makaruk dla 
dzieci i dorosłych

18.00 Aktualności
18.30 Rernimscencje po Warszaw 

skiei Jesieni — program 
T de íJB-eaux

18.50 ..Wilka mihrtp Balzacs” — 
-serial TVP pt ..Contes­
sa” (

19.50—22.00 R-o'ransmiSja pro­
gramu samlitarneen TV-5

OSTRAWA
PROGRAM F 1

WIADOMOŚCI; tfi.ZS 1.9,34 0,10
15Z5 Człowiek człowiekowi czło­

wiekiem. 1S.5.Ï Obiektyw. 16.35 Ka­
deci marynarki, naprzód — serial 
historyczny — 1. 17.50 Echa spor­
towe. 18-50 Ćwiczmy; aérobic. 19.00 
Wieczorynka; Przygody kotka Da­
miana. 19.10 Wieczorem na ekra­
nie. 19.15 Program FMSW. 19.20 
Prognoza pogody. 13.50 Sondaże — 
program publicystyczny. 20.35 Cz.es 
ka i słowacka twórczość filmowa: 
Dotyki — film czeski. 22.10 Wyda­
rzenia, komentarze. 22.40 Upadek 
Włoch — film historyczny prod. 
jugosłowiańskiej.

PROGRAM TVC

15.05 Dla szkół: nauka o przvro- 
dzie. 15.30 Studio Kontakt. 18.45 
Program regionalny. 19.00 Czystość 
to zdrowie. 19.10 Aktualności. 19.30 
Amerykański j. angielski — 9.
19.50 Wieczorem na ekranie. 20.00 
Grabarki — ekranizacja opowiada­
nia G. de Maupassanta. 20.35 Ak­
tualności. 20.40 Minuty o sporcie.
20.50 Ach. pan jest wspaniały — 
melodie I. Korba r a — program 
muzyczny. 21.25 Aktualności. 21.30 
Rozmowy u mistrza Jana — pro- 
grani dyskusyjny. 22.10 Pęknięte 
lustro — film kryminalny produk 
cii niemieckiej z serii ..Proszę 
dzwonić na policję — nr 110”.

• RADIO

PROGRAM ł

WIADOMOŚCI: 5,00 ř.M 11.00 
13.00 14.00 16.00 16.00 20.00 21.00 22.00 
23.00.

5.05 Dixieland zamiast budzika.
5.20 Gimnastyka poranna. 5.30 Po­
ranne rozmaitości rolnicze. 5.55 
Więcej, lepiej, nowocześniej. 6.00 
Sygnały dnia. 8.15 Hadio biznes.
8 45 Special English — lekcja ję­

zyka an glo-amery kański ego. 8.55 
Jack Higgins „Czas w piekle”. 9.00 
Z tygodnia na tydzień. 10.30 Pa­
trick Sueskind „Pachnidło”. 10.40 
Granie jak z nut. 11.05 Szkoda ga­
dać. 11.30 Przeboje non stop. 12.05 
,.Z kraju i ze świata”. 12.25 W A- 
rneryce o Polsce. 12.35 Radio kie­
rowców. 13.08 Tańce minionej epo­
ki. 13.35 Rolnicza antena. 14.05 Ma­
gazyn muzyczny „Rytm”. 16.10 Mu 
zyka 1 Aktualności. 16.40 Radio Ar 
teł przedstawia, 16.50 Dziennik Ra­
dia Watykańskiego. 17.05 Jazz i 
piosenka — koncert dnia. 17.33 Wek 
tory. 18.05 Debata. 18.35 Notatnik 
kulturalny. 13.40 Dziwny jest ten 
rock. 19.00 ,.Z kraju i ze świata”,
19.30 Radio dzieciom. 20.10 Siadem 
naszych interwencji. 20.15 Koncert 
życzeń. 20.40 Przezorny Zawsze U- 
bezpieczony. 20.45 Andrzej Dra- 
wicz ..Pocałunek na mrozie”, 21.08 
Kronika sportowa. 21.30 Reportaż 
? XII Konkursu im. Fryderyka 
Chopina. 22.05 Reportaż z XII Kon 
kursu im. Fryderyka Chopina. 23.15 
Panorama świata. 23.30 Poetyckie 
prezentacje. 23.55—24.00 Myśli przed 
końcem dnia. 0.07 Muzyka nocą. 
0.48 Wiadomości .Głosu Ameryki”.

PROGRAM II
WIADOMOŚCI: 7.00 9.00 11.55
7.05 Słowo na dzień. 7.10 Mozaiki 

muzyczna. 8.00 Etniczne podróże 
muzyczne: Skandynawia. 8.20 Or­
kiestry, zespoły, soliści. 8.40 Maria 
Gordon Smith i George Rs Marek 
..Chopin”. 9.05 Muzykorama. 9.50 
Ken Follet ..Człowiek z Sankt Pe­
tersburg”. 10.00 XII Miedzynarodo 
wy Konkurs Pianistyczny im. F. 
Chopina. 14.30 Ken Foll**t ..Czło­
wiek z Sankt Petersburg”. 14,50 
Pamiętniki l wspomnienia: Jerzv 
Radliński — ..Obywatel Jazz”. 15.00 
Radio Kontakt. Í7.00 XII Międzyna 
rodowy Konkurs Pianistyczny im. 
F. Chopina. 21,30 Studio Form Do­
kumentalnych. 22.05 Ssnteza. 
dźwięk, muzvka. 22.40 Klub płv- 
tnwy. 23.45 Czas na jazz 0.50 Mi­
niatura literacka: „Anegdoty iite- 
lackie”.

PROGRAM HI
6.00 Zapraszamy do Tiójkl. 9.O0 

Serwis Trójki. 9.05 „Winien i Ma”.
10.30 Folk w pigułce, 10.40 Thomas 
Keneally „Arka Schindlera’. 10.50 
Blues w pigułce. 11.00 Kilka słów 
o... 11.10 Jazz w pigułce. 11.20 Kit­
ka słów o... 11.30 w kręgu muzy­
ki kameralnej. 12.00 Serwis Troj­
ki i Radio Kanada. 12.07 W tona­
cji Trojki. 13.00 Jarosław Abla- 
niow-Newerly „Alianci”. 13.10 Fow 
tórka z rozrywki. 14.00 Carl Phi­
lippe Emanuel Bach — portret 'ar 
ty si.v. U 00 Serwus Trójki. 15.05 Po 
Utyka d a wszystkich'. 15.10 Rock 
po polsku. 13.40 Sportowa Trojka. 
16.00 Zapiaszamy do Trójki. 19.30 
Złote lata Franka Sinatry. 19.50 
Thomas Keneally „Arka Schindle­
ra”. 20.00 Bielszy odcień bluesa.
20.30 Prezenty w beczkach.' 20.45 
Trzy kwadranse jazzu. 21.30 Ksia^ 
ka tygodnia, 21.45 Forum Młodych 
Słuchaczy. 22.15 Powieść w wyda­
niu dźwiękowym. 22.45 „Frycek i 
pan Chopin” ode. słuch. 23.00 .24 
godziny 10 minut”. 23.10 Radio 
Kanada. 23.15 Rockowania. 23 50 
Georges Bataille „Moja matka”. 
24.00 XII Konkurs Chopinowski. 
0.55 Miniatura poetycka.

PROGRAM IV
WIADOMOŚCI: 19.00
5.00—8,50 PROGRAM ROZGŁOŚNI 

PR KATOWICE. 5.00 Na Śląskiej 
Fali, w tym ra.in.; 6.45 Audycja 
publicystyczna. 8-30 Audycja ak­
tualna. 8.50 Radio najmłodszych. 
10.00 Poezja i muzyka: Mikołaj 
Gumilow ..Wiersze”. 10.30 Spotka­
nie 7 reportażem. 10.50 Kolekcja 
zespołu Bad- Boys Blue. 11,0(1 Dom 
i Świat, 12,30—14.00 PROGRAM 
ROZGŁOŚNI PR KATOWICE. 12.30 
Ekspres. 14.00 Popołudnie młodych 
sluchaczv. 16-00—24.00 PROGRAM 
ROZGŁOŚNI PR KATOWICE. 16.00 
Popołudniowy magazyn inf.-publie. 
16.25 Moje muzyczne pasje. 17.00 
Wędrówki muzyczne. 17.25 Maga­
zyn. muzyki country cz. I. 18.00 
„Twarze i męski” — tygod. kul­
turalny. 18.30 Magazyn muzyki 
country rz. IT. 19.05 Studio com­
pact. 21.00 Akordeon wczoraj 1 

dziś — audycja B. Pasternaka. 21.30 
Swing, swong, swing audycja w 
opracowaniu J. Bllewicza. 22-00 
BBC — retransmisja. 23.00 Muzyka 
lat 60. 23.55 Zakończenie programu 
1 hymn.

Polskie Radio i Telewizja za­
strzegają sobie prawo zmian w 
programie.

i KINA

WOJ. KATOWICKIE
KATOWICE: Kosmos — Tango i 

Cash (15 USA 14.30 17.00 19.30) 
Rialto — Klejnot Nilu (12 USA
9.30 12.00 14.30 17.00) Emmanuelle 2 
(18 fr. 19.30) Światowid — Weekend 
u Berniego (15 USA 9.30 12.00 14.30 
17.00 19.30) Klub Filmowca — Film 
A. Parkera (15.00) LIGOTA: Bajka
— Czarne Stopy (b.o. poi, 17-00) 
Książę w Nowym Jorku (12 USA
19.30) GÏSZOWIEC: Hala KWK 
,. Staszic” — Piekielny obóz (18 
USA 16.00 18.00).

BĘDZIN: Nowość. — Przygodv 
rabbiego Jakuba (12 fr. 17,00 19.15) 
Lotnik — Wirujący seks (15 USA 
17.00 19.15).

BYTOM: Bałtyk — Hobocop 2 
(12 USA 10.00 12,30 t 15,00 17.15 19.30) 
Gloria — Bagdad Cafe (15 RFN 
15.00 17.15 19,30).

<'HORZÛW: Połonin — Fiawo od­
wetu HR USA 15.00 17.15 19.30).

CHRZANÓW: Zorza — Zabójcza 
broń 2 (18 USA 14.30 16.30 18.30) 
Fablok — Bliskie spotkania ,z we­
sołym diabłem (b.o, poi:) M«onra- 
krr (12 USA).

DĄBROWA GÓRNU ZA: Ars 
Krwawy sport (15 USA 14.30 15.15 
19.60).

GLIWICE: Bajka — Nic .nic wi­
działem. nic nie słyszałem (15 USA 
10,00 12.30 15.00 17.15 19.30) Kino- 
Tcatr ,,X” - 48 godzin (15 USĄ
15.30 17.45 20.001.

.JASTRZĘBIE: FaJinram.! —
Krwawy sport (15 USA'

MYSŁOWICI : Adria Kto
wrobił kró-ika Rogera (b.o. USA
14.30 16.30 19.30).

Ol KUSZ: orzeł - Robncop 2 
(12 l>5A 16.00 IB.OOi

PIEKARY ŚLĄSKU. ; Zacisze 
Skarb Azteków (b.o. RFN 15.00) 
Piekielny uboż (18 USA Í7.U0 19,13).

PSZCZYNA: Wenus Krokodv’ 
Dundee 11 (12 USA).

RUDA ŚLĄSKA; Bałtyk - He 
mo (15 USA 17.00 19.00) KOCHI O- 
WICE: Rajka — 9 i poł tygodnia 
(13 USA 16.00 18,00 20.00) NOWY 
RYTOM: Patria — Karate Kid (15 
USA 17 00 19.00).
SOSNOWIEC : Muza — Cocktail 
(18 USA-9.30 12 00 U.30 17.00 1930).

ŚWIĘTOCHŁOWIC F : Colosseum:
— Upiór w operze (18 USA 17.on) 
Barn M?n (15 USA 19.00. Klub Vi­
deo 15.00)

TYCHY: Andromeda — Czary na 
Karaibach (18 fr. 9.30 12,00 14.45 
17.00 19.30).

WODZISŁAW: Czar —■ Przygody 
rabbiego Jakuba (12 fr. 14.3Ô 16.30 
18.45).

WOLBROM: Radość — Wpływ 
Księżyca (15 USA 16.30 18.00).

ZABRZl Marzenie — Krwawy 
sport (15 USA 10.30 15.00 17.00) Czar v 
na Karaibach (1R fr. 19.30) A polin
— Sextelefon (18 USA 19.00) Upiór 
w operze (18 USA 17.00) BISKUPI­
CE: Górnik — Galimatias (b.o. poi.
16.30) F/X (15 USA 18.30) ROKIT­
NIE A: rokój — Predator (15 USA 
17,00 19 00).

7, ORT: Znicz — Lody na patyku 
5 (18 RFN-lzrael. 15.00 17.00 19.15).

WOJ. BIELSKIE

BIELSKA-BIAŁA: Apoll« — Lo­
dy na patyku 5 (IR RFN-Izrael.
15.30 17.45 20.00) Rialto — Parszywe 
dranie (13 USA 9.30 11.30 15.00 17.15
19.30) Złote Łanv — Batman (b.o. 
USA 17.15 DKF 19.30).

ANDRYCHÓW: Beskid — Krót­
kie spięcie 2 (12 USA 15,30) Ryko­
szet (18 USA 17.30 19.30).

CIESZYN: Piast — Batman (b.o. 
USA 15.00 17.15 19.30).

KOZY: Marzenie — Dom przy 
Caroll Street (15 USA 16.30 19.30).

KĘTY: Hejnał — M. A. S. H. 
(15 USA) DK — Krwawy eport (15 
USA).

OŚWIĘCIM: Luna — Nic nie wi­
działem. nic nie słyszałem (15 USA
15.30 17.45 20.00) Przodownik — 
Samotny wilk McQuade (15 USA 
17.45 19.45). . x

SUCHA BESKIDZKA: Smrek — 
Prawo odwetu (18 USA 15.30) Sex­
telefon (18 USA 17.30 19.30).

SZCZYRK: Beskid — Rain Man 
(15 USA 16.00) Prawo odwetu (18 
USA 19.00),

STRUMIEŃ: Wisła — Harry 1 
Hendersonowie (b.o. USA 15.15) 
Rykoszet (18 USA 17.00 19.00).

USTROŃ: Uciecha — Rykoszet 
C1« USA 17.00 19.00).

WADOWICE: Szarotka — Nic nie 
widziałem, nic nie słyszałem (15 
USA 15.00 17.00 19.00).

WISŁA: Marzenie — Akt zemsty 
(18 USA 15.00 17.15 19.30).

ŻYWIEC: Janosik — Zabójcza 
broń 2 (18 USA 15.30 17.30 19.30).

WOJ. częstochowskie
( ZĘSTOi HO W A ; Wolność — 

Tango i Cash (15 USA 10.00 12.30 
15.15 17.30 19.45).

DOBRODZIEŃ: Rodło — Prze­
słuchanie (18 poi. 17.30 20.00),

KRZEPICE: Warta — W Imię 
pr/yiazni (18 fr. 17.00 19.00).

LUBLINIEC: Kometa Piekiel­
ni obóz (18 USA 17.00 19.00).

OLESNO: Znicz — Karate Kid 
(15 USA 17.00 19.30).

Instytucja Filmowa Dystrybu­
cji Filmów „Silesia-Film** za­
strzega sobie możliwość zmian 
repertuaru.

TEATRY
CHORZÓW; Teatr Rozrywki g 

20 Teatr Ewy Demarczyk. O- 
ŚWIĘCIM; MDK g. 10 i 12 — Szary 
Smok (Teatr Dzieci Zagłębia z Bę­
dzina)’.

WPKiW
im. Gen. J. ZIĘTKA

GÓRNOŚLĄSKI PARK ETNO­
GRAFICZNY’ czynny od wtorku do 
niedzieli w godz. oď 10—17, ZOO — 
zwiedzać można codziennie od 10— 
—17, kasy czynne do 16.

DYŻURY SZPITALI
KATÓW i CL: chirurgia ogölna. 

ciur, urazowa, interna ■— Szpital 
ni J. chirurgia i laryngologia ozie 
ci — Klinika BYTOM, H. Sawic­
ki.:! 4 laryngologia dorosłych — 
Szpital Wojewódzki TYCHY, M. 
Fornalskiej 2. chir. stomatologicz­
na — PSK. Francuska 20, okulisty­
ka — Szpital Górniczy BYTOM, 
ciur, naczyniowa — 1 Katedra 1 
Klinika Chir. Ogólnej i Naczyń 
Sl.A.M. OCHOJEC, Ziołowa 46, 
neurologia — Klinika Neurologicz­
na w LIGOCIE, Medyków 12, (dla 
dzielnic południowych od Tysiącle­
cia po Kostuchnę), Oddział Neu- 
rologiczny Szpitala nr 5 SZOPIE­
NICE, Korczaka 27 (dla centrum, 
dzielnic północnych oraz Siemia­
nowic ŚI.), pediatria — Szpital nr 
4 JANÙW, Szopienicka 10 (dla dziel 
i ic; Szopienice, Murcki Í Mysło­
wic). Szpital nr 3 Macieja 10 (dla 
pozostałych dzielnic).

BIELSKO-BIAŁA: DYŻURY
ST AIE PEŁNIĄ: Szpital nr 1 - 
Wyspiańskiego 21, Szpital nr 2 — 
Wyzwolenia 18, Szpital nr 3 — So­
bieskiego 83, Szpital nr 5 - ß. 
Plater 17. INFORMACJI o działal­
ności Wojewódzkiego Szpitala Spe 
cialistycznego udziela Sekretariat 
tel. 243-10 i 224-32 w godzinach od 
7 do 14.45.

CZĘSTOCHOWA: chirurgia ogól­
na, chir. urazowa, urologia, larjn- 
gołogia — Szpital im. Rydygiera 
PPF 13/27, okulistyka, neurologia 
— Szpital im. Biegańskiego Mic­
kiewicza 12, Oddział Zakaźny WSzZ 
pełni dyżury codziennie dla całego 
województwa z wyj. ZOZ Lubli­
niec i ZOZ Olesno; oddziały: gine­
kologiczno-położnicze, dziecięce, 
wewnętrzne — przyjmują codzien­
nie każdy dla e wo je go rejonu; 
oddz. chir. dziecięcej Szpitala im. 
L. Rydygiera pełni całodobowe 
dyżury dla dzieci 0—3 lat z tere­
nu województwa. Ośrodek Dializ: 
526-72. Oddział Nefrologii WSzZ o­

raz Oddział Chir. Naczyń Woje­
wódzkiego Szpitala Specjalistycz­
nego pełnią dyżury codziennie.

ftOCNE
DYŻURY APTEK

KATOWICE: ul. ul. 3 Maja 33. 
Marchlewskiego 6, MURCKI, pi. 
Kasprowcza 4.

POGOTOWIA
Ratunkowe — 999, Straż Pożar­

na t- 998, Policja — 997, Gazowe 
(dla Katowic) — 515-411, Energe­
tyczne (dla Katowic) — 584-653, 
Pomoc Drogowa PZMot. — 9X1. 
598-856, 539-833 (dla Katowic),
413-305 (dla Chorzowa), Pogotowie 
ulicznej sieci wodno-kanalizacyjnej 
(dla Katowic, Mysłowic 1 Siemia­
nowic SI.) — 516-094.

WAŻNIEJSZE 
TELEFONY

INFORMACJA: telefoniczna — 
913, ogolna — 911, paszportowa — 
955, Radio-Taxi — »19, Telefon Za­
ufania — 586-555 (g. 14—6). PKP —
537- 313. 537-336, 537-360; kasy: o ce­
nach biletów — 463-213, o cenach 
przesyłek bagażowych 575-478. 
PKS — 589-465. WPK — 519-039, 
519-040, inf. służby zdrowia — 
514-129 (g 8—i5). mf. Orbisu” — 
598-533, PIH — 518-061, inf, UrzædU 
Miejskiego Młyńska — 537-395,
538- 011, Centralna Dyspozytornia 
Służb Komunalnych — 538-275, Za­
rząd Wojewódzki PCK — 512-012. 
Onkologiczny Tel. Zaufania GLI­
WICE czynnv w pontedz. i czw : 
311-061, w. 248, Wojewódzki Punkt 
Konsultacyjny ds. Narkomanii, nl. 
Hallera 70. tel. 569-984 (czynny w 
poniedziałki, wtorki i czwartki od 
9 do 73, w árodv i piątki od Ö do 
18).

PRZERWY W DOSTAWIE, PRĄDU
W Aniu 16.10. 1990 r. dla 

PT odbiorców zamieszkałych 
w Zabrzu; ul. Wolności 335— 
399, Nast. kol. piask., ul. 
Rymera 48—52, Biurowiec 
Gazobudowy, Zabrzańskie 
Gwarectwo Węglowe, ul. 
Pośpiecha, pawilon handlo­
wy, ul. PPR 1—28, parafia 
kościoła Sw. Anny, Os. Po­
śpiecha, ul. Jerzego, ul. Bro­
niewskiego, ul. Marchlew­
skiego.

W dniu 17.10.199« r. dla 
TT odbiorców zamieszkałych 
w Zabrzu; ul. Krasińskiego, 
Buchenwaldczyków, W. Wa­
lewskiego, ul. Boh. Warszaw 
skieb, Mehoffera, Gw. Lu­
dowej 27. ul. Kobylińskiego, 
Kupki. Krasickiego, sskoła, 
ul. Brzóski, Brodzińskiego, 
Gen. de Gaulle'a 34—66. ul. 
1 Maja, Komenda Rejo­
nowa Policji, Technikum Gór 
nicze, ul. Sobieskiego 3- -33.

W dniu 18.10.1990 r. da 
PT .odbiorców zamieszka­
łych w Zabrzu: ul. 3 Ma­
ja 42—79, Marcina, Matejki 
1—15, Zana, ul. Zakątek, Hoj- 
nickiego, Szenwalda 11—13, 
PI. Targowy, Slęczka 1—6, 

Tuwima 18—42, Studium Me­
dyczne, ul. Wyczółkowskiego 
1—11, ul. Reymonta 2—fl.

Powyższe wyłączenia zwią­
zane są z pracami konserwa­
cyjnymi za co Rejon Energe­
tyczny Zabrze przeprasza 
PT odbiorców. Bliższych in­
formacji udziela Rejon Ener­
getyczny Zabrze tel. 71-50-16.

W okresie od 16-10.1990 r. 
do 30.11.1990 r. mogą nastąpić 
przerwy w dostaw:e energii 
elektrycznej w godz. od 8.00 
—14.00, dla odbiorców za­
mieszkałych w Zabrzu Os. 
Dożynkowa wg. potrzeb wy­
konawca.

Powyższe prace związane 
są z wykonywanym remon­
tem kapitalnym sieci niskie­
go napięcia oraz oświetlenia 
ul.cznego, za co Rejon Ener­
getyczny Zabrze przeprasza 
PT odbiorców.

Bliższych informacji w 
sprawie codziennych włą­
czeń, można uzysk; ć w Re­
jonowej D; spożyćJi Ruchu 
tel. 71-50-16, 3U34kr

ZAKŁADY GÓRNICZO-HUTNICZE „ORZEŁ BIAŁY” 
W PIEKARACH SŁĄSKICH UL. ROZnZIEŃSKIEGO 23 

ogłaszają przetarg nieograniczony na sprzedaż nosłępuiatych pojazdów:

I p. Typ pojazdu Ilość szt. Rok. Cena wywoł Cena wywo.
prod. I. przetargu II przetargu

1. Mieszalnik betonowy Star A 28 Z 1 1979 9.132.000 fc.871.500
2. Autobus Jelcz typ 706 RTO 1 1973 5.500.000 4 125.000
3. Koparka kołowa K 607 1 1979 50.000.000 37.500.000
4. Wózek podnośnikowy typ DV 1733-33-22 1 1980 11.000.000 8.250.000
5. Lokomotywa elektiLD-10 2 1955 10.180.000 7.635.000
6. Elektrowóz typ 503 1 1955 12.216.000 9 162.000
7. Elektrowóz typ BO 24 T 2 1955 24.452.000 18.322.000
8. Elektrowóz typ GBM 345 A O 1955 12.216.000 9.162.000
9. Wywrotka do od wozu żużla 4 1989 4.000.000 3.000.000

10. Wywrotka do odwozu żużla 16 1987 1.500.000 1.125.000
11. W'agon samowyładowawczy typ 41 WS 33 1952 12.522.000 9.391.500
12. Ładowarka typ LK-1 3 po rem. kap. 160.000.000 120.000.000
13. Elektrowóz BO-24 N 70 KW 1 1955 25.300.000 18.750.000
14. Lokomotywa spal. LS-300 1 1965 72.000.000 54.000.000
15. Lokomotywa spal. SM-30 1 1970 84.484.000 68.364.000
16. Lokomotywa spal. 401 Da 1 1973 157.947.000 118.460.000
17. Samochód Nysa Towos 1 1975 5.000.000 3750.000
18. Samochód Fiat 125p Pogot. pomiar. 1 1979 3.155.000 ?.366.n00
19. Mieszalnik betonu Star 1 1979 11.200.000 8.400.000
20. Przyczepa 3t. 1 1972 1.950.000 1.486.500

Przetarg odbędzie się w Bytomiu przy ul. Siemianowickiej 96 na terenie Zakładu „Mar­
chlewski” o godz. 10.00 w 14 dniu od daty ukazania się ogłoszenia.

W razie niedojścia do skutku I przetargu — II przetarg odbędzie się w tym samym dniu 
i miejscu o godz. 12.00. Wadium w wysokości 10 proc, ceny wywoławczej na.eży wpłacić 
w kasie przedsiębiorstwa do godz. 9.00 dnia przetargu.
Zainteresowanych przetargiem prosimy o kontakt z Działem Głównego Mechanika nr tel. 
81-34-81 wewn. 201* 204.
Zastrzega się prawo wycofania pojazdu z przetargu bez podania przyczyny.
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Udzielam poparcia kandydatowi na Prezydenta RP 
WŁODZIMIERZOWI CIMOSZEWICZOWI — Prze­
wodniczącemu Parlamentarnego Klubu Lewicy De­
mokratycznej

Imię i naz­
wisko Wiek Adres za­

mieszkania

Nr dowodu 
osob., pasz­
portu lub 

księżeczki 
wojskowej

Własno 
ręczny 
podpis

zgłoszenia prosimy przesłać lub dostarczyć (do dnia 22.X br.) 
na jeden z nizei podanych adresów:

1) . Rada Wojewódzka SdRP
40-953 Katowice ul. Opolska 15 
(dawniej Liebknechta)

2) . Rada Wojewódzka SdRP
43-300 Bielsko-Biała ul. Słowack<e- 
kiego 15

3) Rada Wojewódzka SdRP
42-200 Częstochowa ul. Waszyngto­
na 4 8 (II p.).

Pc ťpisy można również sktadać osobiście w lokalach woje­
wódzkich, rejonowych i miejskich rod SdRP właściwych dla 
miejsca zam.eszkania zgłaszającego.

2433
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„Prezydent miasta Katowic ogłasza konkurs na 
stanowisko Dyrektora Rejonowego Przedsiębiorstwa 
Inwestycji w Katowicach.

Kandydaci przystępujący do konkursu powinni spełniać na­
stępujące warunki:
1. wykształcenie wyższe,
2. dobra znajomość zagadnień ekonomicznych, finansowo- 

księgowych oraz inwestycji miejskich,
3. zdolności kierownicze i organizatorskie,
4. staż pracy minimum 8 lot,
5. dobry stan zdrowia.

Oferty zawierające:'
1. kwestionariusz osobowy z fotografią,
2. opinię z dotychczasowych miejsc pracy za okres ostat­

nich pięciu lat,
■3. odpis dyplomu ukończenia studiów, 
4 aktualne świadectwo zdrowia,
5. koncepcję funkcjonowania przed-iębiorstwa — na piśmie, 
należy kierować
do Wydziału Organizacyjno-Administracyjnego Urzędu Miej­
skiego w Katowicach ul. Młvńska 4 w terminie Í4 dni od 
doły ogłoszenia w prasie.
Informacje o przedsiębiorstwie zostanę udostępnione kandy­
datom po zakwalifikowaniu ich do udziołu w konkursie.
O terminie przeprowadzenia konkursu kandydaci zostaną po­
wiadomieni indywidualnie.
Zastrzega się prawa odrzucenia oferty bez podania przyczyn. 
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CHC' SZ ZROBIĆ DOBRY INTERES 
kup nasze okna i inne wyroby,. nie czekaj, aż kosfty ogrze­
wania przerosną Twoje możliwości!

TARTAK I STOLARNIA KOBIÓR — AGENCJA 
43-210 Tychy — Kobiór, ul. Centralna 56 

oferuje do sprzedaży 
dla wszystkich odbiorcow w kraju

STOLARKĘ OKIENNĄ TRZYSZYBOWĄ 
W RÓŻNYCH KOLORACH

Prostota cbsługi I konserwacji, oszczędność 20" o energii 
cieplnej w sezonie w stosunku do tradycyjnej stolarki — to 
zalety naszych okien.

Szczegółowych informacji udziela Dział Zbytu 
łel. 27-37-23, 27-00-81 lub 27-88-69

31026 kr

•••••••••••••••••«••••••••••••••«•••ne««»

GLIWICKIE PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT INŻYNIERYJNYCH PW 
GLIWICE, UL. BŁONIE 12.

oferuje do natychmiastowej sprzedaży
■# w dowolnej ilości — żużel wielkopiecowy (służący między 

innymi do budowy dróg i placów).
Odbiór żużla z hałdy przy Hucie Łabędy.
Zapewniamy załadunek.
Szczegółowych informacji udziela Dział Produkcji — tel.
32-09-40 w. 3P lub 291. ZAPRASZAMY.
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GMINNA SPÓŁDZIEINIA „SCh" W SKOCZOWIE 

ogłasza przetarg
na sprzedaż budynku restauracji „No Kamieńcu” w Ocha­
bach wraz z obiektami towarzyszącymi.

Cena wywn’awcza 884.000.000.' — zł.

Przetarg odbędzie się w dniu 24 października o godz. 10.00 
w świetlicy GS w Skoczowie przy ul. Mickiewicza 4.

Informację w sprawie przetargu udziela Zarząd GS tel. 
33-83-5. W przetargu mogą wziąć udział tylko osoby fizycz­
ne i prawne nie posiadające udziałów zagranicznych.

Warunkiem uczestnictwa w przetargu Jest wpłacenie do ko- • 
sy GS wadium w wys. 50 min najpóźniej w dniu przetargu. 
Wygrywający przetarg w wypadku niezawarcia umowy sprze- 

Idaży trnci wadium. Zastrzegamy sobie prawo unieważnienia 
przetargu bez podania przyczyny.
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<■ ZACHODNIOEUROPEJSKI KONCERN 
POSZUKUJE POLSKIEGO PRZEDSIĘBIORSTWA 

DO PRODUKCJI LICENCYJNEJ KOMPRESORÓW 
I GENERATORÓW

Wstępne informacje w celu nnwiçzoniâ kontaktów prosimy 
kierować Listy „1575" Biuro Ogłoszeń Katowice.

2413

Za łreść ogłoszeń redakcja „Trybuny Śląskiej" nie odpowiada. 
Informacji udziela tylko Biuro Ogłoszeń: telefon centrali 
537-241, wewn. 2<18 (ogłoszenia zwykła), 5fl0 (ekspresowe) łeb 
bezpośredni 538-663. Korespondencję w sprawie ogłoszeń »46Ä- 
sować: Biuro Ogłcszcń 40-952 Katowice, ul. Młyńska 1.

Przedsiębiorstwo Transportowo-Produkcyjn« 
„TRANSBUD" 

Żywiec, ul. Kabały nr 2

OGŁASZA PRZETARG NIEOGRANICZONY 
NA NIŻEJ WYMIENIONE ŚRODKI;

Lp / Środek 
transportu 

i

Typ Nr inw. Rok 
prod.

Stop, 
zuż.

Cena 
Wywoł

1. sam. Kamaz 5511 1710 1930 60% 39.200.000 zł
2. sam. Kaniaz 5511 1529 1978 6O»'o 39.200.000 zł
3. sam. Kamaz 55Ï1 1713 1930 6C% 39.200.000 zł
4. sam. Kamaz 5320 1361 1978 45% 53.900.000 zł
5. sam Kamaz 5320 1408 1978 43.100.000 zł
6. sam. Kamaz 5320 1390 1978 53% 46.060.000 zł
7. sam. Kamaz 5320 1407 1978 42% 46.840.000 7ł
fl. sam. Kaniaz 5320 1413 1978 55% 43.100.000 zł
9. sam, Kamaz 5410 1789 1981 40", o 58.800.000 zł

10. sam. Kraz 256B 1548 1978 70% 18.000.000 zł
11. sąm. Kraz 256B 1533 1978 50% 30.000.000 zł
12. sam. Jelcz 3W317 2107 1987 287« 90.000.000 zł
13. sani. Jelcz 3W317 2106 1987 25«', 93.750.000 zł
U. sam. Jelcz 325M 1948 1981 35% 85.150.000 zł
15. sam. Tatra 815S3 1890 1983 65« 63.000.000 zł
16. dźwig Lech ZK101 1188 1977 60«, » 21.000.000 zł
17. ćementonaczepa CN-165 1390 1977 45% 45.100.000 zł
18. naczepa NW-180 1495 ’978 55% 38.1-59.000 zł
19. przyczepa HL8011 ls79 1978 60»', 18.000.000 zł

Przetarg odbędzie się w dniu 24 października o godz. 10. 
w przedsiębiorstwie. W razie niedojścia do skutku pierwszego 
przetargu z braku nabywców drugi przetarg odbędzie się w 
tym samym dniu i miejscu o godz. 13.
Wadium w wysokości 10% ceny wywoławczej należy wpłacić 
w kosie przedsiębiorstwa do Zgodz. 9.
Ogłaszający przetarg nie odpowiada za wady łtzyczne oraz 
me uzupełnia braków w wyposażeniu i osprzęcie sprzedawa­
nych środkow. Zatrzega się prawo wyboru oferenta oraz od- 

I wołanie przetargu w części lub całości bez podania przyczyn.
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POLITECHNIKA SLĄSKA W GLIWICACH 

postukuje : 

kontrahentów do przejęcia po PSS „Społem" 
z dniem 1 stycznia 1991 roku, prowadzenia w Gli­
wicach działalności żywieniowej dla studentów i 
pracowników Uczelni W oparciu o stołówki:

— pracowniczą przy ul. Konarskiego 22; t
— studencką przy ul. Łużyckiej 24.
— studencką przy ul. Fszczyńskiej 85;

Warunkiem powierzenia działalności żywieniowej 
jest zapewnienie przez potencjalnych kontrahen- 
tów:

TOTO
DUŻY LOTEK

I LOSOWANIE
39 12 8 36

II LOSOWANIE
37 47 25 26

••••••«••••••••••«••••••••••••••••••••M IJ 
UWAGA! OKAZJA!

Atrakcyjna oferta 
dla handlowców branży mięsno-spożywczej. Nasza firma uru­
chomiła linię produkcyjną paczkowania próżniowego mięso 
i wędlin.

OFERUJEMY 
wędliny najlepszej jakości w paczkach po 100g, 

150g, 200g, 
po cenach konkurencyjnych 

Świadczymy Jednocześnie
USŁUGI W ZAKRESIE PACZKOWANIA PRÓŻNIOWEGO 
WĘDLIN do 2 ton dziennie, w oparciu o sprzęt najwyższej 
jakości.
Zainteresowanych prosimy o kontakt z działem hand.owym 
naszej Spółki.
Spółka Techniczno-Handlowa z o.o. „CONCORDIA" w Zabrzu 
—> Makoszowy, ul. Legnicka 21. Tel. 71-66-01. 2378
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JitaitíjfBXíi
przedsiębiorstwo handlu zagranicznego 

„BALTONA" SPÓŁKA AKCYJNA 
uprzejmie informuje 

P.T. Klientów
że z dnjem 15 października 1990 r. rozpoczyna działalność 
handlową własny

salon sprzedaży 
(sklep eksportu wewnętrznego) 

w Olkuszu ul. Plac Konstytucji 3 Moja nr 4 w Osiedlu Sło­
wików, telefon- 435-148.

POLECAMY:
Ä- wszystkie branże

atrakcyjne towary znanych firm światowych
•łjb atrokcyjne ceny
Sprzedaż za waluty wymienialne, bony Banku PKO SA oraz 
złotówki
Zapraszamy na zakupy przez cały tydzień w godzinach: 
od poniedziałku do soboty od 10.00 do ,18.00 w każdą nie­
dzielę od 9.00 do 14.00.

ŻYCZYMY UDANYCH ZAKUPÓW

— wysokiego poziomu usług żywieniowych;
— kompleksowego prowaazenia działalności (zaopatrze­

nie, magazynowanie, produkcja, obsługa finansowo- 
księgowa i administracyjna itp.);

— zatrudnienia dotychczasowych pracowników stołówek, 
którzy wyrażą wofę kontynuowania pracy.

Oferty należy kiera .siać do Dyrektora Aaministracyjnego Po- 
li lechniki Śląskiej — Gliwice ul. Konarskiego 18 (pok. 419) 
tel. 31-58-57, w terminie do dnia 31 października 1990 roku.
Politechnika Śląska zastrzega sobie prawo nieskorzystania 
z oferty bez podonla przyczyny.

31096 kr

„GMINNA SPÓŁDZIELNIA 
„SAMOPOMOC CHŁOPSKA W JAWORZNIE

wzywa członków Spółdzielni do zgłoszenia się w siedzibie 
Zarządu przy ul. Pocztowej 9 w celu uregulowania spraw 
członkowskich ora wskazania aktualnego miejsca zamiesz­
kania w terminie do dnia 30 listopada 1993 r.

N,esta menie się w podanym wyżej terminie spowoduje 
■ uznanie, iż członkostwo wzywanych osób nie istnieje".
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INFORMUJE
• ANATOLU Karpow poprosił 

w piątek o przełożenie zaplano­
wanej na ten dzień trzeciej par­
tii meczu o mistrzostwo świata 
z G ar r im Kasparowem. Rozpocz- 
nie sie wiec ona w poniedziałek. 
W trakcie meczu obaj rywale 
mają prawo trzykrotnie zażądać 
przełożenia gry.
• KRLD I KOREA PŁD. za­

akceptowały generalne zasady, 
zgodnie z którymi utworzona zo­
stanie wspólna reprezentacja ko­
reańska na najważniejsze impre­
zy sportowe — powiedział połud- 
niowokoreański minister sportu. 
Czyżby więc na IO w Barcelonie 
wystąpiła już jedna Korea?

• SIATKARZE AZS Częstocho­
wa po dwóch wygranych (3:1 i 
3:0) z Vojvodiną Novy Sad. awan­
sowali do kolejnej rundy rozgry­
wek o Puchar Konfederacji.

• WYGRYWAJĄC 62:23 rewan­
żowy mecz barażowy ze Spar tą 
Wrocław, żużlowcy Falubazu Zie­
lona Góra utrzymali się w I li­
dze.

• WAYNE Gretzky postanowił 
zmienić hokejowy kij z drewnia 
nego na aluminiowy. Sądzi, że to 
pomoże mu w pobiciu rekordu 
Gordie Howe’a, który w lidze 
NHL strzelił 801 goli. Gretzky ma 
iCh już 6Î9.

• ZWYCIĘZCĄ supermaratonu 
(100 km) został w Kaliszu Miro­
sław Bauasiak (Ostrów Wlk.) — 
7.00.53 godz.

• KLASYK kolarski Paryż — 
Tours (283,5 km) wygrał Duńczyk 
Rolf Soerensen.
• W BOKSERSKIM meczu ju­

niorzy Polski wygrali z CSRF 
14:10.

• PUCHAROWY mecz z Olympi 
que Marseille. Lech Poznań roz- 
pocznie o godz. 20.45 (bezpośred­
nia relacja TV do Francji). Za 
ten „gest*’ Lech otrzyma 100 tys. 
dolarów, sprzęt „Adidasa” war­
tości 50 tys. doi. oraz pokrycie 
kosztów przelotu i utrzymania 
ekipy we Francji.
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KOSZ PEŁEN (NIEZDROWYCH) EMOCJI
W rodzinie Nikodemœ^czôw

„Bobry" miem wysoko będą ciche dni

do­

la-
Debiut Salety

kobiet

REKI TlYlffi*
I m SIKI«

Z Warszawy od specjalnego wysłannika

Silni ludzie
z Tarnowskich Cór

W lidze rugby

6)

2
Agulin

jednak

Eliminacje ME

JERZY WYKROTA

Meldunek z Ząbek
Awansem w I lidzeI liga mężczyzn

Górnik

Jarmula - showAkrobaci-przeciętnie
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W eliminacyjnym meczu gru­
py I piłkarskich mistrzostw Eu 
ropy Francja pokonała w Pary­
żu CSRF 2:1 (0:0).--Obie bramki 
di a gospodarzy zdobył Jean- 
Pierre Papin w 60 i 82 min., dla 
Czechosłowacji — Tomas Sku­
hra vy w 88 min.

W rodzinie trenerów Emila i Tadeusza Nikodcmowicaów prze« 
pewien czas będzie obowiązywała cisza. Emil Nikodemo« icz, pro 
wadzący Zagłębie, musiał znów ustąpić swojemu bratu Tadeuszo­
wi, który kierował zwycięską Polonią. Obrońcy tytułu mistrzow­
skiego wygrali w Sosnowcu z Zagłębiem 5:3 i umocnili sie na 
pierwszym miejscu. Teraz wyjeżdżają na turniej climinwevînv w 
Pucharze Europy i rywale będą mieli okazję zbliżyć się do Po­
lonii. Nadal trwa zacięta rywalizacja o miejsce w pierwszej 
szóstce.

1igowym koszem przyniosły sporo emocji. Tym ra- 
punkt lepsza okazała się Stal Bobrek.

Foto: Z. Wieczorek

11—U 
u—in 
15—15 
18—13 
13—14

potem sfaulował 
tym momencie 

wspomniane we

RozwoJ - 
nia — Lnia 
takus 76:94, 
blin 103:84.
Pascal

1)
2)
3)
4)

Herbowe spotkania koszykarzy z Sosnowca I Bytomia zawsze 
należały do niezwykle emocjonujących i obfitowały w wiele 
dramatycznych wydarzeń. Rozpoczęło się i zakończyło nieszczę­
śliwie dla Victorii. Najpierw podczas rozgrzewki urwał się jeden 
z koszy, a na 6 sekund przed końcem wtargnęli na parkiet pseu- 
dokobice, a z trybun posypały się puszki, 
przegrała ze Stalą Bobrek zaledwie jednym 
i straciła kolejne punkty w rozgrywkach, 
brek jest liderem i w 
oddała prowadzenie.

Zawodnicy Śląska Tarnowskie Góry nie zaprzepaścili szansy 
i w swojej hali wywalczyli tytuł drużynowych mistrzów Polski 
w podnoszeniu ciężarów. Na oficjalny werdykt przyjdzie jesz­
cze poczekać, bowiem zespoły wystąpiły w niekompletnych 
składach i dopiero po doliczeniu wyników uzyskanych przez tych 
kadrowiczów na turnieju w Izraelu będzie znana ostateczna kla­
syfikacja. Niemniej jednak nic chyba nie odbierze już zawodni­
kom z Tarnowskich Gór mistrzowskiego tytułu, ich przewaga jest 
bowiem znaczna.

Hutnik Warszawa — Widzew Łódź 
Korona Kielce — Gwardia Warszawa 
Ostrovia — Odra Wodzisław 
Pogoń Szczecin — Jagiehonia
Polonia Bytom — Górnik Wałbrzych 
Rakow — Lechia Gdańsk 
Stal Rzeszów — Szombierki Bytom 
Stoi St. Wola — Resovia

Siarka Tarnobrzeg

10—16
10—16
7—16
7—16
2—10

ARSZAVVSKI „EX­
PRESS” 
uważa i 
Lepiej 
wany, 
nowym

Drania 
Andaluzja 
Walka 
Victoria 
Chorzowianka 
Grunwald 
Czerwionka

Gdańsk 3:2 (1:1) 
(12 z karnego i 53) 
(56) — dla gospoda­
rz zeszó w-Szom bierki

Jedni dla pieniędzy, 
drudzv dla zdrowia

W zwycięskim zespole 
sze wrażenie sprawił 
Seweryn, który

swego zespołu. Drtí­
te i dzia łem po raz 
muszę stwierdzić:

1 zaskoczyła. Wraca- 
wi-

Koszykarze Victorii w nie­
dzielę wygrali niezwykle ważne 
spotkanie z AS PRO . (dawniej 
Gwardia) Wrocław, ale począ­
tek był wręcz fatalny. Przewa­
ga wrocławian wynosiła już 19 
punktów, ale 8 nîinut dobrej 
gry gospodarzy spowodowało, 
że przewaga zmalała do czte­
rech „oczek”. Goście im bliżej 
końca, tym większe wykazywa­
li braki kondycyjne i sosno wi­
ązanie objęli prowadzenie, któ­
rego nie oddali do końcowej 
syreny.

• Za rzucanie przez kibiców 
petard 1 płonących przedmiotów 
podczas pucharowego meczu ze 
Swiftem. Legia zapłaci 2506 fran­
ków szwajcarskich.

• Piłkarze Romy — Peruzzl 
i Carnevale — zostali zdyskwali­
fikowani na rok za używanie 
środków dopingujących.

10
10
10

1 a»—136 
196—163 
172—124 
177—161 
167—164 
157—149 
188—202 
146—160 
162—186 
182—215 
137—179 
125—179

— Idę się powiesić — po­
dobno powiedział w przerwie 
meczu trener Andrzej Strejlau.

Ale po jego zakończeniu 
dał:

Jeszcze się zastanowię...

O zwycięstwie gości zadecydo­
wała niezwykle konsekwentna 
gra od początku do końca. W 
swoich szeregach, poza Amery­
kaninem Tyronem Pittsern, nie 
mieli słabych punktów. Kto 
wszedł na parkiet, był niezwy­
kle pożyteczny, czy w obronie 
czy w ataku. Mariusz Sobacki 
w odpowiednich momentach po 
trafił celnie rzucić z dystansu, 
podobnie jak Ryszard Prostak, 
którego doświadczenie przydało 
się w ..gorących” momentach w 
drugiej połowie. Mariusz Batik, 
choć w* drużynie seniorów naj­
młodszy. kilka razy zgubił swo­
ich bardziej rutynowanych ry­
wali. Tę trójkę dobrze uzupeł­
niali: Robert Kości u k, Piotr Pa­
wlak oraz Leszek Strzelecki.

Ostatnie dni przed dzisiejszym odlotem do Londynu nasza ka- 
dra spędziła na zgrupowaniu w podwarszawskich Ząbkach. W 
zajęciach uczestniczyło 14 zawodników, w Łym lekko kontuzjo­
wani R szard Tarasieuicz i Jacek Ziober. W Anglii do ekipv 
dołączą Dariusz Dziekanowski, Dariusz Wdowczyk i Jan Furtek. 
Nie przyjedzie natomiast z Belgii VV tldemar Prusik.

W sobotnie przedpołudnie piłkarze i trenerzy spotkali się z 
dziennikarzami. Rozmawiano m. in.. o odporności psych.czivj 
naszej drużyny, obsadzie bramki oraz nieszczęsnym meczu z 
USA. Andrzej Strejlau nie wykluczył możliwości występu na 
Wembley Bramkarza Lecha, Kazimierza Sidorczuka. Choć chyba 
jednak do niego nie dojdzie, ponieważ zaraz potem była mowa 
o odpowiedzialności trenera, który wystawi do gry nowicjusza, a 
ten zawiedzie...

Do meczu szykują się również Anglicy. W ch teamie jedna 
zmiana: zamiast kontuzjowanego Steve’a McMahona znalazł się 
w mm Tony Adams z Arsenału.

se, 56, 
8'1:75, 
AZS

Już po pierwszym rzucie dru­
żynowych mistrzostw Polski 
objęli oni prowadzenie groma­
dząc na swym koncie 2806,0 
pkt i wyprzedzali zawodników 
Śląska Wroelaw (2721 okt) 
WLKS Siedlce (2697,8 pkt) i 
Budowlanych Opole (2692.3 pkt) 
Finałowa rozgrywka z udziałem 
właśnie ciężarowców z tych 4 
klubów rozegrana została w 
hali Śląska. Gospodarze okazali 
się mało gościnni i nie dali ry­
walom wielkich szans wygry­
wając z dorobkiem 2230.8 pkt. 
Wyprzedzili oni WLKS Siedlce 
2092,0 pkt. Budowlanych Opole 
1614,9 pkt i Śląska W rocław 
1380,7 pkt. Na wynik tej ostat­
niej drużyny pracowało 
tylko 4 zawodników.

• Metal Kluczbork — Carbo 
Gliwice 2:1.

6.
7.
8.
9. Stilon Gorzów

10. Zagłębię Wałbrzych — Miedź Legnica
11. Blackburn — Watford
1-2 Bristol City — West Horn
13. Charłton — Leicester

») 
o) 

10) 
it) 
12)

Wśród kobiet Allcli Hattet b% 
la czwarta, zwyciężała Chryste! 
Robert (Francja), w" 1 nale -.a-, 
ków synchroriicznycli na tr<-.m 
polinle nasza drużvna była sza­
sta.

„Przegląd Sportowy” dał 
j.darny tytuł: „WSTYD 
„Sztandar Młodych", a w.ęc 
dziennik kierowany przez sa­
mego prezesa PZPN, sygnali­
zował swym młodym czytelni­
kom: „Wstrząs częściowo kon- 
reolownnj/”.

Punkty dla gospodarzy zdo­
byli: Węglorz 17, Żurawski i 
Szczubiał po 16, 'Aardacb 14, 
Szynkiel 12, Środa 8 i Rajko-, 
ski 0; najwięcej dla ASPRO: 
Gołąb 23 i Zyskowski 22. (sow)

nia, bez podziękowania za to co 
zrobił dla sportu żużlowego. 
Dopiero teraz po latach przy­
pomniano sobie o Jarmule (ini­
cjatywa „Sportu”) i zorganizo­
wano mu oficjalne pożegnanie. 
Wypadło ono niezwvkle okazale. 
Zjecnała się cała czołówka kra­
jowa i zawody przerodziły się 
w rewanż za mistrzostwa Pol­
ski. Zjawili się także w Czę­
stochowie dawni koledzy Józka 
— Marek Cieślak, Erwin Bra- 
bański, Andrzej Jurczyński, 
Paweł Waloszek.

Tuż przed zawodami n&d sta­
dionem pojawiła się motolotnia 
a jej pilotem okazał sie nie kto 
inny tylko główny bohater im­
prezy. Podobno pó żużlu wlaś: 
nie motolotnie stały sie jego 
największą namiętnością.
może jeszcze mogą z nią kon­
kurować dziewczyny.

W ostatnim występie .Tarmuła 
znowu zadziwił kibiców. Tra­
dycyjnie wyjechał na tor w 
kombinezonie z numerem 13 i 
noga uczepioną przedniego bło­
tnika. Wygrał wyścig z młod­
szym od siebie Józefem Kaf­
lem, pokazując wszystkie swo­
je umiejętności. Zebrał za to 
sporo braw. Wcześniej pocjzię-

„Do meczu przj/stą- 
mało skoncentrowari, 
w dodatku nonsza- 

zimny prysznic 
'.ey powinien na m

najlep-
Marek 

osiągnął w

6
B
6
3

Punkty zdobyli dla 
Węglorz 20, W zrdach 
biał 15, Żurawski 3. 
oraz Latney 17, Świercz i Szyn­
kiel po J; dla Stali: Sobacki 18, 
Pawlak i Strzelecki po 13. Ko­
št >uk 12, Pitts 0 oraz Prostak 12. 
Bacik 9.

Przegląd LIG ZAt.R INK ZNÏI H 
rozpocznijmy od RFN, tern bo­
wiem gra rywal piłkarzy Katpwp 
w Pucliarze UEFA Baver Le­
verkusen.

Baver przegrał wyjazdowy mecz 
z VfL Bochum l::i (1:1). a gola 
Zdobył po strzale Kirstena. Oto 
Jego skład: Vollborn — Hoerster 
(od 78 min. Buncoti Krec. Fi­
scher. Jorginho — Thom. Schreier. 
Lupescu, 
(od a78

Inne 
sruhe 
der — 
tuna - 
slautefrn 
tracht -

Baver Monachium 4:0. B rus- 
sia M G — Nucinberg 2 6. Lide­
rem Jest Kaiserslautern, Lever­
kusen na 6 miejscu.

SZKOCJA. Hv.val Legii w PE P 
— Aberdeen zremisował z Mother­

well na wy1eźdz‘o 0:0. Cl. sgow 
Rargers rozgroenił 5:0 St. Mirren. 
L iderem jest Dundee Utd. przed 
Rangers i Aberdeen.

UISZP XNIA. Osasuna (Urban) 
— Barcelona 0:0. Real Madryt — 
l.ogrones 0:0 Prowadzi nadal*Bar­
celona.

ZSRR. Dynamo Kijów uległo 
Imiennikowi z Mińska 2 B, ale i 
tak zapewniło już sobie- mis­
trzowski tytuł.

XI STRIA. Tirol — Alp'ne s-o. 
Rapid V, edeń — Vorwaerts Steyr 
2:0. Liderem Jest Tirol Innsbruck.

ROW
:2:1) Nikodem 2,

Lach 
Bumar

Kierowca Formuły I, Włoch 
Alessandro Nannini. który w pią­
tek w wyniku katastrofy he- 
1’koptera — został ciężko ranuv. 
ma już „przy zytą" jrrawa rękę. 
Niez ykle skomplikowanej ope­
racji. ,:tora trwała 10 godz. do­
konano w szpitalu we Florencji. 
Dzięki temu, źe odbyta się ona 
niemal natychmiast po w-padku. 
w przyszytej kończynie już po 
6 godzinach od opeiac.it zaczęła 
krążyć krew. Jednak dt piero po 
następnych kilku dniach okaże 
się, czy operacja naprawdę się 
udała. W najłep: zym przypadku 
„regeneracja" ręk: potiwa co naj­
mniej połt.. -a roku.

Nanninl leciał nowo zakupio­
nym przez siebie helikopterem 
wraz z żona i dwójką przyjaciół 
do swych rodziców p,d 'Sienę. 
Kredy pilot siadaiac koło' ich do­
mu zorientował się. że trawnik 
ma zbyt miękkie podłoże i usiło­
wał poderwać maizynę, 
właśnie runęła ona na _____
Wszyscy, z wyjątkiem zony Nan- 
niniego. zostali ranni. To że Zyja. 
graniczy z cudem, zważywszy; że 
z helikoptera pozostały dosłown e 
szczątki.

Koszykarze Victorii nie mieli 
tak wyrównanego składu. Z 
dwóch Amerykanów wystąpi 
jedynie Janus Latyne, który i 
tak gi ał znacznie poniżej swo­
ich możliwości. Justyn Węglorz 
i Henryk Wardach mieli ki’ka 
dobrych momentów. Podobnie 
jaK Włodzimierz Środa i An­
drzej Żurawski. Starał się od 
początku Dariusz Szczubiał, ale 
i on, zapewne.na skutek zmęczę 
nia, w końcowych fragmentaci! 
meczu nie ustrzegł się błędów. 
Trenerzy Tomasz Slużaiek i Ma 
ciej Gorgon nie dysponowali w 
sobotę atutami, by mogli liczyć 
na wysokie i efektowne zwycię­
stwo.

twierdzi: 
piliśmy 
^raiiimy 
lancko. Taki 
przed Wembl< _ . 
jednak dobrze zrobii". Robert 
Warzycha: „Wcale się nie dzi­
wię, że kibice nas w przerwie 
wygwizdali, wypadhśmy fatal­
nie". Jacek Ziober: „Z’ekeewa- 
żyliimy Amerykanów, na Wem­
bley na pewno będzie inaczej".

Pytanie brzmi: dlaczego zlek­
ceważyli rywala, który ma wyż­
sze notowania od biało czerwo­
nych? Dlaczego do meczu przy­
stąpili mało skoncentrowani, 
czyżby dyskusje w trakcie kil­
kudniowego zgrupowania toczy­
ły się w innym kierunku? Nie 
na wszystkie wątpliwości mo­
gliśmy otrzymać odpowiedź, na­
strój sei ekc jor era po meczu był 
taki, jak lapidarnie określił w 
swym znakomitym komentarzu 
„Express". A przecież przed 
spotkaraem warszawsk.m mó­
wiło się w gronie piłkarzy o 
rewanżu za porażkę majową 1:3 
w USA, a w gronie dżiałaczy 
— o „sprowadzeniu Ameryka­
nów na ziemię”. Okazało sę 
tymczasem, że to ta uważaną 
za amatorską drużyna, biało- 
ezerwonyrh snrowadziła na zie­
mie. by oni przestali bujać w 
obłokach 1 uświadomili sobie 
gdzie jest nasze miejsce w sze­
regu šwia.owčgo futbolu. Ame­
rykanie dowedli, że mają wie­
lu znakomitych graczy, nie gra 
jących wcale gorzej od naszych 
wyprzedanych na Zachód za­
wodowców, a przeciwnie: lep­
szych. Wreszcie nasi Kibice 
mogli się naocznie przekonać, 
że debiutanci „Italia ’90”, nie 
przypadkowo grali z potenta­
tami światowej piłki na sta­
dionach Rzymu i Florencji. W 
Warszawie pokazali się wszys­
cy podstawowi gracze, których 
ogłada iśmy na włoskich stadio­
nach i którzy tworzą drużynę, 
juz dzisiaj lepszą od polskiej.

Polonia Bytom — Górnik Wał­
brzych 3:2 (1:0) Choroba (39 z 
karnego i 72) oraz Cygan (55) 
— dla bytomian. Raków Czesto- 
wa-Lechia - - - - 
Spychalski 
oraz Palacz 
rzy. Stal 
Bytom 3:1 (1:1) Woźnica (1) dla 
gości. Ostrovia-Odra Wodzisław 
1:1 (0:1) Sawt-zuk (11) dla Odry, 
Stal St. Wola-Resovia Rzeszów 
1:0 (1:0). Hutnik Warsznwa-Wi- 
dzew Łódź 0:1 (0:0). Korona 
Kielce-Gwardia Warszawa 0:0. 
Stilon Gorzów-Siarka Tarno­
brzeg 3:0 (2:0). Zaełeb:e Wzł- 
brzych-Miedż Legnica 0:0, mecz 
Pogoni z Jagiellonią nrzeložonv.

Był chyba najbardziej kontro­
wersyjną postacią w polskim 
żużlu. Kiedy pojawiał się na to- 
rze, kibice oczekiwali z jego 
strony kolejnego „numeru", sę 
dziewie i działacze zaś patrzyli 
na jego wyczyny z szybszym 
biciem serca. Ale JÓZEF JAR­
MU LA mimo że jeździł ostro, 
nieomal po kaskadersku, rzadko 
przekraczał dozwolone przepisy. 
Dla niego uprawianie sportu 
było zabawą, pewnego rodzaju 
przygodą, ale właśnie przez ta­
kie podejście zjednywał sobie 
kibiców. A tych miał niemało. 
Wszędzie gdzie się pojawiał, za­
raz otaczał go tłumek wielbicie­
li. Głównie były to dziewczyny, 
bowiem oprócz niezwykłego ta­
lentu Jarmuła był typem aman­
ta.

Ze sportu odszedł w 1983 roku 
broniąc w tym czasie barw 
Śląska Świętochłowice. Wcześ­
niej jednak reprezentował Włó­
kniarza Częstochowa i z tym 
klubem związana jest większa 
część jego kariery. W 1974 roku 
kiedy zjawił się w Częstocho­
wie, klub ten wywalczył tytuł 
rpistrza Polski. Później przysz­
ła era Marka Cieślaka, Andrze­
ja Jurezyńskiego. .larmułi bvł 

cieniu, jakby nie do- . kowal kibicom i starszym za- 
przez trenerów, dzia­
nie poddawał się. W 
częstochowianie spad- 
całą winę za to zrzu- 
Jarmułę. Panujący

11 kolejka ligi pięściarskiej 
nie przyniosła żadnych nieson- 
dzianek. Wygrywali — i to zde­
cydowanie — gospodarze, sporo 
było walkowerów. Za wydarze­
nie można uznać debiut w bar­
wach Gwardii zawodowego mi­
strza świata w kick-boxineu, 
Przemysława Salety. który po­
konał na punkty Józefa Wło­
darczyka.

JASTRZĘBIE — ZAGŁĘBIE 
LUBIN 15:5. Wyniki walk od 
wagi muszej do ciężkiej: Olszew­
ski i Felka (obaj Jastrzębie) wy 
grali walkowerem, Gwizdała — 
Liana 3:0, Jabłoński — Zabrocki 
3:0, Mizia zremisował z Drea- 
sem, Gołębiewski — Treezyń- 
ski 0:3. Kujawa — Bartczak 1 2. 
Sajdak — Dudek 3:0 Z. Góre- 
rki pokonał Strzechowskiego 
ïlT r. RSC, Rybiński — Sawiń­
ski 3:0.

W innych spotkaniach: Igloo- 
pol Dębica — Górnik Sosnowiec 
16:4 (punkty dla gości: Lipkow- 
ski i Pugaczow), Czarni Słupsk 
— Walka Zabrze 16:4 
tylko Ciba i Wiencek), 
Warszawa — Stal

(43) — dla górników; S. Cu- 
(8); Ziętara (11). ”
Roszczin (17), Guzy (31) — 

„pasów".
TOWIMOK — NAPRZÓD B:i> 
3:0, 1:1). Usolcew (4). Soliń-

’, który 
się za naj- 
pdinformo- 
w swym 

. porannym 
wydaniu, zapowiadającym wie­
le sensacji w tym party Edwar­
dą Gierka w „Holliday lnu”, 
także na pierwszej stronie, dał 
najkrótszy komentarz meczu: 
Polska — USA 2:3 (6:3), jaki 
można było oczekiwać:

AZS Lu-
Wisła 95:59, 

83:81.

kilkakrotnie krążek 
tło bramki.

Wielka szkoda., że 
spotkania dochodziło 
zbyt niepotrzebnych 
dziowie nieco pogubili się i w 
konsekwencji Adam Fras i naj­
skuteczniejszy strzelec Polonii, 
Grzegorz Dy bas odnieśli kontu­
zje.
• ZAGŁĘBIE — POLONIA 3:5 

(2:2, 0:2. 1:1). Bramki uzyskali: 
Zabawa (7). Kurowski (17), Voa- 
line (41) — dla gospodarzy; Dy- 
baś 3 <19, 31 1 33), Saganowski 
(5), Łaś (51) — dla zwycięzców. 
Sędziowali: Miszek oraz* Materna 
i Antolak (wrszyscy Katowice), 
widzów 1.5 tys.

Z1GŁĘBIE: Baliński — Frą­
czek. Szewczyk, Skossyrew, Vou- 
linć. Zabawa — Sosiński (od 41 
min. Zajączkowski). Nowak. Ko­
rowski, Płatek, Raszewski — Rut­
kowski, Sikora, Wieloch. Kary 
14 min.

POŁONłA! Samolej — Hussc, 
Kądziołka, Kuźniecow, Stebnicki, 
Dybaś — Sobera. Łaś. Goliński, 
Czerwiec, Puzio — I.espondek, 
Bryjak. Saganowski. Mróz. Fras 
Kary: 16 min.
• GÓRNIK 1920 — CRACOVIA 

5:5 (2:4, 1:1, 2:0). L. Trybuś 2 <4 
i 36). Tkacz 2 (15 i 48), Strzem- 
pek 
piał 
'17), 
dla

Victoria — Stal Bobrek 76:77 
(42:39), Victoria — ASPRO 83:17 
(28:45), Hutnik Kraków — Bo­
brek 102:98 (47:45). AZS Toruń 
— Legia 83:80 (42:42), AZS Ko­
szalin — Stal St. Wola 69:80 
34 44). Hutnik — ASPRO 84:69 

(41 51), Śląsk Wrocław — Lech 
Poznań 94:87 43:46). ~*
Wałbrzych — Zastał Z. Góra 
81:82 (29:40), AZS T. — St. Wola 
87:92 (37:45). AZS Koszalin — 
Legia 102:86 (60:41) Śląsk — Za­
stal 89:82 48:46), Górnik — Lech 
73:92 (38 45).

Piłkarze Zawiszy wybierają się 
teraz rozegtall mecz z Motorem _ .
wskazany — porażka 0:2 (0:1) zepchnęła bydgoszczan na 9 miej ce. 
r.1' t'.ir dzięki dwom punktom awansował na 11 pozycię.

88) Motor Lublin — Zawisza Bydgoszcz 2:0 (1:0)
l min. Banaszek — 1:0. 47 mm. Dec —2:0 (rzut karny). Sędziował: 

Zbigniew Przesmycki (Lodž). Widzów 3 tys. Zołta kartka: Wód- 
kiewicz.

MOTOR: Opolski — Komor. Kuras, Dec, Wojtowicz — Banaszek, 
Žuchnlk, Rajt. M. Pisz — Brzeszczyński (od 83 min. Prokop). 
Grzesiak (od 74 min. Topczewski).

ZAWISZA: Brończyk — Rzepa. Kwaśniewski, Wódkiewicz. Por- 
bes — Straszewski (od 75 min. Bierwagen), Durda, Berent (od 87 
min. Mazur). Marut — Arndt, Kwiatkowski.

wodnikom za życzliwość, tole­
rancję i wiarę w jego talent. 
Nie zabrakło kwiatów, pucha­
rów i... łez. Zjechała z toru ko­
leina legend? połskieco żużla

Dziennikarski obowiązek na­
kazuje wspomnieć, że zawód v 
wygrał Tomasz Gollob, którv 
swoim stylem jazd v przvoomi- 
na czasami -Tńz»fa Jnrmnłe.

LESZEK JAŽWIECKI

Tylko w pierwszych fragmen­
tach gry Victoria osiągnęła kil- 
kupunktową przewagę, a potem 
inicjatywę przejęli goście. W 
drugiej połowie przez cały czas 
trwał wyścig „na dochodzenie’ 
z którego zwycięsko wyszli by- 
tomianie. Na 44 sekundy przed 
końcem najpier1 Kościuk 
wszedł oaważnie pod kosz, ale 
piłka zatańczyła na obręczy i 
nie upadła do kosza. Przy sta­
nie 71177 Szczubiał zgubił piłkę 
w ataku, a 
KoSciuka. W 
rozpoczęły się 
wstępie harce kibiców. W ciągu 
ostatnich 6 sekund wynik nie 
uległ już zmianie.

zawsze w 
strzegany 
łączy, ale 
1981 roku 
li z ligi i 
cono na 
wówczas zarzad zawiesił go na 
2 lata, po- których powrócił na 
tor tylko na chwilę znowu w 
barwach Śląska. Ale ta przygo­
da nie trwała długo.

Odszedł na zawodniczą „eme­
ryturę” bez żadnego pozegna-

Ostatni generalny sprawdzlśn 
przed Wembley (17 bm.) bvł 
WSTRZĄSEM — dla kibi­
ców, działaczy i dzlennikarzv, 
był WSTYDEM — dla pił­
karzy. Kiedjś po takim wystę­
pie mówiło się w gronie repre­
zentantów: „Tylko sobie w gło­
wę strzelić", dzisis kapitan 
zespołu, Zbigniew Kaczmarek

0:1 
C.D 
1:1 

wylosowano 
3:2 
3:2 
3:1 
1:0 
3:0 
0:0 
0 2 
1:1 
1:2

II liga mężczyzn
Baildon 93:83. Polo- 

74:65. Siarka — Spar- 
Prudnik 
Start 

Resovia
Spartakus 
Pogoń 
start 
Rozwój 
Instal 
Polonia 
Siarka 
Resovia 
Baildon 
AZS Lublin 
Wisla

Grupa I
Walka — Andaluzja 3:1. Urania

— Wojkowice 0:1. Unia — Victo­
ria 0:0. AKS Niwka — Chorzo- 
wianka 2:0, Górnik 09 Mysłowice
— Brzeszcze 1:1, Rozbark — Ry­
mer Niedobczyce 0:0, Czerwionka 
i Grunwald

Trudno wifrzyć selekcjonero­
wi, że przy lak małych umie­
jętnościach, jakie pokazała ta 
konkretna drużyna w środowy 
wieczór, naw**t przy pełnej mo­
ralnej mobilizacji i zapowiedzi 
godziwego zastrzyku w postaci 
premii za dobry wynik, jest to 
możliwe do zrealizowania.

— Nie sposób sprawiedliwie 
ocenić meczu towarzyskiego — 
powiedział obserwujący war­
szawski pojedynek selekcjoner 
drużyny Anglii. Graham Tay­
lor. — Na V. emlfey wałka bę­
dzie o punkty mistrzowskie, bę­
dzie to inna yra drużyny pol­
skiej, która tib pewno się zmo­
bilizuje do podtęcia karty rzu­
conej przez gospodarzy. Gdy­
bym oceniał przeciwnika na 
podstawie nierwszej połowy t
mógłby u popełnić błąd w na­
stawieniu =
żynę USA 
pierwszy i 
mile mnie 
jac do środo w uch rywali, 
działem Po^koiu nie tylko w 
środę w W arszaw.e, lecz także 
podczas pojedynków z Rumu­
nią i Francja, mam na ich te­
mat wypracowane zdanie. Nie 
interesował mnie wynik koňco- 
wy. lecz gra poszczególnych za­
wodników, ich zwyczaje, silne 
i słabe strony. Mam na to po­
pi ad jednozn:tc zny.

Dla takiego przeciwnika na­
biera się z 
widzi i wie 
kalkulacja w 
będzie w środę na ______
może jeszcze ciężej niż drużynie 
Wojciecha Eazaika w ubiegłym 
roku. Przed J7 laty był demo­
niczny REMIS jedenastki Kazi­
mierza Górskiego, dlatego war* 
szawska widownia z tak wiel­
kim uczuciem i rozżaleniem 
skandowała: „Wróć Kaziu,
wróćl^. Pewne rzeczy są nie­
odwracalne...

a przecież następne finały MS 
u nich za 4 lata.

— Miał to być rewanż, stało 
się inaczej, wszyscy piłkarze 
zagrali w pierwszej połowie fa­
talnie. Na Wembley rywal bę­
dzie jeszcze trudniejszy, mamy 
więc świadomość tego co nas 
czeka. W drugiej połoioie nasz 
zespół stał sie drużyną w peł­
nym tego słowa znaczeniu — 
skomentował tatalny występ 
Polaków w warszawskim me­
czu z USA. trener Andrzej 
Strejlau.

Po pierwsze nie rewanż, a 
sprawdzian przed najważniej­
szym meczem- drużyny monto­
wanej przez nowego selekcjo­
nera na najważniejszy jej wy­
stęp w meczu . prestiżowym. 
Rozrachunki z piłkarzami ame­
rykańskimi mniej nas bawią, 
zależy nam na postawie w po­
jedynku z Anglią, który decy- 

- duje o szansacii awansu w roz­
grywkach o mistrzostwo Euro­
py. Już, tak postawione zadanie 
było fałszywe. Po drugie — 
mam także inne zdanie na te­
mat ocer.y drużyny za drugą 
połowę. Był to trochę inny ze­
spół, ale w dalszym ciągu kiep­
ski. bez większych koncepcji, 
bez twarzy i wyrazu. Nie po­
trafili odrobić strat z pierw­
szej części, chociaż na to okazje 
były. Grali ofensywnie, ze­
pchnęli rywala do rozpaczliwej 
obrony, ale nic wielkiego z tego 
nie wyniknęło.

Grupa II
Motor — Sparta 2 0.

Odra Kędzierzyn 2:0. Małapanew
— Unia Oświęcim 0:1. Stal Brzeg
— Chemik LI. Rakow II — Unia 
Tułowice 1:0. BBTS — Heinał 2:4. 
Unia Krapkowice — Skta 4:0. Be­
skid Victoria

Rajd Faraonów
Osmy etap Rajdu Faraonów 

przyniósł generalna ofensywę 
kierowców Łady Samary _ — 
Huberta Autiola i Patricka 
Tam ba y’a (obaj Francja), któ­
rzy objęli po nim prowadzenie 
w klasyfikacji. Etap wygrali co 
prawda kieiowcy citroenów — 
Ari Vatanrn 'Finlandia) przed 
Bjoernein Waldegaardem (Szwe 
cja), ale Tambay i Auriol zna­
leźli się w ścisłej czołówce dy­
stansując dotychczasowego lide 
ra Pierre Lartigue (Mitsubishi). 
Po ośmiu etapach prowadzi Au­
riol wyprzedzając Tambay’a o 
trzy minuty.

W kategorii motocyklistów 
prowadzi nadal Włoch Alessan­
dro De Petri (Yamaha).

W Essen rozegrano mistrzo­
stwa świata w akrobatyce spor­
towej. W drużynowym konkur­
sie skoków wygrała Francja 
przed USA 1 Polską. Indywidual­
nie wygrał Pascal Eouzan (Fran­
cja). Polacy tym razem bez me­
dalu: Wilusz — 5, Leszczanicckl 
— 8. Bąchór — 9.

W 52 spotkaniach
419 goli, co daje średnią 8,05 
bramki na mecz. W tabeli naj­
skuteczniejszych strzelców pro­
wadzi Grzegorz Dybaś (Polonia) 
13 bramek, przed Andrzejem 
Zabawą (Zagłębie) 12.

(sow)

• MISTRZYNIĄ świata w uli­
cznym biegu na 15 km została w 
Dublinie Julia Negura (Rumu­
nia). Uliczny bieg (20 km) w 
Paryżu wygrał Mohamed Mour- 
hit (Maroko), a Leszek Bebło był 
9.
• PORTUGALKA Rosa’ Mota 

wygrała w Londynie bieg ulicz­
ny na 10 km i wyprzedziła Nor­
weżkę Gretę Waitz.
• GŁÓWNY dystans (ponad 15 

km) podczas Biegów Ondraszka 
w Bielsku wygrał Krzysztof Ba­
dera (Brzeszcze).

I liga
Stilon ‘ Gorzów — stal 

83:71 i46:4H, Włókniarz 
stok — Wisła Kraków
®:S0). Snójnia Gdańsk — Lech 
Poznań 79:52 ( 37:27). Włókniar’ 
Pabianice — Start Lublin Jll:79 
(43:40), Ślęza Wrocław — 
nia Warszawa 74:?6 (36:39), 
pia Poznań- — ŁKS Łódź 
(43:41).

II liga kobiet
AZS Katowice
- AZS Gliwice 

AZS .Kraków 82:46,
Korona

Reinhardt — Feiiihier 
min. Łe ulak). Kirsten.
rezultatv buiide*-iigi- Karl-

Wattensclwd 1:3 Wtr- 
Baver l orrl'-iv . 4 ■■
- St. Pauli 0:0. Kaiser-

— Sluťgíii ■-<
Botussii D. .11. K rln

7—13 
l i —26 
11—23 
16—22

swojej kategorii niezły wynik 
300 kg. Zawodnik ten zrezygno­
wał ze zgrupowania kadry i do 
mistrzostw świata w Budapesz­
cie przygotowuje się w klubie. 
Niezłe wyniki osiągnęli także 
Marek Maślany — 350 kg i wi­
cemistrz Europy juniorów Da­
riusz Śliwa — 317.5 kg. Sporą 
niespodzianką jest dopiero 4 lo­
kata Śląska Wrocław, ale 2 za­
wodników, Włodzimierz Chle- 
liosz i Marek Gorzelniak, prze­
bywa w Izrnelu, a Roman Bry­
ła spalił podrzut i w ten sposób 
nie zarobił dla drużyny żadnych 
punktów. Godny odnotowania 
wynik uzyskał, także mistrz Pol­
ski juniorów starszych w kate­
gorii 60 kg. Zygmunt Zalejski, 
osiągając 235 kg.

WYNIKI: 1) Śląsk Tarnowskie 
Góry (Ireneusz Swierc 242.5 kg. 
Stanisław Rogielski 220 kg. Ma­
rę. Seweryn 300 kg. Andrzej 
ŚWiętek 272,5 kg. Dariusz Śliwą 
317.5 kg. Marek Maślany 350 kg. 
Jarosław Rogielski 22Ó kg. ’) 
WLKS Siedlce (Żółkiewski 290 
kg. Kosiński 295, Ławecki 342.5 
Szarek 245 kg. Wysocki 282.5, 
R. Ciupa 192,5, P. Ciupa 192,2); 
3) Budowlani Opole (Zarzycki 
217.5, Zalejski 235, Babysz 240 
D. Grabowski 205, P. Grabowski 
147,5); 4) Śląsk Wroelaw (M. 
Chlebosz 277,5, Jarosz 305, Bę- 
bnowicz 270, Bryła 0, Ostrowski 
345).

Drugi rzut rozegrali także II 
-ligowcy. Zawody odbyły sie w 
Szopienicach i przyniosły zwy­
cięstwo Górnikowi Czerwionka 
2091.8 pkt. Górnicy wvprzedzili 
Andaluzję Piekary Š1. 1900,4 
pkt. HKS Szopienice 1803.7 pkt 
i Burzę Wrocław 1838.9 pkt. 
Tym samym .Górnik Czerwion­
ka jest na dobrej drodze do 
uzyskania awansu do I ligi. W 
ich zespole njezły wynik uzy­
skali Andrzej Cofalik — 310 kg 
w kategorii 75 kg i zaliczający 
pierwszy ukończony start po 
długiej kontuzji. Hilary Cofalik 
— 335 kg w kategorii 82.5 kg.

L. Jaź.

Hokeiści Zagłębia od czwart­
ku doznali poważnego wzmoc­
nienia, bowiem z Rygi przyby­
li: Siergiej Skossyrew i Wale- 
rij Vouline. ktôr’y ostatnio wy 
stępowali w miejscowym Dyna 
mie. Jeden i drugi nie mają je 
szcze odpowiedniej formy, ate 
widać, że grać potrafią. Kilka 
razy wspólnie z Andrzejem Za 
bawą potrafili zamieszać” o- 
broną gości. Mecz, momentami 
mógł się podobać, lecz obie dru 
żyny popełniły kilka prostych 
błędów. Trener Emil Nikodemo 
wicz sporo ryzykował i zdecy­
dował się na grę dwoma piąt­
kami przez większość meczu. 
Przede wszystkim w Zagłębiu 
brakuje obrońców z prawdzi­
wego zdarzenia. Kiedy defenso­
rzy nie spisu la się tak iak po­
winni, nerwowość udziela się 
również bramkarzowi. Jedynie 
napastnicy potiafili stworzyć 
w:ele korzystnych sytuacji, lecz 
-----mijał świa

(2:2, 
skl (16), Minge 2 (26 1 35) I Fra­
szko 2 (30 i 44) — dla toruman: 
Gonera (1), Czapka (18) 1 Cza- 
kański (43) — dla gości.
• ŁKS — TYCHY 3:6 TO. T3. 

1:3). Przybysz z (13 I 43), Matu­
szewski (27) — dla ŁKS; Czer- 
kawski 3 (27. 33 i 59), Mat czak 
2 (21, 58). Copija (51) — dla ty- 
szan).

• PODHALE — UNIA 3:1 (0:0,

Sq następcy
Judocy Cxaiiiych Bytom zdo­

byli tytuł drużynowego mistrza 
Polski juniorów do lat 21. W 
finale turnieju we Wrocławiu 
pokonali Gwardię Bielsko-Bia­
ła 6;2. W meczach o brązowe 
medale padły wyniki: Gwardia 
Warszawa — Pałac Młodzieży 
Tarnów 4:2. Gwardia Opole — 
AZS Gdańsk 1:3.

• BKS Stal Bielsko — Gór­
nik Siersza 0:5 (0:3) Moskal 3, 
Bilski 2.
• Górnik MK Katowice — 

AKS Chorzów 1:0 (0:0) Jabłoń 
ski.
• GKS Tychy — Górnik 

Knurów 4:2 t2:0) Sitko 2. Zien­
tek i Gilewicz — Polak i Brosz.

• Ruch Radzionków — Na­
przód Rydułtowy 3:0 (0:0) Kly- 
la. Rak i Piet^vga,
• MCKS Czeladź

Rybnik 4:1
Skrzypiec i Majewski -

• Górnik ^szów — 
Gliwice 0:1 (0 0) Nikiel.

• Odra Opole — Jastrzębie

brak wyniku.

20—2
19—8
19—5

Ostatecznie Victoria 
punktem 76:77 (42:39) 
Natomiast Stal Bo­

czasie nie zanosi się, by

1) Bobrek 6 11 563—515
2) Victoria 6 16 518—481
3) Hutnik 6 10 517—504
4) St. Wola 6 10 469—463
5) Lech 6 9 517—493
6) \SPRO 6 9 507—484
7) Śląsk 6 9 538—541
8) AZS T. 6 9 517—533
9) AZS Kosz. 6 9 493—512

1«) Zaslal 6 9 477—502
ID Legia 6 7 485—532
12) Górnik 6 6 391—495

Glinik 78:73.
-- Cement 87:67, Hutnik — St.
W' la 50:«5.

1) Star 2 4 172—115
2) St. Wola 2 4 162—105
31 ROW 2 4 146—110

AZS Rzeszów 2 4 168—123
5) Korona 2 4 140—144
fi) AZS Lublin 2 3 144—HO
7) Glinik 2 3 174—146
81 AZs Gliwice 2 2 129—143
n) AZS Katowice 2 2 33—139

10) Cenipnt 2 2 123—177
ii) Hutnik 2 2 113—175
12) AZS Kraków 2 2 114—133

Stal
Szczecin 15:5.

D Czarni 11 17 128—02
2) Igloopol 11 14 135—85
3) Jastrzębie 11 13 125—95
4) Górnik n 10 101—116
5) Zaełębie u 9 100—118
6) Walka u 9 95—125
7) Gwardia u 8 105—115
8) Stocznia u 8 86—132

AZS AWF Warszawa — Og- 
niv. o Sopot i 26 (4:12), Czarni 
Bytom — Budowlani Lublin
0:82 (0:46). Ochia Gdańsk —
Skra Warszawa 19:16 iS:?), Or-
kan Sochaczew — 
Lodź 4:13 (0 6)

Budowlani

1) Ogniwo 11 30 409—54
2) Budowlani Ł. 12 28 236—119
3) Budowlani 11 27 293-95
4) Skra 12 24 221-193
5) Lechia 12 23 195—188
6) AZS AWF 11 22 158-190
7) Orkan 11 15 89—397
8) Czarni 12 13 56—424

uzyskano

2:0, 1:1). Wronka (51), Tomasik
(25). Hajnos (37) -- dla „szaro-
tek”: Kuberski (49) — dla Unii.

1) Polonia (1) 12 20 52—26
2) Unia (2) 10 16 47—26
3) tiaprzód (3> 10 13 42—39
4) Cracovia (4) 11 11 46—48
5 Podhale (6) 10 10 38—33
6) Tjwimor (7) 11 10 37—42
7) Tychy (8) 10 10 44—37
8) Górnik Í5) 10 9 18—12
9) Zagłębie (9) 10 5 38—49

10) LKS (10) 10 0 25—75

St. Wola(2) 14 22 17— 5
Miedz(l) 14 21 23— 8
8tilon(3) 14 21 21— 6
Rąków(4) 14 18 21—15
Widzew(5) 13 17 17—13
Polonia(8) 14 16 19—13
Zafclębie(7) 14 16 12—11
Siarka(S) 14 15 16—16
Rzeszów(lO) 14 11 1A—la
Korona (12) 14 13 9—14
Lechia(S) 14 12 21—19
Szomhierki(ll) 11 12 14—16
Jaąiellonia(I3) 13 12 11—16
Odra(15) 14 11 11—19
Rcsovia(14) 14 11 9—18
Gwardia(16) 14 10 15—18
Ostrovia(18) 11 10 10—21
Górnik(17) 14 9 9—1.»
Po£0ń(19) 42 8 14—19
Hutnik(20) 44 8 13—24

4) Pszów (1) 11
2) Tychy (3> 11
3) Naprzód '2) U
4» Metal (U 11
5) Czeladź (6) 11
0) Jasti zębie '7> 11
7> Bumar <9) 11
8) Siersza (10) 11
9) Odra (5) 11

10) Carho (8) 11
11) Rueh (14) 11
12) VIK Kat. .15) 11
13) \KS Ch. (11) 11
11) KOW (12) 11
15) Knurów (13) 11
16) BKS Stal (16) 11

Liga wojewódzka

II! Liga śląska
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